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Nic się wie mie il o ale... po której stronie?
O p in ia  p o lsk a  p r z y n a jm n ie j  tu  — 

k  W  Linie, w ią z a ła  z n o r m a l iz a c ją  sto 
s u n k ó w  p o m ię d z y  P o ls k ą  i L i tw ą  na  
dz ie je  n a  z m ia n ę  n a  lepsze sy tuac j i  
P o la k ó w  w  K ow ieńszczyźn ie  i L i t w i ­
n ó w  w  W ileńszczyźn ie .  J u ż  w  dn iu  
26 m a r c a  p. H, R o m er  p is a ła  w  „Kur- 
je rze  W i le ń s k im " :  „ W ie m y ,  że n a j ­
do tk l iw szą  b o lą c z k ą  p o  o b u  s t r o n a c h  
g ra n ic y  by ło  l ik w id o w a n ie  o rg an iz a -  
cyj k u l tu r a ln y c h  t a m  po lsk ich ,  tu  li 
te w sk ich .  Nie ro z s t r z ą s a jm y  k to  z a ­
czął, k to  o s trze j  l ik w id o w a ł ,  czy ja  to  
b y ła  w in a ,  gdzie k u r s  by ł  b a rd z ie j  bez  
w z g lę d n y ,  n ie s p ra w ie d l iw y  i d o tk l iw y  
P o w ie d z m y ,  że tu  i t a m  g rz e c h y  b y ­
ły  ró w n o w a ż n e ,  że o d b y w a ł  się r o ­
d z a j  l icy tacji ,  gdzie  sk u te cz n ie j  się 
zn iszczy  coś b a r d z o  d rog iego  sercu  
p o lsk ie m u  czy l i t e w sk ie m u ?  T e ra z  
m y ś lm y  i d o m a g a jm y  się, b y  tak  s tan  
fze czy  co p rę d z e j  p rz e s ta ł  is tnieć . By 
się n a p r a w d ę  k a r t a  o dw róc i ła ,  n ie  tvl 
k o  w p a p ie ra c h  d y p lo m a ty c z n y c h ,  ale 
w  co d z ie n n e j  rzeczyw is to śc i" .  P o d o b ­
n e  g łosy  u k a z a ły  się ró w n ie ż  na  ł a ­
m a c h  „ S ło w a "  i „ K u r je ra  P o w s z e c h ­
nego" .

J a k ie ż  echo  w y w o ła ły  one  p o  s tro  
aie l i tew sk ie j?  P ra s a  k o w ie ń s k a  b ą d ź  
p o m i jała je m ilczen iem , b ąd ź  przs ta ­

cza ła  o tyle, o ile d o ty c zy ły  L i tw in ó w  
w W ileńszczyźn ie ,  P ro p o z y c ja  o b u ­
s tro n n e g o  w y r ó w n a n ia  k rz y w d  o d ze ­
w u  t a m  nie zn a la z ła

Po  p a r u  ty g o d n ia c h ,  9 kw ie tn ia  
w  „ y i ln i a u s  Ż o d is"  u k a z a ł  się a r ty k u ł  
p. t. „ P ię k n e  s łow a i rzeczyw is te  p o ­
łożen ie" ,  s tw ie rd z a jąc y ,  i i  „życie  n a ­
sze (L i tw in ó w  w  W ileńszczyźnie)  nie 
u legło  z m ian ie" .

P< >ma l i tew sk ie  a r ty k u ł  ten  sk w a p  
liw ie  p rz e d ru k o w a ły .  I  o d tą d  p r a s a  
i i t ew sk a  n ie m a l  co dz ień  p isze  o cięż 
k ie j sy tu a c j i  L i tw in ó w  w  W ileńszczy  
źn .c  nic. u k r y w a ją c  co p r a w d a  i o b ­
ja w ó w  p o z y ty w n y c h ,  j a k  zezwole­
nie na  w y d a w a n ie  now ego  p ism a  
„A id a s"  lu b  p rz y w ró c e n ie  p r a w  V III  
k la s ie  g im n a z ju m  litew sk iego  im. W  
I\s W i to ld a  w  W iln ie .  P o d k re ś la n e  
jest p r z y  tym , iż o k a z a n ie  d o b re j  woli 
w  te j dziedz in ie  p rzez  r z ą d  po lsk i  
m og łoby  się p r z y c z y n ić  dc  ogólnego 
o d p rę ż e n ia  w e w z a je m n y c h  s to s u n ­
kach .

N a to m ia s t  w  p ra s ie  po lsk ie j  o Po 
l a k a c h  w  L itw ie  „c icho , jak  m a k ie m  
zasia ł. . ."  J a k  g d y b y  po  19 m a rc a  za 
częło się im  dz iać  w yśm ienic ie .

T v m  czasem  m o g ą  oni n ie  z m n i e j ' 
sz„  niż „V iln iaus  Ż o d is"  dozą  s łusz­

ności s tw ie rdz ić ,  iż życie ich’ n ie  u le 
gło zm ian ie ,  p r z y n a jm n ie j  na...  l e p ­
sze. Niech z re sz tą  p rz e m ó w ią  f a k ty :  

W  o r g a n iz a c y jn y m  s tan ie  p o s ia d a  
n ia  od  z a m k n ię c ia  z dn. 1 s tyczn ia  5 
s to w a rz y sze ń  p o s tę p u  żadnego . S ta tu t  
po lsk iego  k lu b u  spo r tow ego  „S la v ia “ , 
k tó r y  m ia ł  z a s tą p ić  z l ik w id o w a n ą  
p rzez  w ład z e  „ S p a r tę " ,  p o m im o  z a a ­
p r o b o w a n ia  go p rzez  IzDę S p o r io w ą  
(o d p o w ie d n ik  P a ń s t .  U rz ę d u  W y c h o  
w an ia  F ;z.),  do tąd  n ie  zos ta ł  je szcze 
z a tw ie rd z o n y  _ p rze z  M in is te rs tw o  
S p ra w  W e w n ę t rz n y c h .  L os  jego  dzie 
li rów n ież  s ta tu t  n o w o z a k ła d a n e g o  
P olsk iego  T -w a  N aukow ego .  O św ia to  
w o -k u l tu ra ln e  T-wro „ P o c h o d n ia " ,  n ie  
u legło w p ra w d z ie  1 s tyczn ia  i ikw ida  
cji, a le i s tn ie jące  o ddz ia ły  jego w  licz 
b ie  5 n ie  są  jeszcze za tw ie rdzone ,  co 
un iem ożl iw ia  wry b o rv  n o w y c h  w ład z  
c e n tr a ln y c h  t -w a  D o k o n a n ia  zaś ty c h  
w y b o ró w  w  p rz e c ią g u  pó ł r o k u  od  z a ­
tw ie rdzen ia  s ta tu tu  t-wa, tj.  do 1 lip- 
ca b. r. w y m a g a  u s ta w a  o s to w a r z y ­
szen iach . Za p a r ę  tygodn i wdęe is tn ie ­
nie tego t -w a m o ż e  się znaleź pod  zna  
k ie m  z a p y ta n ia .

E g z a m in y  m a tu r a ln e  w  g im n a z ja c h  
po lsk ich  w  K ow nie  i P o n iew ie żu  o d ­
b y w a ją  się bez u d z ia łu  de lega tów  Mi­

P i k  W a l e r y  S ł a w e k
/ i  f łtkae* m  S e § m  ? ■

W ARSZAW A (Rat). W czoraj o g. 
J0.1 ó u rzędu jący  w icem arsza łek  T a ­
deusz S ch aetze l w zn o w ił p len arn e po  
sied zen ie  S ejm u. N a p orządku  obrad  
jed en  ły lk o  punKt —  w ybór m arszał 
ka Sejm u.

Na p osied zen ie  p rzyb y li cz ło n k o ­
w ie rządu z prem ierem  gen. Sławojj- 
Skiadkow rsk im  na czele , m arszałek  
Senatu  P rysfor , p rezes N. I. K. dr. 
h rzen iień sk i, p rezes Sądu N ajw yższe  
go  S u p iń sk i, p rezes N . T. A. I le łezy ń s  
k i, p od sek retarze stanu  i sen atoro ­
wie.

O tw ierając p osied zen ie  w icem ar- 
sza łck  S eh aetze ł zw ró c ił s ię  do p os­
łó w  o zg łaszan ie  k and ydatur. P oseł 
gen . Ż eligow sk i zg ło sił kand ydaturę  
b p rem iera  płk. W alerego  S ław ka  
(na sali ok lask i). N a slcp n ie  zgłoszon a  
zosta ła  druga k an d yd atu ra  dra lg n ą  
cego  N ow ak a  (Ś ląsk). W icem arsza łek  
S rh aetzc l po o trzym an iu  kand ydatur  
o iw o rzy l g lo so w a n ie .

0  godz. 10,58 urzędujący w ite  
marszałek Schaetzel ogłosił wyniki 
wyborów.

•ddano 176 g ło só w , w ty iii w a ż­
ny cli 144, n iew a żn y ch  32.

B ezw zględ n a  w ięk szo ść  73 g łosy .
P łk . S ław ek  o trzym ał 114 g ło sów , 

p rof. N ow ak  30 g ło sów .
1 rzęd ujący  w icem arsza łek  Sciiac- 

fzel stw ierd ził, że  m arsza łk iem  Sejm u  
w ybrany zosta ł p łk . W alery  S ław ek  
(o l łask i).

W icem arsza łek  S ch aetze l zhpytfi 
je p łk . S ław k a , czy  p rzyjm uje wybór. 
Płk Sławrek  p rosi o 2 god zin y  czasu

do n am ysłu . W icem arsza łek  S ch aff  
zet zarząd za d w u god zin n ą  p rzerw ę w  
obradach .

U Pena Prezydenta R. P.
W ARSZAW A (P ał). Pan P rezy  

dent R, P. przyją ł dziś o godz. 11,45  
w yb ran ego  M arszałk iem  Sejm u płk 
W alerego  S ław k a , k tóry  zgod n ie z pa  
m ijącym  zw yczajem  zap yta ł Pana  
P rezyd en ta  R. P. czy  n ie m a zastrze­
żeń  przeciw k o  przy jęciu  przez n iego  
urzędu.

Pan P rezyd en t żad n ych  zastrzeżeń  
nie zg łosił.

Pik Sławek przyjmuje wybór
O godz. 13, 36 w icem arsza łek  w zn o  

w ił p osied zen ie.
W icem arsza łek  S ch aetze l —  zw ra  

eam  się  do p ana p osła  W alerego  Sław  
ka z zap ytan iem , czy  w yb ór przyjm u
Je-

P łk . S ław ek  —  p rzyjm uję.
W icem arsz . Sch aetzel: sk ładam

p rzew o d n ic tw a  w ręce Pana M arszał 
ka p. m arszałek ' zajm uje m iejsce  na  
■ o łe łu  p rezyd ia ln ym  p rzy  d ługotrw a  
łych  ok lask ach  Izby)

M arszałek  Sławfck —  p o  bytn ości 
u P an„ P fe zy d en ła  R zeczyp osp olitej  
zdeeydow ałeni s ię  w yb ór przyjąć.

O bejm uję sta n o w isk o  m arszałkn  
w zw iązk u  z ciężką  stratą, jaką p o­
n ió sł Sejm  i P olsk a.

Izba w  p ierw szej części ob ecn ego  
p osied zen ia  w  dniu w czorajszym  od ­
dała h ołd  Z m arłem u M arszałkowa, 
k tóregośm y  w szyscy  otaczał! tak ser­
d eczn ym  uczu ciem , a k tóry  tak m ą  
drze i u m iejętn ie sp ra w o w a ł sw ó j u- 
rzad. (

Izba, p ow ołu jąc m n ie  na sta n o w i­
sk o  m arsza łk a  ok azała  m i zaufanie, 
za k tóre serd eczn ie d zięk u ję , a zara­
zem  w ło ży ła  p ow ażn y  ob ow iązek  kie  
row an ia  jej pracam i. W y w ią za n ie  się 
z tego  ob ow iązk u  —  rzecz p rosta  —  
zależeć b ęd zie n ie ty lk o  od e m n ie , alc- 
—  1 to p rzede w szystk im  —  od szcze  
rej i p ełn ej o tw artości w sp ó łp racy  ze 
słron y  PanówT.

Za p ierw sze sw o je  nadanie u w a­
żać będę p rzestrzegan ie p raw  u stro­
jow ych  w u staw ie k o n sty tu cy jn ej za 
w artych , a ok reśla jących  zak res prac  
ob ow iązk ów  i praw  Izby.

P orząd ek  d zien n y  zosta ł w yczer­
p any. O term in ie i p orząd k u  d zien ­
nym  n astęp n ego  p osied zen ia  będą Pa 
n ow ie p o sło w ie  za w ia d o m ien i na p iś­
m ie. Zam akam  p o sied zen ie  (oklaski).

Na tym  p osied zen ie  zosta ło  zakoń  
cycue.

Posiedzenie Sepmu 27 b. m.
\  (PiA). M a rsz a łe k  Sej | p o s ie d z e n ie  Sejm u, n a  p o n ie d z ia łe k  

n .u  W a le ry  S ła w e k  zw o ła ł  p le n a r n e  | 27 bm . n a  godz. 11.
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Am eryka w Gorączce meczu 
Schmelirng — Louis

820 tys. ri r̂łardw w kasie. Rękawice z Chiogo mają zadługre 
palce. 40.000 widzów. Syn prezydenta, mmister, gubernatorzy

na meczu.
AOW V JCHtl (Pał). In fo rm ac je , p oprze­

dzające  inecz Sch inclhng  —  Louis, zajm uj:, 
w dz ienn ikach  now ojo rsk ich  znaczn ie  w ięcej 
m ie jsca  n iż n a jb a rd z ie j sensacy jne  w iado­
m ości z H iszpanii I Chin.

K om isja k o n tro lu jąca  nu-cz uwzględniła 
rek lam ac je  Schinrllingu. k ió rv  zapro teslow al 
p rzeciw ko ożyciu przez L ouisa rękaw ic  na 
ri«stanych m u z C hicago, a  posiadających  
zbyt d ługi palec, co m oże być n icb tzp icczne

dla oczu.
Mecz zgrom adzi około 40 fys. widzów, 

w śiód  k tó rych  zn aj J ą  się: syn 1’rczydciila  
Koosew elta, m in iste r poczt Far!ey , m er New 
Y orku L a G uardia, 6 gubern a to ró w

Ho w ieczoru w czorajszego wpływ y k aso ­
we osiągnęły  już sum ę 820 tyfj. dolarów . R a­
d io stac je  p łacą 50 łys. do larów  z« praw o 
tran sm is ji m eczu, a w y tw órn ie  film ow e — 
20 tys. d o larow  za p raw o film ow ania.

n is te r s tw a  O św ia ty ,  co poc iągn ie  za 
so b ą  n ie u z n a w a n ie  w y d a n y c h  w  ty m  
r o k u  św ia d e c tw  m a tu r a ln y c h  i zm usi  
ab i tu r ie n tó w ,  z a m ie rz a ją c y c h  k o n ty ­
n u o w a ć  s tud ia ,  d o  p o n o w n e g o  s k ł a d a ­
n ia  e g z a m in ó w  p rz e d  k o m is ją  m in i­
s te r ia lną .  J e s t  to  r e p r e s ja  za  n ieusu-  
nięcie z g im n a z jó w  u czn iów , k tó ry ch  
k tó ry k o lw ie k  z r o d z i c ó ^  m a  w p isa n a  
do  p a s z p o r tu  n a r o d o w o ś ć  n iep o lsk ą .

P r a s a  p o lsk a  w  R ov?nie  m a  n a d a l  
z a k n e b lo w a n e  u s ta .  W id z i  to  k a ż d y  
czy te ln ik ,  choc iaż  u s ta w a  p r a s o w a  z a ­
k a z u je  p o z o s ta w ia n a  b ia ły c h  p la m  po  
ce n zu rze  i sk reś lone  a r ty k u ły  m u sz ą  
b y ć  za s tą p io n e  in n y m  m a te r ia łe m  
Z re sz tą  d z ien n ik  „D zień  P o lsk i"  13 i 
14 m a ja  ca łk iem  ,)nie m ó g ł  się u k a ­
zać"

P is m a  l i tew skie  —.  od  u rzę d o w e g o  
„ L ie tu v o s  A id as"  p o  b r u k o w y  „L a i-  
k a s “ —  od d łuższego  czasu  d o m a g a ją  
się w y d a n ia  z a rząd z en ia ,  b y  p r a s a  
po lsk a  p o d a w a ła  n a z w y  geog ra ficzne  
(aie  w y łą c z a ją c  W iln a! )  i n a z w isk a  
i tewskie w  b rz m ie n iu  i p lso w m  u r z ę ­

dow ej.
K a ry  a d m in is t r a c y jn e  n ie  u s ta ją .  

G dy p r o k u r a t u r a  u m o r z y ła  s p ra w ę  o 
za jśc ie  n a  tle j ę z y k o w y m  w  Niedzielę 
P a lm o w ą  w kościele  w  W ędziago le .  
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w le d y  k o m e n d a n t  w o js k o w y  sk a z a ł  3 
rz e k o m y c h  in s p i ra to ró w  ty c h  zajść, 
w y łączn ie  P o la k ó w ,  n a  g rz y w n y  od 
50 do  300 l i tów  z z a m ia n ą  n a  are sz t  
od  10 d n i  do  6 tygodn i.  W  gmir.if  
czek iszkow sk ie j  d w a j  P o lac y  zostali" 
u k a r a n i  g r z y w n a m i  po  100 l i lów  z za­
m ia n ą  n a  3 d n i  a re sz tu  p o d  z a rzu te m  
u rz ą d z e n ia  z a b a w y  ta n ec zn e j  bez ze- 
wolenia.

T y c h  k i lk a  fa k tó w  dosta teczn ie  w y ­
m o w n ie  i lu s t ru j e  o b e c n ą  sy tu a c ję  P o  
la k ó w  w  Litw ie

P r z y ta c z a m y  ie n ie  po  to, b y  wy b u  
dz a ć  w  społeczeństw ie n a s t ro je  prze- 
ciw litewskie.  U w a ż a m y  je d n a k ,  że sko 
ro  a tm o s fe ra  o d p rę ż e n ia  s to s u n k ó w  
po lsko -l i tew sk ich  n ie  ob ję ła  jeszcze 
za g a d n ie n ia  m n ie jszośc iow ego  i d ob ro  
ro z w o ju  ty c h  s to s u n k ó w  w y m a g a  
m oże  p r z e m ilc z a n ia  p e w n y c h  b o lą ­
czek, to  z a sa d y  te j w in n y  p rze s trzeg a ć  
ob ie  s t ro n y .  Gdy j e d n a k  p r a s a  l i t e w ­
s k a  s ta le  p ośw ięca  wiele  m ie jsca  sy ­
tu a c j i  L i tw in ó w  n a  W ileń szcz y źn ie ,  
o b o w iąz k ie m  p r a s y  p o lsk ie j  jes t  p r z y ­
n a jm n ie j  su c h o  in f o rm o w a ć  o życiu  
sw y ch  r o d a k ó w  za l i t ew sk ą  g ran ic ą .  
B} op in ia  p o lsk a  n ie  u leg ła  sugestii,  
iż się n ic  m e  zm ieniło ,  ale... ty lk o  p o  
nasze j  s tron ie .  Z. Es.

P. Prezydent R. P. wyier^ał dc Włoch
W arszaw a (Pat). D ziś u g. 16,35 J czyn ek  k u racy jn y  do L au ran y. nad  

Fan P rezyd en t R. P . w raz z m ałżon  I Murze A driatyek ie. 
k ą  w yjech a ł na 6 -tygod n iow y  wvp?>- I

Linia lotnicza z  W arszawy do Rygi
p ó | t f £ r e  p r z e z  A o k i ż O

K O W N O  (Pat). D n ia  22 c z e rw ca  
o godz. 16 w  g m a c h u  l i tew sk ieg o  m i 
n i s t e r s tw a  k o m u n ik a c j i  p rz e d s ta w ic ie  
Ic „ L o t u "  pp.  m a j o r  Z. P ią tk o w s k i  o- 
raz  m a j o r  I.. S e j f e r t  p o d p isa l i  u m o ­
wę m ię d z y  „ L o t e m "  a m in i s te r s tw e m  
k o m u n ik a c j i ,  m o c ą  k tó r e j  do tyc licza  
so w a  U nia  lo tn ic z a  W a r s z a w a  —  W il

no —  R yga —  T al l in  —  H e ls in k i  zo­
s ta ła  s k ie r o w a n a  p rze z  W i ln o  —  K ow  
n o  —  Rygę.
I

P rz e d s ta w ic ie le  „ L o tu " ,  w śró d  
ry c h  z n a jd u je  się z n a n y  z p rz e lo tu  
p rz e z  A t la n ty k  m a jo r  M a k o w s k i  odle 
r H  i dziś s a m o lo te m  do  W a r s z a w y .

Natarcie na Hankou
TOKIO (Pat). A gencja D om ei d o­

n o si, że rów n ocześn ie  z natarciem  na  
H anknu p op row ad zon e zo sta n ie  n a ­
tarcie n a  sto licę  p row in cji S zcn sl, n i. 
S ian fu  oraz na m . L oyan g  w  p ó łn o c­
no zach od n im  I lo n a n ie .

D ecyzja  la  sp o w o d o w a n a  zosta ła  
fak tem , iż  w o jsk a  ch iń sk ie , co fa jące

s ię  sp od  S u ezou , K aifcn  i C zenezou, 
p o łą cz y ły  się  na p o łu d n iu  p row in cji 
S zan si z w ojsk am i k om u n istyczn ym i, 
zaś p od staw ę op eracyjn ą  tych  p ołą­
czon ych  s ił  s ta n o w ią  m iasta  S ianfu  i 
L oyan g. Z ajęcie tych  dw u m iast przez 
Jap oń czyk ów  od etn ie  trw . „C zerw o­
ną d rogę“, łączącą  C hiny Z achodnie  
z S ow ietam i.

Japonia „zamierza1 wyoouiedżiei wojnę
C lf / n o f t ?

TOKIO. (Pat.) „Niszi-Niszl" donosi, II 
generał Ugaki zamierza w ypow iedzieć  
w ojnę Chinom, by zmusić trzecie mocar­
stwa do  neutralności I nieudzielania p o ­
m ocy Chinom.

A gencja Dom eł donosi, że w edtug  
przedstawiciela japońskiego Ministerstwa 
Spraw Zagranicznych informacje te są lat- 
szyw e i pozbaw ione podstaw.

Sarkofag tarszałka  Jozefa P i ł iu d s k .e p
WARSZAWA (P at). W  d n iu  22 bm . o 

godz. 11 Odbyło się w gm achu  daw nego a 's e  
c a lu  w W arszaw ie  p rzy  ul- d ług ie j n r. 52 
pod przew odnictw em  gen. K azim ierza  Sosn 
kowsKiego posiedzen ie  Sądu K onkursow ego 
na  S arkofag  M arszalka Jó zefa  P iłsudsk iego  
na  W aw elu .

Po d o k ładnym  o b e jrzen iu  p re  prof. Ja n a  
Szczepkow skiego i M ikołaja K ułaka, k tó re  
w drodze  e lim inacji zostały  p rzedstaw ione  
do o sta tecznej decyzji, Sąd K onkursow y uz 
na ł za lepszy p ro jek t p rof. J a n a  Szeacpkow  
skiego, u zn ając  jednocześn ie  za w skazane 
d o konan ie  w uint pew nych zm ian . Sąd K on­
k u rsow y  zaleci! p ro jek t ten do realizacji.

Sąd w yłonił kom isję  w sk ładzie: gen Ka 
7im lerza  Sosnkow skicgo, p ro f. T adeusza  Bre 
j e r a ,  r rk t .  W o jc iech a  Jastrzęb o w sk ieg o  d la

u trzy m an ia  k o n tak tu  z p rof. Jan em  Szczep 
kow skim  w trak c ie  w ykonyw ani > m odelu 
w ykonaw czego.

P ro jek ty  sarkofagów  będą dostępne dla 
publiczności w dn iach  od niedzieli 26 bm. 
do 5 lipca b r. w gm achu daw nego a rse n a ­
łu przy ul. D ługiej n r. 52 w godzinach  od 9 
do 3 i od 5 do 8.

„Monitor* poaaie odwalonych 
l*mm niepodległości '

W ARSZAW A. (Pał.) 22 bm. ukazał 
się Nr 140 Monitora  Polskiego, zawiera­
jący za rząd zen ie  o nadaniu  krzyża nie­
p od le g ło śc i  z mieczami, krzyża n ie p o d le g  
łości i medalu  n iepod leg łośc i .

Na liście o dzn aczonych  zna jdu ia  s i t  
p a rę  tys!ęcy nazwisk.
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Życiorys nowoobranego 
marszałka Sejmu Walerego 

Sławka
Walery S ławek, ur. 2.XI 1879 r. na 

U k ran ie ,  w r. 1399 ukończył wyzszą jzko  
lę hand lo w ą  K ronenberga  w W arszawie.

O d  w czesnej m łodo ic i  b :e rze  czynny 
udział w rewolucyjno-n  e p o d le g to śc io -  
wych pracach poli tycznych na te ren ie  b. 
zaboru  rosyjskiego W  jesieni 1898 roku 
w spóln ie  ze Sfan:>ławem Michalskim i m i.  
S ^ ^ s t a w e m  Kruszewsk.m b ie rze  czynny 
udział w pracach oświatowych. W  r. 190C' 
w yjeżdża  d o  Lodzi i tam  styka s;ę  z p o 1’ 
tycznymi piacami n iepodtyg lościow ym i,  
kfóre p row adzi w ówczas PPS w kró łce  sta 
je też na czele  tej roboty  w Łodz '.  W  r. 
1901 p o  ereszrowaniach w Łodzi rzuca 
p o s a d ę  w banku  i jako dzia łacz  n elega l 
ny przenosi się d u  Warszawy, g d z ie  po  
nowych a resz tow an iach  o b e jm u je  .uerow 
nic tw o PPS p o  Czarkowskim. W  r. 1902 
w chodź w sk ład  c e n tra ln eg o  komitetu 
ro b o tn ic zeg o  na z je fd z ie  w Lublinie, or 
gan izow snym  przez Józefa P i ł su d sk e g o ,  i 
ob e jm u je  p race  na o k ręg  Z ag łęb ia  Da 
brow sk iego .  A resztow any w r, 1903 w Bę 
dzm le  po  pófrocznym więzieniu uc eka 
z w ęźienia  w S ei adziu I ukrywa się u ro 
dz ny na Ukrainie. Po wybuchu wojny ro 
syjsko-japońskiej staje d o  roboty  nielegal 
nej, pracując na te ren ie  R ad o n ra ,  Kielc, 
S :d!ec i Łomży. O d  stycznia 1905 r. 
wspólnie  z A leksandrem  Prysforem sto ; na 
cze le  organizacji sp iskow o-boiow ej

9 w-ześnia 1905 r. zos ta je  aresztowany 
i o sadzony  w X paw ilonie  , skąd wyeho 
dz 5 l istopada na skutek amnestii. Wyież 

‘ dża  d o  Krakowa, g d z .e  kończy p e -w s z ą  
szkota  bo iow ę, o rgan izow aną  przez Jó­
zefa P ifs jdsk iego .  r, 1906 vraca d o  Kon 
gresówki i o rgan izu je  odd z ia ty  b o io w e  w 
Łodzi, W łoc ław ku  i Z ag łęb iu  Dnia 9 
czerwca 1906 r, zosta ł  przy sk ład ar>‘u 
bo m b y  ciężko ranny O sad zon y  w szpi­
talu w cytadeli, a nas‘ę p n ’e w X pawilo­
nie, uwolniony s tam tąd  uda je  sżę d o  Kra 
kowa g d z ie  leczy s 'ę d o  roku 1908

W  i as eni T903 r. b ie rze  u d z :ał w akcji 
p c d  Bezdanami, p o  czym wraca d o  Kra­
kowa i uczestniczy w organizow aniu  szkół 
bo icw ych  s to pn io w o  przeksztatcajacvch 
się na ściśle w ojskowe. W  latach 1905—  
19Q9 uczestniczy z ramienia wydziału b o ­
jo w e g o  w tworzeniu Związku Walki Czyn 
nej. W  r. 1910 a resz tow any p rzez  w tadze  
aus f rack  i. Po wyjściu z więzień a pra. 
cuie w rozwijającym sie ruchu strzeleckim 
w /iez  Ji aiąc n ie jednokro tn ie  na ter^n  za 
boru  rosyjskiego W  lecie 1912 r. b ie rze  
uclzi-f w z:e ź d z ie  w aZ k op anem , g dz ie  zor 
g s m r o w s n o  Polski Skarb ' " - t - c - w -  na 
k tó r e g o  o - f c  • ńw.
nv organizen^... ,, uczes t­
niczy w z ieź d z .s  dz ia łaczy  n ie p o d le g ło ś ­
ciowych w W iedniu , k tóry  p o w o ła ł  d o  
i ' C :a kom is 'e  skonfederow anych  słren- 
nlctw n ie p o d eg ło śc io w v ch r w sktad  k tó ­
rej v/chodzi jako p rz e d s ‘aw :ciel po lsk iego  
ska-bu w o je n n e g o

W  ro k j  1911 b ie rze  u d z :af w p :erw- 
szych walkach pi zrwszej Brygady Strze- 
leck ej Józefa P fsudskiego i s tacza w ? 'kę  
z sam o cho dem  rosyjskim w K elcach. O d ­
tąd  ’est oficerem przy s z fa b re  J. Piłsud- 
<t. er-o i b ie rze  "dz ia ł  w kampanii I Bry­
gach'

Po zajęciu p rzez  N iemców W arszawy 
z rozkazu K om endanta  Piłsudsk e g o  u d a ­
je  się d o  Warszawy, g d z ie  kieruje akcją 
wstrzymania d a ls zeg o  w erbunku, d o  Le­
gion-.. v i o rgan izu je  r e p reze n ta c ję  poli ty  
czną Królestwa dla pos taw ien ia  w arun­
ków  politycznych Niemcom. O d  g udnla 
’ z15 r. cło kwietnia 1916 r. poszukiwany 
p rzez  Niemców, z ukrycia kl-eruie robotą  
po li-yczno-n iopod leg łośc iow ą w W arsza ­
wie, należy d o  w ładz  kierowniczych P O W  
1 C en tra lneg o  Konn»ietu N a ro d o w eg o

15 lipca 1917 r, a resz tow any  przez 
N iem ców  siedzi w  cytadeli, w Szczyp 'or 
n ie  i w końcu w  tw ierdzy  modlińskiej. Po 
rozbro jen iu  N iemców wraca d o  W arsza ­
wy, jako kap  an leg io nó w  pełni funkcję 
b P ce ra  d o  szczególnych zleceń Naczelni- 

a Państwa. W  t> m charak te rze  b ierze  
udz  ał w w ypraw ‘e  wileńskiej, p o  czym 
sfa je  tła cze le  od dz ia łu  2 do w ó d z tw a  
fron tu  IPnwsko-białoruskrego. Po ukoń­
czeniu  W yższej Szkoły W oi enn ns j  w o b ec  
wycofań a się M a-szałka Piłsudskiego z 
wo.ska, p rzechodz i  d o  rezerwy i H e rz e  
udz  ał w  p racach  politycznych Marszałka.

W  r, 1927 p o w o ła n y  p o n o w n ie  d o  woi 
ska jałcó p o d p u łk o w n ik  dyp lom ow any  
p rzecho dz i  w  stan spoczynku  ł bierze 
udzia ł  w pracach poli tycznych W  r. 1928 
w y brany  na p o s 'a  z lir1/  _>yyR zostaje 
r r e z e s e m  teg o  klubu.

W  dniu 29 marca 1930 r. sfaje na cze 
le rzędu, sprawuje  swój u rząd d o  23 ster 
pm a 193C r. Pono\ e  o b e jm u je  urząd 
p rezesa  rady m ;is'rów 4 g ru d r ia  1930 r. 
i pełn i g o  aż d o  26 maja 1931 r. Po zło- 
ż e n :u urzędu  prem iera W alery  Stawek po  
w raca d o  swych prac jako prezes klubu 
E azp a r ty jn eg o  B'oku 28 marca 1935- r. 
z o s ‘aja p o  raz frzeci p rezesem  Rady M'ni 
strów Na stanowisku tym p ozosta je  d o  
d n a  1? października 1935 r.

Podczas w yborów  d o  Sejmu na jcs 'eni 
19 35 r. zostaje wybrany p o . ‘cm z okr 5 
m Wa.-:: c.vy.

i  a sp o k 6 ] a u sz y

s h l  AIexandrowiczów Janiny Stankiewieżowej
zmartej w dn 24.IV. r, b. w Warszawie 

nabożeństwa łałoDne odbędzie się dnia 24 b. m. c  godz. 7.30 rano w kościele 
św J a n a  w Wilnie,

o czym zawiadamiają pogrążeni w smutku
m ą } , d z i a d ,  s i o s t r a  i b r a t

Protest Czeditsłowet;1 w Berlinie
PRAGA, (Pat) Stojąca blisko tutejsze 

go  ministerstwa spraw zagranicznych „Na 
rodni Poiitika" podaje sz c ie g ó ty  dotyczą  
c e  protestu, z ło żo n eg o  przez posła c ze ­
chosłow ack iego  w Berlinie M asrny'ego.

Pos. Mastny z ło iy ł  u podsekretarza  
stanu W elzsaeckera protest przeciwko ata 
kom p n sy  nlem scKie) na C zecnosłow a- 
cję zwracając uw agę na to, że  propagan­
da niem iecka m oże w znacznej mierze za 
grażać pokojow i i uniem ;żllwlć spokój 
załatwienia sprawy Niem ców  w Czectio 
Słowacji. Przy tej sposobności dr Mastny 
zapytał o oficjalne stanowisko Rzeszy w o  
bec C zechosłow acji

W eizsaecker ponow nie p ofw le-dzlć  
miał., ż e  Niemcy nie zamierzały w dniu 
20 maja w szczynać żadnej akcji przeciwko  
C zechosłow acji i te  rurhy wojsk w p o ­
bliżu granic C & chosłow acjl u le wykracza

ły pora ramy zwykłych ćw iczeń w ojsko­
wych, a dalej ż e  rząd niem iecki śled zi z 
wielką uwagą rozm owy rządu czer.hosło  
wncKiego ze  stronnictwem sudecko-n!e- 
mieckim i życzy sob ie  aby wszystkie spor 
ne kw estie zostały  załatw ione w ctm osfe 
rze spokoju. Dr W eizsaecker zapew nił dr 
M asfny'ego, t e  Niemcy usiłują ze  w szyst 
kich sił utrzymać pokój I wyraził nadzieję  

że  u god ow e załatw ienie zagadnienia  
niem ieck iego w C zechosłow acji przyczyni 
się waśnie do  uspokojenia stosunków n*e 
m ierko-czechcsłow ackich . Mastny nato­
miast z e  swe] strony ponowni* zapew nił, 
ż e  ćwiczenia w ojskow e rozp oczęte  21 ma 
ja nie miały w cale celów  agresywnych, 
ani też nie miały bvć demonstracją prze­
ciwko N iem cem  I ze  należało je przepro 
w adzić jedyn ie ze w zględu  na stan umy­
słów  na pograniczu.

Turcfa zrywa i  Komis ą Ligi Narodów
STAMBUŁ, (Pat). W iadom ości o  zerwa 

nlu stosunków pom iędzy Turcją a komisją 
L N arodótt do spraw Sandżaku w yw oła ło  
w Kcłach dyplom atycznych dużą sensację.
Jak sądzą, postanow ienia rządu tureckie 
g o  Jest wstępem  do dalszych decyzyj w 
tej dziedzin ie Praktycznie biorąc, zerwa 
nie stosunków  oznacza przerwanie kon­
taktów, Jakie utrzymywały tureckie w ła­
dze konsularne z komisją Ligi. Premier 
turecki w gorąco przyjętym ezp o se , wy

SAMOCHODY
C H E V R 0 L E T
osćibnwe—podwozia: ciężarowe, 
autobusowe, ciągniki.

głoszonym  na zebraniu grupy parlamenlar 
nej partit ludow ej, ośw iadczył, iż w spra 
w ie Sandżaku w razie, gdyby nie m ógł 
uczynić odpow iednich  deklaracji przed  
końcem sesji parlamentu, wystąpi z żą­
daniem  udzielenia mu pełnom ocnictw  dla 
zerwania lub przedłużenia trak*atów isł 
nleiąeych pom iędzy Turcją I Francją, jak 
również I pełnom ocnictw  da  podjęcia In 
nych kroków, jakie uzna w dane] sytuacji 
za stosow ne.

Powstańcy przerwali f r n t  jod Terusiem

M O T O C Y K L E
L i rCW  on i zł B  nm

A u t o - G a r a l e “
W i.n o , T a ta rs k a  3  Tel. 17-12 
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P o żary w  Białostockim

55
Tei. 17-52

BIAŁYSTOK, (Pat). W  ciągu ostatnich 
paru dni w ydarzyło się w w ojew ództw ie  
białostockim  kilka w iększych pożarów. 20 
bm. ro cy  w e  wst Baranki w p ow iecie  bla 
łoi reckim sp ło n ę ło  23 budynki gospodar  
cze. Straty w ynoszą ok o ło  40 tysięcy zł.

W czoraj w godzinach południow ych  
w ybuchł pożar w e wsi N ow osiółki W iel­
kie w p ow iecie  yołkowysksm Sp łon ęło

68 budynków  mieszkalnych 1 gospod ar­
czych, 58 szłuk Inwentarza żyw ego , pasza, 
sprzęty dom ow e I gospodarcze Ifd O gół. 
ne straty dochodzą 100 tys. złotych. W  
ogniu zginęła  dziew czyna w wieku 1 r. 
8 mles. Do pożaru przyczyniły się p o zo ­
staw ione b ez  dozoru dzieci, baw iące się 
z zapałkami.

B IU R O  G f c l O S I E Ń
W A R S Z A W A ,  M A R S Z A Ł K O W S K A  115. TELEF 509.72, 509 73. 609.73.

TERUT2L (P at). W ojska p ow stań  
cze d o k o n a ły  d ziś s iln eg o  n atarcia  na 
p o łu d n io w y m  od cin k u  fron tu  T eruc  
lu  w  k ieru n k u  S agonte oraz na p o ło ­
żon ym  n a w sch ód  o d cin k u  V albona. 
P o  za czę te j w a lce  u d ało  im  s ię  przer 
w ać lin ię  w ojsk  rząd ow ych  i p osun ąć  
s ie  do p u n k tu  p o łożon ego  o  32 km . na  
p o łu d n ie  od  T eru elu  i  o  10 k m  na po 
lu d n ie  od P u eb la  de V alveide,

O ddziały p ow stań cze  p oczyn iły  
rów n ież  zn aczn e  p ostęp y  w pob liżu  
m orza na fro n cie  rzeki M ijares. W ie­
le  w ażn ych  p o zy cy j, p o ło żo n y ch  przy  
szo sie  T eru el —  S agon te zn ajdu je  
s ię  ju z w r^ sacn  p ow stań ców  Stoezo  
nr d ziś b itw a b y ła  n a jw ięk szą  od 
ch w ili zd ob ycia  C astellon  de la 1*1a 
na.

Antrlia w ciąż m a rzy 
o zaw ieszaniu broni w  Hiszpanii

RZYM (Pat).  J e d e n  z d z ie n n ik ó w  
r z y m s k ic h  w  k o r e s p o n d e n c j i  z L o n d y  
n u  o m a w ia  o b s z e rn ie  p e r s p e k ty w y  
a k c j i  d y p lo m a ty c z n e j ,  k tó r a  m ia ła  
b y ć  rzeK om o p o d ję ta  p rz e z  W  B ry ta  
n ię  w  p o r o z u m ie n iu  z R z y m e m , ce- 
iem  d o p r o w a d z e n ia  do  zaw ieszen ia  
b r o n i  p o m ię d z y  s t r o n a m i  w a lc z ą c y ­

m i w H iszp an i i .
W  tu te j s z y c h  k o ła c h  p o l i ty c z ­

n y c h  o c e n ia ją  sc e p ty c z n ie  w n io sk i  ta 
k ie j  ak c j i ,  p o d k r e ś la ją c ,  że n h a roda , '  
nr* s f e ry  w ło sk ie  w i d o k r o t m c  w y p o ­
w ia d a ły  się za k o n ie c z n o ś c ią  defiti.  
t y w n e g o  zw y c ię s tw a  p o w s ta ń c ó w

C hluba  d w u ta k t a w c ó w l  M o to cy k la  „«»oyai E n f in ld '  2?s c/ć niż na składzie
B E Ż K C tN K U P E » ła J N Y  M OTCCY3CI

E X C E L S I O «  S E T K A
bez prawa jazdy i podatku drogowego, zdobywca Mistrzostwa S oiicy 
w cen ie  Zł 1095.— potrącając 20% ufge Zł. 220 — =  Z ł. 875. 

oraz motocykle śwhtowo znanych m arek  N o r t o n  R o y a l  E n f l e  d i inne  
do nabycia na M.a unkao i w firmie

E S B R 3 C K P ? O T « F j « _ W i l n o » te le fo n  18-05
Fachowa obs tioa i bozpl tna nauKa jazdy.
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Nie ognia lecz woefy 
h?f s «p  Nustorz L o u y ru

PARYŻ, (Pat). Duże poruszen ie  we wto 
rek w yw oła ł w Paryżu alarm s p o w o ­
dow any  p rzez  dym i p łom ien ie ,  akie uka 
zały się n ad  dachem  muzeum Louvru 
O k aza ło  się, że  robotnicy, którzy oraco-  
wali przy napraw ie  dachów  zaprószył1 
oy ień . Kus‘osz muzeum w Louvrze przy­
woławszy obecnych  w tyrr. skrzydle qm a- 
chu dw óch  woźnych, zaczął n? gw att  usu 
wać niezwykle cenne  obrazy, pom iędzy  
którymi znajdow ały  się a rcydzie ła  Ruben 
sa, R em brand ta  i słynny p o r t re t  Karola I 
a n g ie b k ie g o  malowany przez Van Dycka. 
Kustosz o baw ia ł się przy tym nie tyle 
szkód od  ognia ,  który miał rozmiary tve 
wielkie, ile uszkodzenia  obrazó w  przez 
w o d ę  z p o m p  srrażackich i p rzez akcię 
raiowniczą. Szczególnych wysiłków d o ­
łożyć musiał kustosz, sprow adza jąc  
na po m o c  kilkunastu przechodniów , orzy
— pji,iM»H.n j i t u .  i . W w ł5Jouc

T

P i ł l c ^ T ^  p l a c k i

ponieważ kluh iego nrzegrai 
mecz o mistrzostwo

CH O R ZÓ W , (Pat), W  środę  nad ra­
nem w  C hropnczow ie  przy ul. Żwirki i 
W 'qu ry  znalez iono wisielca, zaw ieszone­
g o  na kratach kiosku. W  zwłokach ro z p o ­
znano  bram karza klubu sp o r ro w eg o  Na­
przód , L ip in y ,  Alfreda Kolendra. Jak s:ę  
okazu je  K olender  p o p e łn i ł  sam obójstw o 
p on iew aż  klub je g o  poniós ł osfafn  o kle 
skę w ow ej Wsi i  W aw elem  w ro Tgryw 
kach o  mistrzostwo Ligi Śląskiej. K olencer  
twierdził , że  klub i e g c  p rzegra ł  w v łaczn’e 
z je g o  winy i łak się tym prze,ąf ,  że  p o ­
wiesił się. Z\Vloki tragiczr.ie zm ar łego  wy 
d a n o  rodzin ie

G ełi*a wars?awska
z dnia 22 czerwca 1938 r.

Belgi b e lg ijsk ie  .................................. 90 42
D olary  am erykańsk ie  . , .  . , 529,50
D olary  kanadyjsk ie  . . . . . 524,50
Flo reny  h o le n d e r s k ie ....................... 295,94
Franki f r a n c u s k i e ............................. 14,91
Franki s z w a j c a r s k i e ....................... 122.45
F u n ty  ang ielsk ie  . . . . . . . 26,39
G u H en y  gdańsk ie  . . . . . . 100,25
Korony c z e s k i e .................................. 13 00
K orony d u ń s k ie .................................. 117.80
Korony n o r w e s k ie ............................ 132.68
K orony s z w e d z k ie ............................ 136/19
'.iry  w ł o s k i e .................................. 22,60

Marki n i e m i e c k ie ............................. 213 07
Marki niem ieckie srebrne , . . 102,00
Tet Aviv .................................. 26,20

przeniesieniu  port re iu  Karola I, pon ie ­
waż portre t  ren wraz z ranią waży 600 
kilo. Po usunięciu kilku najcenniejszych 
o b razó w  i p o  zasłonięciu innych, pożar 
os ta teczn ie  u gaszono ,  przy czym żadne 
z arcydzieł nie zos ta to  u szkodzone

W y J ^ r h s f i z p  e m ą d i f f i ?  

w-rćc li b »7.
PRAGA, (Pat). W  osiatnich d n a c h  

wróciło  d o  C zechosłow ac  i z Rosj' Sowiec 
kiej 90 -odzin wykwatihkowainych tob o t-  
nikow czesKich. Niektórzy z nich p rzeby ­
wali w Sowietach 12 Idt i wyjechał: d o  bo 
w ie lów  ż dość  znacznym kap ita łem , do 
chodzącym  w mekfórych w y padkach  d o  
10 tysięcy koron, powrócili zaś b ez  g ro ­
sza. W ostatnich lalach zarobki robotni­
ków  czeskich w Sowietach zmalały niema! 
ośm iokro tn ie  Jak p isze prasa, wróc. 
wszyscy uzdrow ień ' z komun zmu.

Kronika telegraficzna
—  Król grecki Jerzy li o d jecha ł  wczo­

raj na p o k ła d z ie  krążownika „Helli" na 
w y spę  Korfu, g d z ie  ró w r ież  i w tym roku 
spędz i laito. Król b ę d z ie  mieszkał w pc- 
iacu  Bibelli. który zosta* juil w ynaię ty  w 
tym celu.

—  Prawie 4 miliardy dolarów  na r°bofy  
publiczne. P rezyden t R ooseve lt  p o d p isa ł  
wczoraj ustawę, u pow ażn ia jącą  rząd  fede 
ralny d o  w ydatkow ania  sumy 3 rmliardy 
700 milionów d o la ró w  na wielkie >-obo[y 
pub liczne  i na pożyczki d la  D rzeds ę- 
b io rs tw  p row adzących  roboty  pu bh czne .

—  Biskupi anglikańscy, którzy, jak d o ­
nosiliśmy, przybyli d o  Rygi celem w z ię c a  
udziału  w  o b rad ach  konferencji w  sp raw ’e 
rb liżenia  Kościoła anglikańskiego i lu te -  
rańsk iego  i w ystępow ali  w  charaMerze 
d e le g a tó w  arcybiskupa prym asa  Anglii, 
opuścili Rygę, uda jąc  się d o  Tallina.

—  O ddziały gailcjańskie p o d  d o w ó d z t  
w em oen .  Varela, d z ia ła jące  w  o bszarze  
szosy Teruel S ag on te  po su nę ły  się w czo­
raj o  6 km n ap rzó d  przeryw ając  front 
przeciwnika na wysokości 32 kilometra 
w spom nianej szosy,

—  Arcybiskup W aitz z Salzburga udał 
się d o  Rzymu. W  kołach poinform ow anych  
tw ierdzą, że  p o w o d e m  w ezwania biskupa 
W aifza  d o  Rzymu są dw a o s ta tn ie  je g o  
ar tykuły  zam ieszczone w prasie  austriac­
kiej. w  których wvsfąoił w  gw ałtow ny  spo  
sób  przeciw  k-yfyce prasy zagranicznej 
star>owi<ka e p isk op a tu  aus tr iack iego  w 
stosunku d o  n a ro d o w e g o  socjalizmu.

N a js ta rs ze  i n a jb a rd z ie j p o c z y tn e  
p i s m o  p o l s k i e  w  L i t w i e

T Y G O D N I K

C H A T A  R O D Z I N N A
(16 rok wydawnictwa)

f\d res: K a u n a s , O ź e sk ie n e s  g-ve 12.
Najlepsze źródło informacyj i m iejsce dia ogłoszeń .  

Prenumerata —  do końca roku 5 zł. z przesyłką pocztową. 
Num ery okazow e na żądania gratis.



„KURIER" (44881 3

Ochron? pracw ni? powinna
mieć wyjątków

Centralny Związek Chrześcijań­
skich Związków Zawodowych n a d e ­
słał n a m  odpis  p ism a, o treści z punk tu  
widzenia obowiązujących przepisów 
o ochron ie  pracy wprost rewelacyjnej. 
Nie w ydaje  sie nam , aby treść tego 
p ism a m ogła  nie odpow iadać  praw ­
dzie. Z drugiej s trony jednak  jest ona  
tego rodzaju, że nie m oże przebrzmieć 
bez echa . Hibo otrzym am y w tej m a ­
terii jaKieś m ia roda jne  i autora tyw ne 
w yjaśnienia  i zaprzeczenia, a lbo s to­
sunki w p iśm ie  tym o p isane  m uszą  
ulec zm .a r ie .

Skąd  inąd  go d n a  pochwały osz­
czędność w instytucjach użyteczności 
publicznej nie pow inna przecież czy­
nić wyłomów w obowiązującym u s ta ­
w odawstwie i daw ać złego przykładu 
p ryw atnym  przedsiębiorcom, jak  .nie 
należy d y sp o n o w a ć  pracą p c d le g łe -  
go personelu .

O to  treść  tego  pisnra:
„Do

Pana Inspeictora Pracy 71 O bw odu
w W ilnie.

C entra la  Chrześcijańskich Z w ę z k ó w  
w Wilnie, uprzejmie prosi Pana Inspekto­
ra Pracy o zw ołan ie  konferencji kierow­
ników Szpitali Miejskich j  udzia łem  lub 
b ez  udziału  przedstawicieli  s łużby szp i­
talnej, a to  w tym celu, aby mniej więcej 
choc aż u po rządk ow ać  stosu.ik i w a r jn -  
ki pracy służby szpitalnej dostosow ując  
je d o  o b o w ią z j ją c y c h  p rzep isów  ro z p o ­
rządzeń  i usiaw

Dla scharakteryzowania  pozw alam y 
sob ie  p rzy toczyć  kilka fak tów  obrazu ją­
cych szpitalnictwo wuleńskie i warunki w 
których s łużba szpitalna pracuje.

W szpitalu Sawicz, przy ul. Bak- 
szta 6 — poszedł na urlop odźwierny 
Korsak na  5 tygodni od 1 czerwca 
r. b. Obecnie  zas tępu je  ur lopow anego 
drugi odźwierny, który pełni służbę 
zastępczą za u r lopow anego  i je d n o ­
cześnie swoją. Praca jego trwa bez 
ża d ry c h  zm ian  w dzień i w noc. Leży 
w dyżurce. Posiłek przynoszą z kuch­
ni, za który musi płacić, Już  cztery 
tygodnie m e m ógł zmienić bielizny, 
bo aDsolutnie bez przerwy pracuje. 
Nie może sie oddalić, J e s t  kom ple t­
nie wyczerpany. Przed zas tępow an iem  
ur lopow anego  Korsaka, on  ze zas tę ­
pował do  1 czerwca b. r. dwa tygod- 
n-e u rlopow anego  dozorcę tegoż szpi­
tala, pełniąc jednocześn ie  swoje o b o ­
wiązki odźwiernego. Korsak za s tępo ­
wał również dwa tygodnie. N orm alnie  
praca słuźDy szpitalnej trwa w szpi­
talu Sawicz na wydziale psychiatrycz­
nym  12 godzin na dobe, bez przerwy 
na posiłek, na  wydziale zaś wenerycz­
nym 16 godzin na d o b e  bez 
przerwy

Praca trwa w ten  sposób . Na przy­
kład p ie lęgniarka  na wydziale skór­
nym  i wew nętrznym  przychodzi o 7 
ran o  Pełni o n a  swój dyżur „n o rm al­
ny* do  7 ran o  n a s tę p n e g o  dnia 
(24 godziny na do b e )  a od tejże 7 

■ E K a n a n a n n H

rano  rozpoczyna t. zw. poddyżur i k o ń ­
czy go o godz. 19 (35 godzin bez 
przerwy). Idzie d o  d o m u  przenocuje  
i znowu pracu je  tak  s a m o  „norm alnie*  
i tak w kółko.

Na psychiatrycznym 24 godziny 
praca trwa bez przerwy z tym, że n a ­
s tę p n e  24 godziny są  wolne.

Siostry i felczerzy również pracują 
tak  sam o , z tą różnicą, że m a ją  przer­
wą ob iadow a. Tak jest z obstugą  przy 
chorych. Służba za trudn iona  przy bie- 
liznie t. zw. pom oc  bielizniarki, (Bie- 
lizniarKa m a 8 goaz.n) pracuje  od 8 
rano  do  15 przy bieliznie, a n a s tęp ­
nie już w charak terze  „Pielęgniarek* 
pełni służbą przy chorych całą noc 
do 4 rano.

Na wydziale psychiatrycznym na 
3 6 - 4 0  chorych pełni służbą we dnie 
5, a w nocy 4 pielęgniarki, je d ­
na siostra i jed en  felczer. Siostra na 
oddziale kobiecym, felczer zaś na od ­
dziale męskim .

Na wydziale skórnym  i wewnętrz­
nym od 50 do  70 chorych, jed n a  sio­
stra i dwie pielęgniarki.

Zarządzającym jest p. Sokołowski 
b. pułkownik carski, lat po n ad  60.

W szpitalu św. J a k u b a  praca trwa 
tak  sam o . P onad to  w szpitalu św. J a ­

kuba  8 osób  służby szpitalnej pia- 
cuje za chleb Wtedy, gdy dyżurują 
to jedzą, a gdy jest  przerwa w dyżu­
rze ,da d o  d o m u , to nie m ają  nic. 
Zarobku ż ad n eg o  nie otrzymują i nie 
są ubezpieczeni w (Jbezpieczalni.

Za tak ą  pracą płaca służby szpi­
ta lnej kontraktowe] wynosi w szpitalu 
Sawicz, śv .  J a k u b a  i w ogolę w szpi­
talach miejskich po potrąceniach 
ó8 zł. miesiącznie. Kontraktowych jest  
6 0% . Są na kon trak tach  wbrew p ra ­
gm atyce  słb łbowej, niektórzy po 10 lat.

Nic d a w n e g o ,  że w tych w aru n ­
kach służba szpitalna w żaden  spc- 
sób  nie m oże dobrze obsłużyć cho­
rych i że z teg o  powodu m oże być 
większy procen t śmiertelności c h c y c h  
niż być pow inno, bo przeciez nie tyl­
ko sa m e  leczenie m a  znaczenie dla 
chorych, lecz a tm osfera  w jakiej sią 
znajduje, a p izede  wszystkim w ypo­
częta, zadow olona i n ieprzem ączona 
służba, która inaczej i chętniej o b ­
służy cho rego  niż w w arunkach  gło­
du  wyzysku i przemęczenia*.

(Podpis nieczytelny) 
wz prezesa

(— ) Wf. O strow ski 
sekretarz

i
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101_y sezon  A  IX W I E  W K  E  M io i -y  sezon

S O L A N K A  n o  f» a C  §  A

iKĄPIELE S O L A N K O W E  
B O R O W I N O W E  
K W A S f  W ĘG LO W E 
T L E N O W E  
P I A N K O W E

ELEK T R O - i W ODOLECZNICTW O.
I N H A L A T O R I U M .

IR YG A CJE i PŁUKANIA JEL IT .
ZAKŁAD LECZNICZEGO STOSOWANIA SŁGNCa , 
POWIETRZA I RUCHU. K Ą P IE LE  .KASKADOWE.
P I Ę K N I E  P O Ł O Ż O N A  S T A C J A  K L I M A T Y C Z N A .

S ezon  trwa od 15 maja do 1 października.
Inform acje: Dyrekcja  Zakładu i Komisja Zdrojowa w Drusidenikakh, Związek Uzdro­
wisk Polskich w Warszawie oraz wszystk ie  placówki „Orbisu* w kra ju  za g ranicą

Mi A  W I D O W N I
CZY N O W A  AKCJA K O N SE R W A ­

TY STÓ W ?
„K u rie r P o ra n y "  donosi: D nia 18 bm 

obrad o w ał w W arszaw ie  g łów ny kom ite l or 
p in lz a cy jn y  K rajow ego  Zw. Zaw . R olników . 
In ic ja to rem  zeb ran ia  byi lir. ŁuDicński z b a ­
sow a (w oj. k rakow sk ie). R efera t w ygłosił ks. 
Sajiiena. W  sk ład  k o m ite tu  w chodzą: p rof.

W  przyszłym roku szkolnym przy 
Uniwersytecie S te fana  B atorego  otwar- 
te  bądzie Państw ow e Liceum im. J a ­
na  i Jądrze ja  Śniadeckich dla m ło­
dzieży m ąskiej. Geneza  powstan ia  te ­
go liceum jes t  nas tępu jąca :

W roku ubiegłym  połączona ko ­
misja wydzia 'ow H u m an is teczn eg o  i 
M atem atyczno-Przyrodniczego U. S.B. 
opracow ała  m em oria ł  do  min. w. r. 
i o. p., który stwierdza, że poziom 
młodzieży, przychodzącej do  Uniwer­
sytetu po  ukończeniu  szkoły średniej, 
jest sta le  niski. Chodzi już nie tvle 
o brak w iaaom osc i,  ile o pizygoio- 
w anie  jej do  sam odzielnej,  wytrwałej 
pracy.

W związku z tym  Komisja uważa, 
że po trzebne  byłyby

s z k o ły  e k s p e r y m e n ta ln e ,  
które  pracowałyby w porozum ien iu  z 
wyższymi uczelniami. Szkoły takie 
miałyby za zadan ie  przygotowanie  
młodzieży do  studiów wyższych, wy­
rab ian ie  w niej sum iennośc i  i p raco­
witości.

Do podjątej przez U. S. B inicja­
tywy Minister św iątosławski u s to su n ­
kował sią przychylnie. W szybkim 
te m p ie  za łatw iona została sprawa 
s ta tu tu  now opow stającej szitoły. O s ta ­
teczna decyzja p ministra Swiąto- 
sławskiego w ydana  w dn iu  9 kwiet­
nia r. b. Od teg o  czasu w szybkim 
tem p ie  potoczyły sią p race o rgan iza ­

cyjne. Uniwersytet ofiarował na po­
mieszczenie l iceum cześć Murów po- 
A ugustiańsk ich  i pod kierownictwem 
b iu ra techn icznego  przeprowadza sią 
kapitalny rem on t.  Liceum mieścić sią 
bądzie przy ul. Bakszta 15

N adzór zwierzchni sprawować bą- 
dzie Rektor lub jego zastępca z po 
śród profesoiów  Uniwersytetu. S p ra ­
wy adm in is tracy jno-gospodarcze  po ­
dlegają  cząściowo Kuratorium W ileń­
skiego  O krągu  Szkolnego

N ow opow sta jącem u liceum bar­
dzo zależy na  młodzieży ze wsi i m ia ­
steczek, młodzieży na cgoł mniej za­
m ożnej niż w m iastach  i dla tego Mi­
nisterstwo przewidziało 
w ię k s z ą  i lo ść  z w o ln ie ń  o d  tak sy  
a d m in i s t r a c y jn e j  o r a z  s z e re g  s ty ­

p e n d ió w .
Naieży podkreślić, że liceum nie 

bądzie szkołą dla elity — dla na j­
zdolniejszych, na to m tas t  przede wszyst 
kim bądzie chodziło o skupien ie  
młodzieży sta ra n n ej i sum ienne j .  Na 
te  cechy charak te ru  zwracać sią pą- 
dzie wielką uwagą.

Liceum bądzie m iało  trzy wydziały: 
J iu m an is ty czn y ,  p r z y r o d n ic z y  i m a ­

te m a ty c z n o - f iz y c z n y .
Nie jest wykluczone, że w przy­

szłości, m oże naw et za rok, Uniwer­
sytet utworzy również i liceum kla­
syczne.

Mając na wzglądzie dobry rezultat

nauczania ,  o iganizatorzy stanął! na 
s tanow isku , źe efek tyw na praca m o ­
że być p row adzona tylko przy nie­
wielkiej ilości uczniów, nie wyżej 25.

Ks. Rektor pro* Wójcicki powie­
rzył swoje zastępstw o do  spraw  liceum 
dyrekroiowi obserw ator ium  as t ro n o ­
micznego prof. Władysławowi Dzie­
w ulsk iem u. (es)

fSL>»' \ v ,
_  N A  T O
JE D Y N A  SA D A t

Stosow ać plaster L E 8 H W O H L ,  
niezaw odny na ODCISK1 —  Przy 
kupnie żądać oryginalnego  pu­
dełka L E B E W O H L .  Na każ­
dym plasterku jest też napis

L E B E W O H L
. Teatr muzyczny -tUTNU.*

Ostatnie wystąpy J .  KULCZYCKIEJ 
Dziś o  aodz. 8.15 wiecz.

WIKTORIA 1 JEJ HU7AP

Dziś(23.V!) y ju ć rifllfllw  k o n n y c h  na torze w Pośiieszci z TOTALIZATOREM
S-ty dzień ■■ W B B  Początek o g. 16.30 p.p. Ostatni dzień wyścigów konnychZ6,VI

G órski (W arszaw a), Inż. W alick i (Łódź), 
D om ański (w oj. k ieleck ie), inż P erzanow sk i, 
pos Z ak lik a , d r  W ayd lich  (K raków ), W. 
T n rn au  (Ja ro sław ), h r. R om er (W adow ic­
kie), R ybczyński (Polesie), M ikołajczy ts 
(Śląsk).

Gł. kom  org. p rzy  ją) s ta tu t K rajow ego 
Zw. Zaw. Koln., k tó reg o  celem  josł zo rg an i­
zow anie w szystk ich  ro ln ik ó w  w Polsce, bez 
w zględu n a  p o siad an y  ob sza r posiad łości w 
jcó n o  w ielkie stow arzyszen ie  o raz  och rona  
i p o p ieran ie  in te resó w  ro ln ic tw a  Zw iąż, k 
p racow ać  będzie w m yśl zasady  idei korpo- 
ra rjo n iz m u  pap ieża  P lu sa  XI.

W ładze zw iązku  częściow o są w ybierane, 
częściow o m ianow ane. Do zw iązku  mogą 
na leżeć  ty lk o  osoby re lig li ch rześc ijańsk iej. 
7 i r z ą d  gl. sk ład a  się z 3 członków  1 2 za­
stępców

W  ko łacn  po litycznych  sądzą, że now a 
o rg an izac ja  jes t ze s tro n y  ko n se rw aty stó ń w  
próbą  u zy sk an ia  w iększych, niż do tąd  wply 
w ów w śród chłopów  na  wsi.

OBRADY L U D O W C Ó W  
W  W A R SZA W IE .

20 czerw ca b r. w W arszaw ie  pod prze­
w odnictw em  prezesa  Z arządu  W ojew ódzkie­
go A ndrzeja  C zapskiego odbyła  się konferen  
c ja  prezesów  pow iatow ych  S tro n n ic tw a  L u­
dow ego z te re n u  w oj w arszaw skiego . Ceiem 
k o n fe ren c ji było uzgodnien ie  p rac  o rg an i­
zacy jnych  w te ren ie  w zw iązku  z akcją  
S iro n ic tw a  L udow ego p rzeciw ko o rd y n acji 
w eb o rcze j do c ia ł sam orządow ych  oraz  w 
sp raw ie  obchodów  „C zynu C hłopskiego" w 
d n iu  15 sie rp n ia  br.

IN ST Y T U T  KRYM INOLOGICZNY.

U tw orzen ie  In s ty tu tu  K rym lnologtcznego 
w W arszaw ie  n a  p raw ach  w yższej uczelni 
w chodzi w stad iu m  urzeczyw istn ien ia . Na 
czele tego In s ty tu tu , w zorow anego  na  is t­
n ie jącym  w S zw ajcarii, k ierow anym  prze* 
słynnego  p ro f. B isnoffa , stan ie  jego uczeń, 
insp. P lą tk lew icz . były zastępca  szefa cen ­
tra li służby śledczej, obecn ie  k o m en d an t 
w ojew ódzki P. P. w K ielcach.

W ykładow cam i m ają  być m. Inn. kontl 
sa rzc  Saw czyn, K ry ń sk i Oraz ra d c a  Szyn? 
b u rsk i. In s ty tu t m a być u ruch o m io n y  w po- 
i iw ie p aźd z ie rn ik a .

M I A S T O  Ś W B A T E Ł
Paryż , w czerwcu.

Świat jest  stworzony dla leniu­
chów. Człowiek, którem u znudziło sią  
chodzić wciąż tą sa m a ,  wyboista dro­
gą d o  sąs iadów , m ieszkających za 
trzeoą  górą, wynalazł koło a p otem  
zbudow ał autostradą i sa m o ch ó d ,  gd y  
OKazało sią, że  koło nadaje sią na 
kierownicą. Leniwy człowiek wymyślił  
łóżko, żeb y  n ie  tarzać sią d o  ziemi  
i sKaiach oraz o g ie ń ,  żeby n ie marz­
nąć. Ktoś, k o g o  d o  rozpaczy d opro­
wadzało  powtarzanie tej sam ej  man 
sym y  (np. „nie d ep tać  trawników", 
albo: „wycierać nog i* )  ułożył p ism o,  
wreszcie len iu ch om  praw dopodobnie  
zaw dzięczam y tą wspaniałą  rozrywką, 
którą n azyw am y pracą. N ieszczęście  
jest tylko w tym, że  ludzie n ie  ch cą ­
cy pracować przywłaszczyli soD.e ten  
zaszczytny tytuł i dziś ich w łaśnie,  
najnies łuszm ej w świecie, nazywamy  
leniucnam i.

J e s t  to rzecz bardzo denerw ujące  
chodzić wciąż po tych sam ych ulicach, 
og lądać  te  s a m e  reklamy i od lat 
niezm ien  a n e  wystawy.

Mieszitańcowi Paryża wydawać by 
sią mogło, ze wystawy na ru e  de  
Richelieu zostały n ietknięte  rąką  czło­
wieka leszcze od tych czasów, kiedy 
ul.ca ta była uw ażana za najbardzie| 
e legancką  w Paryżu. Nad św iatem

przeszła burza NaDoieon?, w ynale­
ziono te lefon, ra d '0, gaz i elektrycz­
n e  w a te wystawy nie zmieniły sią, 
I byłoby chyDa tak  ze wszystkimi 
sk lepam i w catym Paryżu, gdyby nie 
interwencja genialnych leniuchów. 
Leń zauważył, że wtedy, gdy jes t  na 
mieście, w n ieznanej dzielnicy, a chce 
m u  Sią palić na przykład, duch  jakiś 
złośliwy ukrywa we m głach  wszystkie 
trafiki tytoniowe, że t rudno  do  nich 
trafić. Leń na wszystko m oże pozwo­
lić, tylko nie na  to, żeby coś mąciło 
jego  spokój. To też kazał pozawie­
szać nad  każdym sk lepem  tytonio­
wym wielkie, czerwone, ośw ietlane  od 
wewnątrz szklane cygara. W ten  sp o ­
sób  narodziła  sią rek lam a świetlna 
i stała sią dźwignią nandiu .

Wtedy również zauw ażono, że 
oświetlenie m iasta  w nocy m oże słu­
żyć nie tylko d la tego , żeby rzezi- 
m .eszek  wiedział dobrze, kiedy n a d ­
chodzi policjant albo żeby wielkie 
czerwone litery obwieszczały światu, 
że tu znajduje się kabel telefoniczny 
do Pimeryki i tam że  m ożna  wynająć 
za sk ro m n ą  opratą sam olo t,  ftle o ka­
zało sią, że n ad a je  to  swoisty urok, 
wyglądowi m iasta  w nocy, s tanowi 
jed en  z a tu tów  estetycznych. F\ na  to 
właśnie  Paryżanie są  bardzo czuli, 
jakkolwiek znacznie mniej niż Wilnta 
nie, którzy nie chcieli dać  zbudow ać

u siebie eleKtrowni o dziesiąć km. za 
m ias tem , zeby nie zeszpecić płotów 
na placu K atedialnym .

Paryż wyspecjalizował sią w oświe­
tlaniu  swoich zabyticów, ulic, placów 
i t. d. W dr.ie św iąteczne na wszyst­
kie wielkie gm achy  setki reflektorów 
rzuca swoje p rom ienie .  Jes l  to ten 
sa m  pomysł, co np. z oświetleniem 
Katedry, albo św. J a n a  w Wilnie. 
Plac Concorde je s t  zatopiony w m o ­
rzu świateł, s t-uga  eleKtryczności bije 
od C h a m p s  Elyses. Wielkie fon tanny  
.są również oświetlone. Bardzo prosty 

zdum iew ający  efek t pos iada  rue ue 
Rivoli. Na przestrzeni około dwóch 
kilometrów wszystkie dom y  otrzymały 
jeszcze przed stu laty aritady. Dziś 
w tych arkadach  wiszą m atow e kule. 
Otóż w:dok na te pod sznurek  wy­
ciągnię te  lam py jes t  niesamowity 
W Sekw anie  roztapiają sią subtelne, 
różnokolorowe światła sygnałów. W 
P a ryżu do m in u je  a ibo kolor p o m a ­
rańczowy obok  żółtego (naw et świetl­
ne sygnały ostizegawcze au t  są p o ­
m arańczow e), albo różowy i biaoo 
niebieski. To wszystko razem tworzy 
niebywałą Dożogą, po prostu to m a n n ą  
świateł a Francuzi przecież lubują sią 
we wszelkich fo n tan n ach  (niekiedy, 
niestety, naw et w fon tannach  krwi).

Pom ijam  tu zupełnie  problem 
oświetlania wystaw sklepowych. Każ­
dy wie, że widoczne światła o ds trę ­
czają od m agazynu ,  n a tom ias t  dys­
kretn ie  ukryte uwydatniają  walory 
wystawionych skarpetek , szynek i

kiełbas. Pasjonu je  m n ie  n a to m ias t  
problem  oświetlania  wnętrz. Otoż 
przed cz terem a mniej' wiącej laty 
Paweł Łebcz czy P io tr  Lemiesz, nie 
pam ią tam  już dobrze, ogłosił w 
„Paxie“ artykulik na te m a t  światła w 
kościele. Bardzo słusznie zauw ażono 
wtedy, że kande labry  z elektryczny­
mi świeczkami w żałosny sp o só b  im i­
tują świece, których światło stanowi 
osoDiiwy i m ocny efek t (proszą przy­
pom nieć  sobie  nabożeństw o  w Dzień 
Zaduszny albo  i lum inacją  cm entarza). 
Właściwie g o d n y m  XX wieku sp o so ­
bem  oświetlani? kościołów byłoby 
ustawianie  reflektorów, które by, jak 
ongiś gotyckie okna ,-sk u p ia ły  uwagą 
m od lącego  sią na jeden  ob rany  
punkt. Projekt ten , jak  tysiące in ­
nych, został wówczas pom inięty  mil­
czeniem . Przypomniał mi sią d o p ie ­
ro w Paryżu. Niestety kościoły f ran ­
cuskie, p o d o b n ie  jak  nasze, są o ś ­
w ietlane fatalnie. W N otre-D am e 
podczas  nabożeństw a , jak  sią patrzy 
od tyłu na ołtarz dostrzega sią tylko 
tan d e tn y  świecznik z rażącymi świat­
łami. \Y Cnartres ka tedra ,  ta perła 
gotyku, pos iada  bodaj na jfa ta ln ie j­
sze oświetlenie, jakie zdarzyło mi sią 
widzieć.

J e s t  w Paryżu jedna  rzecz, która 
ze wzglądu na  ośw ietlen ie  zasługuje  
na specja lną  uw agą. Są  to  wieczory 
w Luwrze. Dyrekcja m u z e u m  p o k a ­
zuje dwa razy w tygodn iu  rzeźbą a n ­
tyczną i średniow ieczną w specja l­
nym  oświetleniu. Np. Nike na szczycie

olbrzymich schodów  jes t  oświetlana 
co chwila zm ieniającym i sią projek­
toram i. Diana i V enus  zostają wy­
o d ręb n io n e  z c iem ności przy p o m o ­
cy prOjeKtora, który nie rzuca świat­
ła ani o milim etr dalej od  ich k o n ­
turów. Bardzo pom ysłow e jest o ś ­
wietlenie sal z rzeźbą rzym ską i egip- 
ssą :  światła są ukryte  w u rnach  na 
wysokich ko lum nach , tak, że zwie­
dzający nigdy nie widzi źródła świat­
ła, chociaż zna jdu je  sią w jasnej s a ­
li. J e s t  to  jed en  : najbardziej u d a ­
nych pom ysłow oświetleniowych. In­
ny sp o só b  zas tosow ano  w dziale 
rzeźby średniow iecznej. Tam  znów 
są  sa le  z m etow ym i, żółtawymi ok­
nam i. Za tymi o k n am i znajdu ją  sią 
l a m p y — w rezultacie sa la  jest zalana 
ciepłym, niby s łonecznym  światłem. 
Te wszvstKie rzeczy są  n iesłychanie 
efektow ne, a obok  te g o —są znacznie 
tańsze  od zwykłego oświetlenia, k tó­
re w wielkicn, n ieekonom icznie  urzą 
dzonych wnętrzach, pożera olbrzymie 
ilości energii.

W ydaje mi sią, że w Wilnie, które 
tak szcząśliwie rozDOCząło ośw ietlan ie  
swoich najDiąknieiszych ODiektów, 
m ożn a  by naw et  tytu łem  p rÓ D y , zasto­
sow ać w którym ś z naszych kośc io ­
łów n ow e ,  d o s to so w a n e  d o  atm osfery  
kościoła światło. Postawi,ibyśm y w ów ­
czas jed en  z pierwszych kroków_w tej 
dziedzinie. ern ó ,

—oOo—
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Ł a tw o  je s t  z a g u b ić  się w lesie n a j ­
ro z m a i t s z y c h  o rg a n iz a c y j ,  k tó re  w  o- 
b e c n y c h  c z a s a c h  p o w s ta ją ,  ro sn ą ,  jak. 
g rz y b y  po  deszczu .  M a n ia  z a k ł a d a ­
n ia  co ra z  to in n y c h  n o w y c h  z w ią z ­
k ó w  i s to w a rz y sz e ń  na leż y  d o  zjaw isk 
spo łeczn ie  b a r d z o  szk o d l iw y ch .  Często  
b o w .e m  ta k ie  z w ią /k i  są  o r g a n n o w a  
n e  ty lko  po  to, b y  nie w ia d o m o  k tó ­
r y  z r z ę d u  , ,p an  p re z e s“ m ó g ł  zaspo­
ko ić  sw e am b ic je .  D la tego  też tego 
ro d z a ju  sz tu cz n e  tw o ry  n ie  m o g ą  się 
ro zw in ą ć ,  is tn ie ją  jed y n ie  „ n a  p a p ie ­
rze " .  Ale s k ą d  t zw. sz a ry  cz łow iek  
m oże  wiedzieć, że s to w a rz y sze n ie ,  do  
k tó re g o  u p rz e jm ie  go z a p r a s z a ją  ,,w 
poczet  c z ło n k ó w "  o k a ż e  się  ja łow e, 
b e z p ło d n e  i n ie p o trz e b n e ?  N o rm a ln y  
ś m ie r te ln ik  „d la  św ię tego  spoko ju  
z a p isu je  się. Należy. Raz n a  r o k  u c /ę  
szcza  n a  zebran ie .  P łac i  sk ła d k i  S to ­
w a rz y sz e n ie  u rz ą d z i  raz  n a  p a rę  la t  
w  k a r n a w a le  bal nie tro szcząc  się o 
■nne „ p r z e ja w y  dz ia ła ln o śc i" .

W  g ru n c ie  rzeczy m ogli  b y  sobie 
c h ę tn i  b aw ić  się w  tę o rg a n iz a c jo m a -  
nie, g d y b y  w y łąc zn ie  na ty m  cała 
rzecz  po legała .  Ale jest o d w ro tn a  s tro  
na  m eda! 'i  v , . . o - ' - n n :0 ludzi do  or-

.
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gi; AL/..:. \ j ,  .i-i. t .:„ą, r o z d r n b
n ia  c z y n n y  spo łeczn ie  e lem en t Czło­
w iek  n ie  m oże  s w y c h  sił dzielić  w nie 
s k o ń c z o n o ść  Często więc b y w a  tak ,  
że tam , gdzie  p r a c a - f a k ty c z n ie  p r z y ­
n io s łab y  r e a ln e  k o rzyśc i  sp o łe cz eń s t­
w u, b r a k u je  o d p o w ie d n ic h  ludzi  bo  
zos ta li  już w p c ią g n ię c i  d o  k ie ra tu  
zw ią zk ó w ,  is tn ie jący c h  w  b liżej nie 
o k re ś lo n y m  celu.

D laczego  L ig a  M o rsk a  i K o lon ia l­
n a  jest o rg a n iz a c ją ,  p r z y n o s z ą c ą  wiol 
k i  poży tek  d la  w szy s tk ich  —  na  to 
p y ta n ie  n ie t r z e b a  o d p o w iad a ć .  
L M i K. p o t r a f i ła  od c iąć  się od  f r a ­
zesu. Ż y w o tn o ść  i celowość, je j  h a s e ł  
n ie  u lega  n a jm n ie js z e j  w ą tp l iw ośc i  
d la  każ.dego. N a  r o z b u d o w ę  f loty, na  
z a m ie rz e n ia  k o lo n ia ln e  —  m o ż n a  się 
godzić  z z a m k n ię t \m i  o cz am i K tóż 
b y  b o w ie m  nie p r a g n ą ł  po tęg i  P o lsk i .

P o d c z a s  t r w a ją c y c h  obecn ie  „D n i  
M o rz a "  w a r to  p rz y p o m n ie ć  j a k ą  o g ­
r o m n ą  a r m ię  sk u p i ła  L. K. M. pod  
s w y m i  s z ta n d a ra m i .  Na dz ień  1 kwiet 
n ia  1938 r. s ta n  o r g a n iz a c y jn y  T.igi 
M o rsk ie j  i K o lon ia lne j  w j n o s i ł  o g ó ­
łe m  5.818 ogn iw , n a  k tó re  p r z y p a d a  
18 o k ręg ó w ,  205 obw o d ó w ,  2.029 od 
dz ia łó w ,  829 kó ł i 2.767 k ó ł  sz k o l­
ny ch .  W  su m ie  L. K. M. pos iada  
759 413 cz łonków .

T a  p r a w ie  m i l io n o w a  a r m i a  sze rzy  
^ « n c e n r a H H B a B B o r a i !

z a d a n ia  i cele L igi w  k a ż d y m  z a k ą t k u  
Polsk i .  Ze sk u te cz n ie  —  św ia d c z y  o 
ty m  ch o c ia żb y  n asz  te ren .

O k rę g  w ileńsk i  ro z r a s t a  się z d n ia  
n a  dzień .  P o  l ic zn y c h  je z io rac h ,  
je z io rk a c h  i r z e k a c h  W ilcń szcz y zn y  
m k n ą ,  j a k  b ia łe  p ta k i ,  żagle L. M. K. 
S ąs iedn i O k rę g  N o w o g ró d z k i  też w 
c iąg u  p a r u  o s ta tn ic h  la t  r o z w in ą ł  się 
w te m p ie  p o n a d  sp o d z ie w a n y m .  W  tej 
chw il i  N o w o g ró d c zy z n a  m a  k i lk a  t a ­
k ic h  k o ł  k tó re  na leży  do  n a jcz y n le j -  
szy ch  w  Polsce . N a ł a m a c h  „ R u r  je ra  “ 
p o d a w a l i ś m y  n ie d a w n o  gdzie  i jakie.

Na m a rg in e s ie  „ D n i  M o rz a "  n a s u ­
w a  się jedna z a sa d n ic z a  u w ag a .  C a ł­
k ie m  s łu szn ie  L  K M. p r o p a g u je  poi 
sk ie  m o rze  : u rz ą d z a  w  ty m  celu  spec 
ja lne  dnie. W  ślad  za ty m  p o w in n y  
iść s ta ra n ia ,  b y  to  p o !sk :e m o rze  m o­
gło jak  n a jw ięc e j  ludz i  zobaczyć.  W  
jakiś r e a ln y  p r a k ty c z n y  sposób  pow in  
n a  L. K. M. to n a j s z e is z y m  w a r  stwom 
u ła tw ić

N ad  jez io ram i W ile ń s z c z y z m  d y ­
m ią  o g n isk a  le tn ic h  ob o zó w  L. i^. M. 
To  liiwu.kuje p o d  g o ły m  n ie b em  mło- 
dz.ież Szkoli się n a  k u r s a c h  ż e g la r ­
skich .
*• S p ływ y  k a j a k o w e  z N aro cz y  do 

W iln a  są  „w  p e łn y m  to k u " .  Na t r o ­
c k ich  jez io rach  ru ch .

L iga M orska  i K o lo n ia ln a  w m ia

rę  s w y c h  m oż liw ośc i  m u s i  ty m  w sz y s ­
tk im  za p a lo n y m  a m a to r o m  sp o r tó w  
w o d n y c h  „ p o sze rz y ć  h o r y z o n t"  Nie 
je d e n  c h c ia łb y  zo b a cz y ć  j a k  w y g lą d a  
„ p r a w d z iw e  m o r z e "  i o k rę ty .

P rz e to  w  czas ie  „ D ra  M o rz a "  p a ­
m ię ta jm y  o „ D n ia c h  n a d  m o r z e m " .  
D o tą d  ty c h  o s ta tn ic h  je s t  za m a ło .  a.

Akademicy zapraszają 
na morze

Wszyscy ludzie pracy p rag n ą  wy- 
poczynKU w okresie  wakacyjnym. 
Młodzi, silni i zdrowi, źle wypoczy­
wają zbyt d ługo  wylegując się na zie­
lonej trawce, lub na  rozpalonych 
plażach.

Ci, którzy p rag n ą  silnych wrażeń, 
da lekom orsk ich  wycieczek, b o h a te r ­
skich z m ag ań  z w ichrem  i falą, a w 
chwilach spokoju , wypoczynku na 
ciepłym pokładzie, w słońcu lub w 
cieniu żagli, — niech szybko zaecy- 
du ją  się wyjechać na  obóz morski 
w Jas ta rn i.

F\. Z. M-K. pos iada  jedenaśc ie  
jachtów, w tern trzy nowe W iększość 
tych jach tów  odbywa d aR k o m o rsk ie  
rejsy do  K openhagi, Sztokcholm u 
i innych portów.

Wystarczy kilka tygodni na  zdo­
bycie wiedzy z zakresu  początkowego 
żeglarstwa, by s tać  się pożytecznym 
członkiem załóg.. Obozy ieg lars tw ? 
śród lądow ego  są  d o sk o n a łą  szkolą 
i zapraw ą dla tych co m arzą  o s a ­
modzielnej żegludze morskiej.

Ci co nie chcą, lub  n ie  m o g ą  w 
roku bieżącym wyjecheć na obóz 
morski, niech ucza się żeglarstwa na 
wodach słodkich. Trzeba rylko chcieć 
realizować najśmielsze m arzenia .

ln fo im a c j i  udzie la  fl.  Z. M —K. R F 
O d d z ia ł  W iln o  B a k sz ta  l b — 6, t e l e ­
fo n  16 -01, c o d z ie n n ie  o d  g o d z in y  
17 d o  19.

tiagi tygrysy
rasów (szczeniaki) 6-tygoan:owe do 
sprzedania — ui. Tomasza Zana 7—3 
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IW i e B k a  t&en&es ?GTgnac.zn& w  EKiatMeBdfa
W yspiarskie  poczuc ie  b ezp .eczeń s iw a  

w Ang i rozwia o zd ecy d o w an ie  lofnict- 
wo. Ani kanał ani M o rze  F ó łn o c r e  arv 
naw et Ąllanjilyk. nie stanowią już d z :ś p iz e  
szkody  nie d o  przebycia .  „ S o len d .a  iso- 
la t ion"  iest o b ec n ie  tylko przeszłością , 
chociaż nie wszyscy Anglicy chcą to  u z ­
nać. Angielski Sztab G tow ny  z d a je  sob ie  
do skona le  sprawę, że zapoczą tko w ane  
podczas  wielkiej wojny ra idy  na Londyn 
i da le j w gtąb  Anglii p o w io d ą  się dosko  
naJe i już nie  su g e ro w an e  a le  rzeczywiste 
m ebezp ieczńsfw o  zag raża  wysD e. W  tro 
sce o oezp ieczeń s tw o , sz lab  g łó w n y  zde  
cydo w ał się z jedn e j  s t rony  zwiększyć 
skuteczrłość ob rony  przeciwlotniczej, a z 
d ru  iiei utworzyć Sfaecjatny o k ręg  p re -  
mystowy, możliwie naidalei odsunięty od  
sbef  n ie b e z p ;ecznych

O prócz  jednos tek  o b ro n y  orzeciwlot 
niczej, k tóre p rzew idyw ał og ó lny  pian 
zbrojeń  angielskich, zos ta ły  u tw orzone  je 
szcze  cztery  pułk! artylerii przeciwlotni­
czej zwiększana jest ilość ref lek torów  
które w spó łdz ia ła ją  z ar ty iedą  przećirwlot 
niczą Reflektory są zo rg an izo w an e  w  b a  
ta 'ionv, sk łada jące  się z cz te rech k o m p a ­
ni]. O s ta tn io  pow sta ł  jJrojekt zwiększenia 
Mości kompanif w b i a t l o n i e  d c  pięciu. 
Świadczy to o dużyrr znaczeniu, jakie 
przypasują Anglicy ref lek torom  w o g ó '-  
nej o b ro n ie  przeciwlotniczej Nowych 
kompa-r.ij re f lektorów  ma pow stać  10 

Najbardziej na n ieb ezp ieczeń s tw o  na 
rażon e  są w schodn ie  w ybrzeża  Anglii. 
Na t ę  część wyspy n a p a d y  lotnicze są z 
wielu w zg lęd ów  ła twiejsze, 6 po za  tym 
w schodn ie  w ybrzeża  leżą znacznie  bl'żej 
tych punkrów, skąd Anglia m-oze się spo  
dz iew ać nalo tu  nieprzyjacielskich Sómolo 
lów. A niestety , ważniejsza cześć angiel 
sk:e g o  p rzem ysłu  lo tn iczeg o  je s t  skuplo

Teatr na Pohulance

M t f  z  < ; r z e a n o ‘ c l
K om edia w  3 ak tach  A. A b raham ow i cza i R. R u szk ow sk iego . R eżyseria  

M. S zp a k ic w i“za, d ek oracje  K. i J. G olusów .

N ie z g o rsz ą  ł a ź n ię  s p r a w i ł  n a m  dvr .  
S z p a k ie w ic z .  Ś m ie l i śm y  się n a  oneg- 
i la jsz e j  p r e m ie r z e  c iąg le ,  le d w ie  p ie rw  
szych  p a r ę  m in u t  s t r a c iw s z y  na  o sw o  
je n ie  się z s y tu a c ją .  Ale —  j a k  śm ie-  
k ś m y  się?  W  ty m  sęk  w łaśn ie .  Od 
„ p r e m ie r o w e j "  p u b l ic z n o ś c i  r a z  po  
raz  p o la ły w a ły  k r ó tk ie ,  n ie c o  p r z y ­
t łu m io n e  ś m ie c h y  i c h ic h y ;  z k ą tó w ,  
z b a lk o n ó w  ten  i ów  p o p u s z c z a ł  sob ie  
g ło śn ie j ;  z b io ro w y  r y k  u n is o n o  już 
„uż n a r a s ta ł ,  p r z e ta c z a ł  się k i l k a  r a z y
i g in ą ł  gdz ieś  s t ł a m s z o n y  w ś ró d  s k r z y  
pu fo te l i  —  to P. T p u b l ic z n o ś ć  p.o- 
[>rawiała się w  k r z e s ła c h ,  n ie  m o g ą c  
sobie ja k o ś  „ z n a le ź ć  m ie j s c a " ,  an i  
u l r a f l ć  we w ła ś c iw y  r y tm  śra iecho -

tw ó rc z y  d ia fragn i} ' ,  czyli p rz e p o n y  
Bo ś m ia ć  się na  te j  szuce  t r z e b a ,  m u s ,  
n i e u n ik n io n a  k o n ie c z n o ść ,  a le  —  j a k  
ś m ia ć  się. o to  je s t  p y to n ie .

P p .  G o lu so w ie  p r o p o n u j ą  n a m  u ś ­
m ie ch :  le k k i ,  p r z e p o jo n y  r e f l e k s j ą  i 
s e n ty m e n te m .  M o c n ie jsze  a k c e n t y  
b a r w n e  s t r o jó w  n a  tle  p a s te lo w e j ,  
t r o c h ę  u m o w n e j  d e k o r a c j i ,  w sz y s tk o  
r a z e m  j a k  s t a ro ś w ie c k a  b o m b u n ie r -  
k  i u jęte w d z ię c z n ą  r a m k ą  o r n a m e n ­
tu  —  o to  ic h  —  b a r d z o  m a l a r s k a  —  
su g e s t ia ,  k t ó r ą  p o d s u w a j ą  n a m ,  n ie ­
z d e c y d o w a n y m  co w y b ra ć :  ś m ie c h
f re d ro w s k i ,  czy  ś m ie c h  in te l ig e n c k o -  
ź c g a d ło w ic z o w sk i  ( jak o  że galieyj’sey  
„ c e n tu s ie "  w t a k ic h  w ła ś n ie  „ b a w ia l -

na bliżej wschodu. Chodzi tu zwłaszcza 
o te febryKi, k tóre  stanowią p o d s ta w ę  w 
z ao p a ,  mywani u jed no s tek  w ojennych.

W  trosce  o zab ez p ie czen ie  soo ie  d o  
s taw  sprzętu  w o je n n e g o  sztab g łów rr 
wywarł nacisk na ministerstwo wojny, aby 
utw orzy ło  specjalny o k ręg  b e z p :eczeńst 
wa, w którym zos ta łb y  ześrodkow any  
przemys* lo 'm czy oraz oom oem czy  ściśle 
z nim w spółpracu jący . O k rę g  fen zosta ł  
u lw orzony bliżej zachodnich  wybrzeży I 
bardzie j  na pó łno c .  Pi zesunięcie  na za­
chó d  w /no s i  p rzesz ło  100 miin. W  ej 
części Anglii na o g ó l  znacznie  g o rsze  są 
warunki atm osferyczne. Dni mglistych i o e  
szczowych w roku ies t  znacznie  więcej 
aniżeli na w schodzie ,  co jeszcze  bardzie j  
u ła tw ia  zam askow anie  te ren u ,  a u trud .ća  
naw igację  sam olotom  nieprzyjacielskim 
Przesunięcie  ośrodka  p rzem y sło w eg o  o 
p rzesz ło  10C mil w yd łuża  trasę dla bom  
b o w c ó w  nieprzyjacielskich, kfóre z  jed- 
nej strony muszą zwiększyć zapas materia 
łów  p ęd n y ch  ko sz tem  ładunku  bo m b ,  a 
z drugiej, p rzeby w ając  czas dłuższy n3d 
te re n e m  dla sieb ie  n iebezp iecznym , łat 
wiej m o g ą  być  zw alczane p rzez  o b ro n ą  
przeciwlotniczą i lotnictwo myśliwskie.

O k rę g  b ezp ieczeńs tw a  ma b a r d i o  sil 
r.ą o b ro n ę  przeciwlotnicza L.cznie roz­
m ieszczone posterunki obserw acyjne , ba  
te r ie  artylerii p rzeciwlotniczej,  ref lekto­
rów Wp. środki o b ron y  czynnej i biernej 
maja zapew nić  b ez p ie c z e ń s tw o  pracy wyt 
worniom Do Belfastu zostały  przen ies ione  
zak łady  Shorf a n d  Harland, k tó re  n ieb a ­
wem mają przystąpić  w swojej ncw ej s 'e 
dz ib ie  d o  produkcji sam oJotow  „Bom- 
bay " ,  ,,B'isfoI" wiełkich b o m b o w có w  
„h ła inpden"  oraz w odno sam olo tó w . W  
W o ly e rh am pton  pow sta ła  fabryka Boul- 
fon an d  Paul, w M an ch es te r  A. V Roe

w eg w B w w i e

n ia c b "  w yroś li) .  A m oże ,  ta k  n a  o g ó r  
ki, s z e r o k o g ę b n y  śm iec i ł  f a r s o w y ?  
A m oże  śm iec ił . . .  f r e u d o w s k i?

T e n  o s ta tn i  nie b y łb y  tu  w ea le  
cz y m ś  o so b l iw y m .  W s łu c h a jc i e  się 
ty lko  d o b r z e  w te k s t  ju ż  n a w e t  n ie 
p a n n y  P e t r o n e l i  ( k w a l i f ik u ją c e j  się 
do  d e m o n s t r a c j i  k l in ic z n e j ) ,  a le  c h o ć  
by  i s a m e g o  b o h a t e r a  w ie c z o ru  —  
męża.. .  z g rze czn o śc i!  K ob ie t  te n  u p ­
rz e jm y  m ło d y  cz łow iek  uie ty k a  
m io d o w e  m ie s ią c e  z w ła s n ą  ż o n ą  spę 
d z a  n a  w z lo tac h . ,  e s te ty c z n y c h ,  a w  
d o d a t k u  —  m a n ia  go ta k  w y c h o w a ła !  
P rz e d s ię b io r c z y  f r e n d y s ta  n ie  o p a r ł ­
by  się  p o k u s i e  —  tyle, j a k  to  s ię  m ó ­
wi,  m a t e r i a ł  u...

N ie  w a r to  j e d n a k  b y ć  j e d n o s t r o n ­
n y m .  R zecz w  tym , że lu d z ie  ta m te j  
d a ty  w c a le  d o b r z e  s a m i o r ie n to w a l i  
s ię  s k ą d  w ie ją  w ia t r y  i b i j ą  w a p o ry .  
W ię c  c h o ć  n a  k a ż d e j  n ie m a l  scenie ,  
j a k  i w  k a ż d v m  n ie m a l  d o m u  i s tn ia ła  
s ta rz e ją c a  s ię  w k o m jd e k s a c h  d z ie w i­
ca to  w ca le  n ie  r z a d k o  w y s tę p u je  
o b o k  n ie j  i  l e k a r z  d o ś w ia d c z o n y  w

oraz w S o u th p o d  Fairey Aviatic Co. spe  
cjalizującf się w produkcji sam olotów  
dw um ie jscow /ch  rozpoznaw czych  i jed n o  
miejscowych myśliwskich, odznaczających  
się dużą  szyokością i zwrofnością.

Poza wymienionymi wytwórniami s to p  
n iew o  zostaną  przen ies ione  i inne. Co 
p raw d a  okres transplantacji labryk zosta ł  
w ybrany niezbyt szczęśliwie, g d y ż  o b e c  
ne o lbrzym ie  zap o trz eb o w an ie  na sprzęl 
lotniczy zmusza przem ysł d o  p racy  na 
trzy zmiany, a każda  p rzerw a w  produkcj" 
przynosi o p ó źn ien ie  pilnych d o s taw ,  je d  
nakże  ze  w zg lęd u  na b ez p ie c z e ń s tw o  ok 
reg  musiał b yć  w najkrótszym czasie utwo 
rzo-ny.

Druga wielka baza  lotnicza zosta ła  zor 
g a n iz o w a n a  w  Kanadzie, g d z ie  przy  p o ­
mocy technicznej S tanów  Z jednoczonych  
p ow sta je  kilka w ytw órr  i lotniczych. P 'z e  
mysi kanadyjski ma za zadan ie  zaopatry  
wać nie  ty lko  Anglię, ale  również. ' to 
.orzede wszystkim, Dominia Tak zorganl 
z o w an e  p rzem y słow e  b az y  lo tn icze  ma;ą 
zapew nie  lonictwu angielskiem u c iągłość  
d o s ta w  naw et w bardz ie j  k ry tyczrych  
chwilich p o d czas  wojny, d o  której W el 
ka Brytania chce  być  jak naj-lepiej przy 
g o to w an a
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lej m ą d ro ś c i  n a t u r a ln e j ,  z d o b y w a n e j  
co p r a w d a  n ic  w s a la c h  u n iw e r s y t e c ­
k ich ,  a le  w  p r z y b y tk a c h  d ia m e t r a ln ie  
o d m ie n n y c h ,  p o d  o k ie m  d o ś w ia d c z o ­
nego  p r z e w o d n ik a ,  k tó r y m  b y w a ł  z 
r e g u ły  n a jw ię k s z y  l a m p a r t  f a m i l i jn y .  
T a k  też i tu ,  w „M ężu  z g r z e c z n o ś ć '"  
— aż d w ó c h  p rz e d s ta w ic ie l i  m ą d ro ś c i  
p o k o le ń  —  k a p i t a n  i sz lag o n  —  o f ia ­
r o w u j e  sw e  u s łu g i  z a n i e d b a n e m u  w 
r o z w o ju ,  n o  i w s z y s tk o  b ęd z ie  d o b rz e ,  
a  „ r z e c z "  z r o z u m ia n a  s a m a  p r z e z  się, 
p r z e k s z ta łc i  s ię  ze s tu d iu m  k l in i c z n e ­
go w  m n ie j  „ w s p ó łc z e s n e " ,  czyli 
rn m e j  p r e te s jo n a ln e ,  a  za  to b o g a t sz e  
—  ro d z a jo w e .

Ale c iąg le  je szc ze  s p r a w a  j a k  się 
»nam v ś m i a ć  n a  te j  s z tu c e  p o z o s ta j e  
o tw a r ta .  S tu d iu m  r o d z a jo w e ,  czy  ob ­
r a z e k  r o d z a jo w y ?  Jeś l i  s tu d iu m ,  j a k  
tego  c h c e  p. S tarzew sk i ‘ f o r s u j ą c y  
sw ego  k a p i t a n a ,  p p .  Oranowska i 
S z p a k ie w ie z o w a  —  d r a p ie ż n e  s e k n t  
n ic e  z d o b r o c z y n n o ś c i ,  p J a s iń s k a -  
Th-kow ska ,  w d o w a  z te jże  s fe ry ,  a 
w re szc ie  i  s a m  m ą ż  z g rze czn o śc i ,

f ŻART iM STRn‘J|f

Z a s łu g i
Zasługi, zasług i: na po lu  w alki i n a  n i­

wie ośw ia tow ej, n a  teren ie  p racy  ideow ej 
i n a  o d c in k ach  realizacy jn y ch , zasługi do- 
Knła k rzew ien ia  i zasługi dokoła  p u b u d 2a- 
n ;ł. ..  a w każd y m  w ypad k u  trzeb a  o d zn a­
czał5 się  poczuciem , in ic ja ty w ą , en erg ią , być 
o fia rn y m  (zdolnym  do pośw ięceń, po łączo ­
nych z sam o zap arc iem ), n ieu s traszo n y m , wy 
tr-»ałym , zap a ln y m —

Do m iasteczka p rzy jecn a li dw aj m łodzi 
nauczycie le  g im nazjum . C hłopcy w  szarych , 
zw yczajnych  jes io n k ach  i n itm n ie j szarych , 
n em nie j zw yczajnych  k ap elu szach  —  od 
pierw szego dn ia  zyskali ogólną sym patię .

—  Pew nie  dzieln i i p rzed sięb io rczy  — 
szejytała p rezeska  P. T. O. do  se k re ta rk i.

—» Mimo b an aln eg o  w yglądu, b ije  im  Z 

tw arzy  poczucie wymo-gów społecznych  — 
zadecydow ano w Z w iązku K rzew ienia.

—  K oniecznie m usim y ich sk ap to w ać  —1 
w ołał d y re k to r  Akcji i In c jatyw y.

—  P o trzeb u jem y  p o d a tn y ch  a s iln y ch '
—  U jm u je  ten  sk ro m n y  i cli w ygląd r j -  

wny-trzny. p o k ieru jem y  nim i tak , ja k  nam  
się podoba...

D w aj m łodzi nauczycie le  zostali m ia n o ­
wani w P. T. O., zap isan i do In ic ja ty w y , w y­
b ran i w  Z w iązku  K rzew ienia, ok lask am  w 
Z aczynie  P o stępu , w yściskam  w Dziele Zbió 
rek C odziennych, pow ołan i do „ Ju trz e n k i"—• 
dw aj m łodzi, dzielni, p rzedsięb iorczy , silni, 
pow olni, p o d a tn i ob jęli osiem p rezesu r, dzie 
s ęć k u ra to rs tw  i dw adzieścia  opiek...

Od fego czasu  w  ciągu ro k u  dw aj m łodzi 
n :e zw ołali an i jed n e j odpraw y  Z aczynu Po- 
ttę p u l M arazm ?

Rozbili Zw iązek K rzew ien ia  na  dziesięć 
jednoosobow ych  k ó lt B rak  d o św iadczen ia??

Dzieło Z biórek  C odziennych przenieśli 
Ćo innego miasteczKa G łu po ta???

D ługo zw lekali ze zm obilizow aniem  chó­
ru „ J u tr z e n k a '.  Podczas zaś generalnego  
wy stęp  U okaza ło  się, że wszyscy członkow ie 
p o tra c il i . zdolności śpiew acze... (później do- 
p t r o  w yszło na jaw , że dw aj po d a tn i m ło ­
dzi podczas sp o tk ań  to w arzy sk ich  częstow a- 
l! członków  specja lnym i p asty lkam i)...

Z dnia na dzień m arn ia ła  Akcja i In :cja  
tywa

Zdechły k a n a rk i. W obec tego s tra ć  ło 
i tc j ę  b y tu  T ow arzystw o  D o k a rm ian ia  Ka 
narków .

U padł m ies.ęczn ik  „M łode T alen ty"...
Z n iknęły  i k an ce la rii Idei P oczynań  

w szystk ie a k ta  D w aj sk ro m n i m łodz zw i 
’.i'i to na  w ia tr  k tó ry  przez  o tw arte  okno 
m 'a ł w ydm uchać  z kasy  p an ce rn e j dziesięć 
padów  o p raw nych  w p ó łsk ó rek  sp raw o zd ań  
1 p ro to k ó łó w  (jak ieś n ie b a rd zo  w iarogodne 
tłum aczenie?!...

Po dw óch la tach  w m iasteczku  n ie  bvło 
prezesów , członków , czio n k iń , zastępców , 
sk a rb n ik ó w , p re legen tów , re fe ren tó w , in ic ia  
to iów . Nie by ło  z ba rd zo  p ro s te j  a sm u tn e j 
p rzyczyny : z b ra k u  o rg a ' racji!!!

—  C ho lera  —  p łaka li ludzie  —  to w szyst- 
k r  p rzez  tych dw óch m łodych  (oczy bow iem  
ludziom  już sie  o tw orzy ły!)... udaw ali p o ­
k ornych , po d a tn y ch , sk rom nych , nosili sza ­
re, zsryczajne jes .o n k i i n iem m »j szare , n ie ­
m n ie j zw yczajne kapełns»e... a ot, do jak ie j 
zguby d o p r ow adzili...

—  C holera, ja k  n as zn .szczyli, v szvstko  
Irzeba będzie  od now a zaczynać... —  jęcze ­
li d rżeli moi znajom i. A ja  w trąca łem  się 
do p o d obnych  egzekw ij k rzy k iem :

—  P ro szę  w as, alez to now y g a tu n ek  za­
sług i, zasług i n? p o lu  łikw , dow an a p rz e ro ­
stów  k rzew ien ia , realizacji m ed ia ty zac ji,

*in icjoscar.ia, dzia łan ia..
—  B redzisz, idź p recz lll
—  Nie pójdę... Oni w skazali now e drogi, 

rozn iecili Jutrzenkę- n ow ej zasługi...
O ni, on i: d w a j m łodzi nauczyciele  gim ­

n azja ln i... D zielni, zasłużen i, p rz ed się b io r­
czy, odw ażni, potni sam o zap arc ia  ludzie... 
Chodzi ty lk o  o to, żeby — zepsuci pow o­
dzeniem  — nie założyli m ającego na celu 
lik w idow an ie  p rze ro s tó w  Zw iązku L ik w id a ­
torów . Z prezesem , sk a rb n ik iem , se k re ta ­
rzem , dw om a w iceprezesam i i p o d o d d z :a- 
łam i oddzia łów  sekcy j gm innych... niał.

p . D zw o n k o w sk i, p a n ic z  za  w ik ła n y  
w in te l ig e n c k ie  m a n i e r y  —  n o  to  już  
n a  ca łego!  M a m y  do  t a k ic h  łu d z i  s to ­
s u n e k  n i e d w u z n a c z n y  i w y r a ż a m y  go 
p r z e z  g io te s k ę .  Ate w te d y  d e k o r a c je  
n ie  p a s u ją . . .  !

N ie p a s u j e  też s ty l  g r y  r e s z ty  zes­
po łu .  P . K ecza n o w lcz , d o s k o n a ł y  p r o  
lo ty p  n a s t ę p n y c h  p o k o le ń  c e n tu s ió w  
je sz c z e  b y  u sz e d ł  i w  t a m te j  w e r s j i ,  
a l e  p .  M ich alsk a , s t a w ia j ą c a  n a  
w d z ię k  w  p ie rw s z y m  a k c ie  (scena  p o ­
st i t a n ia  k a p i t a n a ! ) ,  a n a  d y s k r e t n ą  
n a t u r a ln o ś ć  w  n a s tę p n y c h  (scena  w y j  
śc ia  z sy p ia ln i! ) ,  p. B u jn ó w n a  p o ­
d a j ą c a  k o m p le k s y  s t a r e j  p a n n y  w  k o ­
lo r a tu rz e .  z a b a w n e  p o s ta c i  e p tz o d y c z  
n e  pp .  S u ro w y , K o z ło w sk ieg o  i C zap­
liń sk ieg o , a  n a w e t  s z la g o n  d o ść  
f r e d r o w s k i  p  Jag łarza  —  to  w sz y s t ­
ko ,  c h o ć  n ie  s k o n c e jg j o w a n e  
w  s c e n a c h  z b io ro w y c h  s z u k a ło  jed ­
n a k  n a  w ła s n ą  r ę k ę  k o n t a k t u  z d e ­
k o r a c j a m i

I  s łu szn ie .  Cóż b o w ie m  p o  g ro te s ­
ce ( ja k  to r o b i ł a  „ R e d u t a ' ) w te j  b j i
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Cele i zadania T -w a  Pogotowia 
Ratunk owo-Leczniczego w Wilnie

Ma początku bieżącego stulecia 
powstało w Wilnie z inicjatywy nr 
W. Tyszkiewicza Towarzyswo Pogo­
towia R atunkow ego. Rozwijało się 
ono , n iosąc szybką i n iezaw odną 
pom oc  w nieszczęśliwych w ypadkach 
i nagłych zachorow aniach, do  w ybu­
chu wojny światowej. Podczas o k u - 
pacu  niemieckiej f jn u c je  Towarzystwa 
zostały przekazane Zarządowi Miasta, 
który prowaazi pogotowie dotychczas. 

O s ta tn io  w Wiinte powstała myśl 
tworzenia placówki społecznej, pizez 
połeczeństwo prowadzonej i k iero­

wanej p. n.
.T ow arzystw a P ogotow ia  Ratun- 

k ow o-L eczn iczego w Wilnie". 
Myśl ta  m e jest na  gruncią  wileńs­

kim nową. Nieodżałowanej pamięci 
d ługoletni kierownik spraw  sanitarnych 
naszego  Miasta, a n a s tę p n ie  Profesor 
Wszechnicy Batorowej ś. p. Prof. B. 
Sdfarewicz myśl tę  podnosił.

Celem Towarzystwa, jak  'czytamy 
w pkt. 1 op racow anego  projektu s ta ­
tutu, jes t  udzielanie doraźnej pom ucy 
lekarskiej w nieszczęśliwych w ypad­
kach i nagłych zachorow aniach. To­
warzystwo m a  zorganizować stację, 
p w m iarę  posiadanych  środków 

k i lka  t a k ic h  s ta c j i  n a  te re n ie  
m ia s ta

ze stałym dyżurem  lekarsk m i wo- 
zam. sanitarnymi z odpow iednim  
w yposażaniem  san ita rnym . Pozatem 
w lokalu stacji m a  się znajdować 
am Duiatorjum z wykwalifikowanym 
p e rso n e lem  pielęgniarskim  dla o ka ­
zywania pom ocy chorym.

Dla urzeczywistnienia tych zam ia­
rów po trzebne są  oczywiście środki 
i to  nie byle jakie. W jaki sposób  
m ożna  by było te  śroaki zdobyć i co 
przewiduje Komitet Organizacyjny 
czytamy w dalszych p u n k ta c h  projek­
tu s ta tu tu .  Kwestją pierwszorzędnej 
wagi jest zwerbowanie  

jak największej ilo śc i członków.
Skiądka członkowska w kwocie 1 

złotego przewidywana przez projekt 
s ta tu tu  nie powinna zbyt obciążyć

Teatr m. NA POHULAMCE
Dziś o godz 8.30 iriecz.

Gościnne występy

Miry Zimlrtskiej 
i Mieczysława Fogga |

Ceny specjalne £

Nowinki radiowe

Propagairda radia 
w  wieczorynce

O sta tn ia  W ieczorynka byta opracow ana 
poJ hasłem  „sam i sob ie" tj. p ropagow ała 
ssuchanie  rad ia . N utka p rop ag an d o w a tego 
typu  da się rów nież zm ieścić i w odczytach 
roln iczych.

N iedzielny tekst w ieczorynkow y n ap isa ­
ny sręczn .e, ję d m .e  i dow cipnie, p rzep la ­
tamy m em dyjną  m uzyczką, m ile w padał do 
ucha.

Jeżeli chodzi o akcję  w ak acy jn a  p rzy ia- 
Cićł rad io fon ii, to b o d a j na jw ażn ie jszą  rze­
czą jes t pow strzym aniu  w ym aw ian ia  ab o ­
nam en tów  na okres letn i. T rzena tłum aczyć 
ludziskom  że n ie  w arto  dla p a ru  złociszów 
rob c o a łaganu  na poczcie. O statecznie cena 
abo n am en tu  m iesięcznego rów na się li ty lko 
cenie jed n e j b u telk i czyste j w yborow ej. 
Z jaw isko w ym aw ian ia  ab o n am en tu  na okres 
w akacyjny n ie  jest znane  poza granicom  
Polski, Isto tn ie  w budżetach  osób m n ie j za ­
m ożnych naw et m ała sum ka coś znacz*’ 
W większości jed n ak  w ypadków  coś znaczy... 
aJ, w budżecie w ydatków  na ku ltu rę , a to 
;uż jest w styd. I.

h o s tc e  a lk o w ia n o - o b y c z a jo w e j ,  zbvt 
s c h e m a ty c z n ie  n a p i s a n e j ,  b y  s tać  się 
m a te r i a łe m  do t a k ie j  czy  Innej  „ r e ­
w iz j i" .  a le  w łaśn ie  w tv m  sc h em a tv ź -  
liiie m łe j,  b l i s k ie j  i dz is ie jsze m u  w i­
dzow i,  „ o g ó ln o lu d z k ie j" .  L epsza  od 
g ro te sk i  je s t  tu  d e l ik a tn a  s ty l izac ja  
i lep iej ,  p r a w d z iw ie j  m o ż n a  na „ M ę ­
żu z g rz e c z n o ś c i"  u ś m ie c h a ć  s ;ę niż 
reho tać .

Czyli w y c h o d z i  na  to, że ra c ję  
m ie li  d e k o r a to r z y  J a k ż e  w ięc  w yg ją  
d a ł a b y  in sc e n iz a c ja  zg o d n a  -z tą  z a ­
b a w k ą ,  k tó r ą  oni zb u d o w a l i  n a  sre- 
n e? —  K a p i t a n a  z a g ra łb y  p. J a g l a r z  
— )io ten  k a p i t a n ,  to nie ż a d e n  sz to rm  
fo rso w n y ,  a ]e ca łe  to r n a d o ,  ży w io ł  
p r z y g n ia ta j ą c y  p o tę g ą  f iz jo log iczną ,  
k 1 ó ra  p r z e ra ż a  m im o w o ln ie ,  n a w e t  
w ledy  g d y  ciicc b y ć  u o so b ie n ie m  życz 
i iw ej ła g o d n o śc i .  P . S ta rz c w sk i  nie 
m ia ł  na  to  w a r u n k ó w ,  za to  m ó g łb y  
la z k ło p o tu  z a s tą p ić  p. J a g ia r z a  w 
roli en e rg ic z n e g o  i d o św ia d c z o n e g o  
p rz y ja c ie la  m ło d z ie ń c a  c h o r e g o  na  
g rzeczność .  T \ m  zaś n a j ł a tw ie j  i na j-

mięsięcziiego budżetu  new et mnieł 
zamożnych warstw społeczeństwa.

Ideałem Towarzystwa byłoby, aDy 
każdy obywatel Wilna d o  Towarzyst­
wa należał. Kwestia bezpłatnej po 
mocy w nagłych w ypadkach  dla 
wszystkich była by rozwiązana. W wa- 
runkacn  realnych trzeba szukać wyj­
ścia z kłopotów na innej drodze. 
Spodziew ane są

subsydia Zarządu M iejskiego.
N a początku swego istnienia m u ­

siałoby poDitrać  Towarzystwo pew ne  
opłaty za swe czynności, inaczej nie 
mogłoby, jak to wykazały sk ru p u la t­
ne obliczenia, istnieć. Wysokość tych 
op ła t i cały reg u iam m  wewnętrzny 
opracow ać miał by przyszły Zarząd 
Towarzystwa. Zaznaczyć jeszcze na 
leży że powstającą organizacja jest 

nawskroś soołeczną. 
Najwyższą władzą jes t  W alne Zgro­
m adzen ie  członków, a władzą wyko­
nawczą jest Zarząd przez W alne 
Z grom adzenie  wybierany ze swego 
g rOiia.

P ryw a tn e  Koedukacyjne 
G !mn@zjum Ogólnokształcące w  Wilnie

przyjmuje zip isy  uczni i uczeń c w wieku szkolnym 
na rok szkolny 1938-39

E g z a m .n a  w s tę p n e  do  g im n a z ju m  
o d b ę d ą  się w k o ń c u  s ie rp n ia  b r .  U cz­
niow ie  i u cz en ice ,  k tó r z y  zda li  egza- 
m in a  w in n y c h  g im n a z ja c h ,  b ę d ą  
p r z y jm o w a n i  n a  p o d s ta w ie  z a ś w ia d ­
czeń.

B h ż szy c h  szczegó łów  u d z ie la  i za 
pisy p r z y jm u je  ty m c z a so w o  k a n c e l a

ria  K u rs ó w  D o k s z t a łc a ją c y c h  im, 
K om isji E d u k acji N arod ow ej w W i l ­
nie p r z y  ul. B e n e d y k ty ń s k ie j  2, róg  
W i le ń s k ie j  w godz. od  9 do  12 i  od 
16 do 19 codziennie .

D y r e k to r  g im n a z ju m  Br. Z apaśnik  
p r z y jm u je  c o d z ie n n ie  od  godz. 10 
do  12.

Kościół św. Steł ana domaga sie zw rotu 
K klasztoru s s m a r i a w M

Don.eślismy wczoraj o rozszczentach 
Zakonu O. O. Karmelitów Bosych d o  po  
sesji miejskiei przy ul Wielkiej 46, (Oś­
ro dek  Zdrowia) i Kurii M chopolrta ine j d o  
gmachu Zarządu M ejskiego przy ul. Do 
miinikańsk aj 2 i szpitala św. Jakuba. —  
O b  icnie dow iadu jem y się, że z roszczę 
mami wystąpT rt>v.n4eż kofciót św. Stela 
na. Kościół ten  d o m a g a  zwrofu b. k . 
sz to ru  s. s. mariawitek.

CZERWIEC

23 1
Dziś: Zenona M.
Jutro: 5w. J a n a  Chrzciciela

C zw artek
Wschód słońca — q 2 m. 44 
Zachóa Słońca — g, 7 m. 57

S p o strzeżen ia  Z ak ład u  M eteoro log ii U S3 
w W ilnie i  dn . 22. ? I .  1938 r,

Ciśnienie 762 
Temp. średnia  -j- 16 
Temp. najw - |- 19 
Temp najn. -j- &
O p a d  —
Wiatr: zachodni 
Tend. bar.:  b e z  zmia 
Uwagi: chmurno

n o w o g r ó d z k a

—  UTONĘŁO 6 OSÓB, W związku z 
upałami w pierwszej p o łow ie  b. m. w 
ciągu jed n eg o  tygodnia u ton ęło  na te­
renie woj. n ow ogród zk iego  sześć osób

—  W ystęp „keduty". Dziś o go dz .  2t 
zespó ł „ R e d u ty "  wystaw w kinie miej­
skim 3-a-kłową k om ed ię  Edwarda Ruweila 
p. f. „W ynalazek  miłości

—  „W ieczór humoru". Jutro, dn  24 
bm,, znakom ita  p io sen k arra  Mira Zimm 
ska wiaz z M eczysław em  Fog< eni da  
dzą koncert pt, „W ieczó r  humoru '

U D *  k  a

—  Zebranie członkow  Spótdz, S p o i. 
„W yzw olenie" . O g ó ln e  c o ro c z n e  zeorp-  
nie cz łonkow  Spółdzielni Soożyw ców  
„W yzw olen ie"  w Z ab toc iJ  w yznaczone 
zosta ło  na 26 bm. Dotychczas z e b r a n e  
w yznaczane  dw ukrotnie  nie m o g ło  dojść 
do  skuiku, pon iew aż  osoby , które d a w ­
niej spółdzie ln ią  kierowały wysuwały nuj 
przeróżn ie jsze  p rzeszkody  O b e c n ie  jed­
nak d a je  się wyczuć p e w n e  usp ok o jem e .

BARANGWICKA
—  Zawody strzeleckie o  mistrzostwo 

pow . 1 m. Baranowicz. O d b y ły  się w Ba­
ranowiczach zaw ody strzeleckie o mist­
rzos tw o pow . i m. Baranowicz z. k. b. 
wojsk na 300 m. i k. b. k. s. na 50 m., zor 
g am z o w an e  p rzez  K om endę  Pow iatow ą 
Zw. Strzel.

Do zaw od ów  s tanęło  5 zespo łów , a 
mianowicie: WKS, PKS, PPW, ZOR i ZS. 
Tytuł mistrza powidłu i m. Baranowicz zdc  
by ł  zespó ł  WKS. i otrzymał n a g ro d ę  p*ze 
chodm ą, u fundow aną p rzez  sra, o s ię  i bur 
m.s trza m. Baranowicz.

n a t u r a ln i e j  z ca łego  zespo łu  b y łb y  p. 
.Woźniak, co w ie m y  ch o ć b y  z „W ic!-  

k  cj m iło śc i" .  Ju ż  s a m o  w y o b ra ż e n ie  
go a k t o r a  w sc e n a c h  w y b u c h u  i 

„ m o c n e j  r ę k i "  w y w o łu je  k o m iz m  n ie ­
o d p a r ty .  W  ta k im  zaś uk ładz ie  n ie ­
t r u d n y  b y łb y  ju ż  r e tu sz  ep izo d ó w  
o ra z  w y p u n k to w a n ie  scen z b io ro w y c h  
i to  w d u c h u  n i e  tyle  F re d ry ,  co p o ­
w ie d z m y  —  O ff e n b a c h a .

Aie to w sz y s lk o  tri b w a r u n k o w y ,  
zaś w t ry b ie  o z n a jm ia ją c y m ,  je s t  jak 
je s t  i ś m ie c h y  m y lą  się z rh ic h a m "  
U ż y jm y  je d n a k  czasu  j irzyszłego  i wy 
r a ź m y  p rz y p u sz c z e n ie ,  że w m ia rę  
d a ls z y c h  p r z e d s ta w ie ń  g ra  o ra z  d o ­
p in g  liczn ie  z g r o m a d z o n e j  (co p e w ­
na, lio p u b l ic z n o ś ć  śm ia ć  się h i lń '  
p u b l ic zn o śc i  sp ra w ią ,  że w ro d z o n y  
a k t o r o m  zm ysł k o n ta k tu  z w a r u n k a ­
mi o to c z e n ia  o ra z  p o cz u c ie  w ła ś c iw e ­
go s to s u n k u  do g r a n e j  sz tuk i  z a tu ­
s z u ją  p r e m ie r o w e  r o z d a rc ia  i z łożą 
się na  ca łość ,  k tó r a  p rz y n ie s ie  su k c es  
d o b rz e  z a s łu ż o n y .  J .  M aś l iń sk i .

— oO o—

In d y w id u a ln ie  z k . b . w o isk . zw y c ię  
ż y ł  p . Ł a p in  J3 n , z d o b y w a ją c  ty tu ł m istrza  
p o w ia tu  a z k . b. k. s. p . Bu jak  F ra n ic s te k  
z d o b y ł ty tu ł ir rs t rz a  m . B a ran o w icz  i na 
g ro d ę  bu rm isrrza  m ia sta  w  p o stac i ze  
g a rk a .

N IE B IE S K A
—  Kom. Krajewski odchodzi do  Lwo

wa. Komendant Pow. P. P„ P. komisarz 
Jan Krajewski, oouszcza  Nieśwież, udając 
się na no w e  s tanow ;sko d o  Lwowa. W
ciąpu p ięc io le tn ieg o  poby tu  w b e św 'e -

,. żu kom, Krajewski bra ł  ży wy udztal w ży 
ciu społecznym . Pełniąc funkcje p rezesa  
i w iceprezesa  w LO DP wykazał p. kom 
Krajewski w ie le  inicjatywy i troski o  roz 
wój organizacji. W ie le  zesług po łoży ł  leż 
p. Kraiewsk, w L M i K Małżonka p 
kom. Krajewskiego była  dusza Rod: iny 
Poucymej, pe łn iąc  ofiarnie stanowisko kie 
iownicze.

Życzymy pańsłwu Krajewskim na n o ­
wym te ren ie  dalszej ow ocnej pracy 500 
łecznej i zyskania tylu serc, Me pozosta­
wił w Nieświeżu. j

—■ „Sztuka I praca". W  Nieświeżu zo­
s tała  otwarta  wystawa o b razó w  spół-  
dztólni anysfek plastyczek „Sztuka i pra 
ca".  W ystawa mieści się w sali kasyna po 
d o ' ic e r sk ieg c  i jest czynna od  godz .  10 
do  17

D ochód  p rzeznaczony  jest na szkoię 
powszechni? w Klefows-czyźnie

—  W YNALAZEK MIŁOŚCI. 24 bm ., o 
godz. 20.150, w ra tu szu  o d eg ran a  zastan ie  
kom edia w 3 akta«-h „W y n a lazek  m l!ośel“ 
E d w ard ę  R owclia. P rzed sp rzedaż  biletóv w 
M ę g a rn i  p. Jaźw łn sk iej.

—  Sp łonęła  wieś. W e  w v  Dan k ra to - 
W icze , gm . k le c k ia j w  p o w . n ie św ie sk .m  
w y b u c h ł p o ż a r , k tó ry  z p o w o d u  s iln e g o  
wiadru o g a rn ą ł k ilk a n a śc ie  za g ró d .

Udział w  aiKcji ra tunkowej w zięła  u- 
dz ia ł nri ejscowa ludność, straże okolicz­
ne  i o d d r  ał Korpusu O chrony  Pograni­
cza Dzięk sprężyste,' akcji ra tunkow ej 
zd o łan o  mimc złych w arunków  a tm o sfe ­
rycznych p oża r  po  l i lku  go dz inach  zloka 
1'zować. Straty ob liczono p o b ieżn ie  sięga 
ją kilkudziesięciu tys. złotych.

—  ZŁO D ZIEJ POT) PODUSZKĄ. N iezna­
ny  sp raw ca  sk rad ł w nocy spod  poduszki 
pani W leron iow ej Zofii, zam . w Nieświeżu, 
ul. R atuszow a 3 —  to reb k ę  dam sk ą, w k ić  
re j zn a jdow ało  się: 50 zł gotOwki, książecz­
ka PK O z w kładem  150 zł, m etry k ?  u rodze­
nia o raz  eały  a rsen a ł kosm etyczny .

9SZMIAŃSKA
—  N ielegalni rzezacy. B i/g a d a  ochro 

ny skarbowe; w WMr.ie p o dczas  lotnej !n 
spekcji w pow iec ie  oszmiańskim wykryta 
u Pinchusa Zareck iego  w Sotach oraz Szy 
mona Poreca i Daw.da Malewicza w Żup 
ranach nielegalny ubó j zwierząt . S taros 'a  
oszmiański na rozprawie k a m o a d m in i s b a  
cyjnej o d b y te j  20 bm., skazał wszystk'ch 
za n ielegalny ubój zwierząt na karę grzy 
wny w kwocie zł. 175 z zamianą na 3 
mta;'-.oe aresztu.

SZUMSKA
—  W łaściciele dom ków  na cudzych  

gruntach walczą z podatkam i. Delegaci 
właścicieli d o m kó w  na cudzych gruntach 
w e wsi Kowaiczuki, qm, Szumskiej, robią 
starania u w ładz  w ojew ódzkich  w Wi nie 
o zmniejszenie  ev,. zwolnienie z nadm er 
nych p o d a tk ó w  gminnych, ciążących na 
ich nieruchomościach. D uleaac  twierdzą, 
że  podatk i  ie są im wym e rzane n n s iu sz  
nie, poniew aż  są dzierżawcami gruntów  
ornych i tę  z iem ię uprawiają.

Zarząd Miejsk 1 postanow ił i te  roszczę 
ni.a odrzucić  ze  w zg lędu  na brak d o s t a te  
cznvch d o w o d ó w ,  stwierdzających upraw 
nienia kościoła d o  zakw estionowanych 
posesyj.

Sprawa tych roszczeń ma być  skiero 
w ena na najbliższe p o s ie d z e n ie  Rady 
Miejskiej,  która ma pow ziąć  ostateczną 
d ecyzję .

WILEJSKA
—  O iroaek  Koszykarsko- Wikliniarski 

O M, P. w W ilejce im gen . bryg. Jur- 
G orzechewsidfcgo, 20 b. m. o d b y ta  się  
w W J a j^ e  uroczystość nazwanid O środka  
Kos7ykarsko-Wikliniarskiego O. M, P i- 
m ie r iem  zas łu ż o n eg o  bojow nika  o N:e  
p o d le g ło ść  Polski g e n .  b ry g ad y  Jana Jur- 
G orzechow sk iegu ,  Prezesa Zarządu G łó  
w n eg o  OMP.

Na uroczystość fę przybył gen .  Jur- 
G orzechow ski.  Powitalne p rzem ów ienie  
wygłosił  kierownik O śro dk a  Koszykarsko. 
Vv ikligiiairskiego p. Józe ł  Szczuciński. —  
G tn r a ł  Jur-G orzechow ski p o dz ięko w ał  
zebranym  za życzliwość i zaufanie d o  je 
g o  osoby ,  życząc młodzieży rzen*ieś!ni 
czej ow ocnej pracy nad  um ocnien iem  po  
tęgi R zeczypo 'po iife j  na Ziemiach P ó ł­
nocno-W schodnich .

Po uroczystościach gośc ie  zwiedzili wy 
sławę koszykarską, zorgan izow aną  przez 
kierownictwo ośrodka, podziw ia jąc  ł a d ­
n e  p rzed m io ty  z wikliny i rogożyny , wy 
k o n in ę  p rzez  młodzież.

P i E G I
USUWA

f R E M  CAZ1MI
'M|TAMORPHOSA

■ B i  m E S S s s m s L .. sass

Podania ludirśol lite»sKiej 
do prem. Słaioj-S»hdkOFsil^

D owiadujemy się, ż e  luaność  litewska 
ze w.. Krełony, pow . święciańskiego, wy 
s tosow ała  d o  Prezesa Radv Ministrów 
gen .  S law oj-Skiadkow skiego  zb io row e 
p o d an ie ,  w  którym prosi o  szereg  ulg 1 
zarządzeń .

ola Wilca
K om itet R ozbudow y 111. W ilr a o trzym a! 

z R anku  G ospodarstw a K ra jow ego  w iado 
m ość, że k o n ty n g en t k redy tów  budoT.laD.vch 
dla W iln a  n a  ro k  bieżący zo sta ł podw yższo­
ny. W  zw iązku  z tym  m ieszkańcy  m iast?, 
chcący sk o rzy stać  z k red y tó w  na budow ę 
przebudow ę o ra z  g ru n to w n e  rem o n ty  d o ­
mów 1 ro b o ty  kanallzacy jno-w odociągow e 
pow inni sk ład ać  p o d an ia  do K om ite tu  R oi
l-.udowy m. W iln a  w te rm in ie  do 30 l ip - r  rb .

J z k  z s ł o ż y f
t a m t z t s w  antenę

Na dużych dom ach  m ieszkalnych  w m la 
s ach , dow olne in sta lo w an ie  a n ten  indyw i­
dualnych  wywolu.,e częsio w zajem ne p rze ­
szkody*, u szkodzenia  dachów  a w zw iązku 
z tym  p o w sta ją  sp o ry  m iędzy w łaścicielem  
dom u a Io k a to iam i oraz  m iędzy w łaścicie­
lam i poszczególnych an ten . P o n ad to  sze reg ' 
a n len  zaw ieszonych bezładn ie  nad dacham i 
na k rzyw ych  d rew n ian y ch  tyczkach  p rz ed ­
staw ia  sobą w idok wysoce n ieestetyczny , co 
szczególnie j w dużych m iastach  jes t bardzo  
rażące i na dhiższą m etę

N IE  MOGŁO BYĆ TOLEROW ANE.

Ja k  w igdom o sp raw ą  tą  za ję ły  się u nas 
w ładze ad m in istracy jn e , k tó re  na podstaw ie 
okóln ik? M nisterstw : S praw  W ew nętrznych 
z dn. 29.111 br. n a k az u ją  w łaścic ie lom  do 
m ów zam ien iać  an ten y  in d y w id u aln e  na 
wspólne.

Zagadniem ir an ten y  w spólnej moż * być 
rozw iązane w dw ojak i sposób. Jeżeli ilość 
m ieszkań  w d anym  bu d y n k u  p rzek racza  20. 
!o n a jb a rd z ie j rac jo n a ln e  1 now oczesne ro z ­
w iązan ie  in sta lac ji an ten o w ej dla tak  ego 
dom u przedstaw ia

ANTENA CENTRALNA.

Z asada je j  d z ia łan ia  polega na  lym , ie  
jed n a  tn te n a  zew nętrzna  z ao p a trzo n a  we 
w zm acniacz w ielkiej częsfotliw ości obsługu je  
wszy-stkie odb io rn ik i w jed n y m  dom u Od 
w zm acniacza biegnie głów ny przew ód ro z ­
dzielczy, do k tó rego  do łączone są  poszcze­
gólne p unkfy  cdbio-rcze. Jed n a  a n ten a  cen- 
t r j ln a  m oże obsługiw ać do 50 odbio rn ików  
jednocześnie.

A nleny cen tra ln e  i ek ran o w e  zo sta ły  op i­
sane  w a rty k u le  inż. T. Ja ro ń sk ieg o  p. I.

Z alety  w ysokich  an ten  z doprow adzen iem  
ek ran o w y m " (Antena, N r 1U 1937J.

P rzy  m nie jsze j ilości p iin k ‘ów o d b io r­
czych wzgl. jeżeli budow a an ten y  cen tra ln e j 
zw iązana je s t z pew nym i trudnośc iam i (sta 
ry dom , b ra k  fa rb o w y ch  w ykonaw ców ) mo- 
ŻLa w yk o n ać  an ten ę  w spólną w postaci Izw.

AWTENY ZBIOROVTE J.

Jest to po  p ro stu  u rządzen ie  szeregu a n ­
ten po jedynczych  w pew nym  u p o rząd k o w a­
nym  system ie. W  tym  celu k lka  an ten  po je­
dynczych um ocow uje  się badż  do w spólnej 
1 nki nośnej, bądź. też du w spólnego m asztu .

W spó lną  lin k ę  no śn ą  m o ż ra  zaw iesić np. 
nad  podw órzem  albo m iedzy dw om a sąs td - 
nim i dom am i. Części te j lin k , m ożna oddzie 
Pć ud siebie izo la to ram i tak , jed n a  linka 
m oże stanow ić  szereg  k ró tk ich  an ten  p o iio - 
niyeh, od k tó ry ch  odchodzą doprow r d zen :a 
do poszczególnych odbio rn ików .

W spólny  m aszt należy  stosow ać zasad ­
niczo ty lko  w tak ich  w ypadkach, jeżeli do­
prow adzen ia  m uszą dochodzić  a lbo  do Jed­
n e ; śc iany  dom u, albo  da dw óch ścian  u s ta ­
w ionych od siebie pod k ą tem  p rostym  Maszt 
pow  ni en być ustaw iony  na zew n ą trz  bndyn 
ku (nie na  dachu!) np  na sk ra ju  posesji, 
w odległości co n a jm n ie j 15 m tr od ściany.

Ilość an len  um ocow anych  do w spólnych 
linek nośnych  lub  m asztów  nie pow inna  być 
w iększa

NIŻ « do 8 SZTUK.

W  przeciw nym  raz ie  a n ten y  te będą so­
bie w zajem nie  p rzeszkadza ły .

P rzy  in sta lo w an ia  an ten  zb iorow ych  na­
leży p am ię tać  jeszcze o kon ieczności uzie­
m ien ia  m etalow ych  k o n s tru k ry j w sporczych 
(m asztów  i lin ek  nośnycn) wg „W skazów ek 
o ch ro n y  budow li p rzed  w yładow an iam i a t­
m osferycznym i" (PNE— 22). Są to przepisy  
w ydane  przez S tow arzyszen ie  E lek try k ó w  
Polskich . Jak o  przew ód  u z iem ia jący  m usi 
być zastosow ana  lin k a  m iedziana  o p rze­
k ro ju  25 m m 2. P rzew ód  ten m usi być po­
p row adzony  na zew n ą trz  b u d y n k u  i p o łą ­
czony z uziem iaczem , k ió ry m  m ogą być ru ­
ry w odociągow e, wzgl. ru ra  lub  b lach a  za- 
k e p sn a  do w ilgo tnej ziemi.

H O T E L

„S T . G E 0 R G E S "
w  W I L N I E

Pierwszorzędny — Ceny przystępne 
Teldfony w pokojach

Dwfi imwe gimnazja w  U d zfe
P oirzebę  d ru g ie g o  gimnazjum o g ó lno  

ksz ta łcącego  od czuw a się w l idzie b. 
silnie. Co roku znaczny o d se te k  m iodzie  
ży nie m o że  znaleźć miejsca w jedynym  
w Lidzie cymnazjum ogó lnokszta łcącym . 
P rzykładem m oże  być rok b ieżący, w kłó 
rym przyjęło  za ledw ie  p o n a d  30 proc. 
zg łoszonych, reszła zaś najczęściej z p o  
w odu braku miejsca musi z rezygnow ać  z 
aalszej nauki. W  związku z tym pows*a 
ła w Lidzie myśl za łożen ia  d ru g ie g o  g m 
nazjum o ó ln o k s i la tcą ceg o .  Pomysł te n  za 
m erza zrealizować Związek C sadników.

Kuratorium szkolne  w zasadz ie  odtiio 
sio się d o  projektu  p-zychylnie.

O p racow an y  został b u d że t  i w ybrano  
lokal G imnazjum nveści łoby się w loka 
lu przy ul. Putku Suwalskiego w gmachu 
g d z ie  o b e cn ie  mieści się poczta .  Nie zos

łaty jeszcze  rozs trzygnię te  kw esiie  o rga-  
n iz rcy jre ,  nie  jfcóf więc ustalone kto wta 
śc .w ;e  ma być właścicielem ęimnaz;um — 
W ydzia ł  Powiatowy czy Zw. O sadników , 
który  o b e c n ie  p row adzi również bursę  
dla m łodzieży  wiejskie

Jeżeli prac? n ad  organ izacją  m e  na­
trafi na p rzeszkody ,  to  Lida już o d  jesieni 
b e d z ie  mlala drugie gimnazjum ogólno­
kształcące.

Poza tym w Lidzie w sferach żydow ­
skich pow sta ła  myśl zorganizowania  ży­
dow sk iego  gimnazjum kupieckiego.

to
Jeśli w ięc d o b rz e  pó jdzie ,  lo w Lidzie 

o d  p rzysz łego  roku szko lnego  p -zy b ęd ą  
dw a ś rednie  zak iady  n ao k c w e .  p ryw a tn e  
gimnazjum og ó lno ksz ta łcące  i żydow ­
skie gimnazjum kupieckie.



6 „KuftjfR" (4488)

T a b e l a  im tm ll
1 dzień ciągnienia 1-e] klasy 42 Loterii Państwowe)

I I U ciągnienie
Glóy/r.a w’ig:a3ie

S ia ła  dzienna 5.000 złoty cb'
na n r .  56544.

15.000 z! • 21023.
10.000 zł.: 11.106, 130.186.

143801.
5.000 zł.: 87833,
2.000 z ł 126892, 159068.
1.000 zł.: 795, 28224 44965

85500 86319 91144 151408
500 zł.: 27311 67713 139063

141129 143219 145956
250 zł.: 636 2427 6155 86 23 

9199 13779 16296 23128 23312
38533 49372 50586 53445 60246
63049 63295 68876 78278 80674
80765 82163 87717 91158 91541
91881 108593 108974 111170
111810 111966 119446 120334
122914 138344 142004 152758
155215 156706

Wygrane po 125 zl.
87 318  236 9  659 321 3  382  774  

934 4003  88  717  5067  6171 39  289 
810  728 7  81 8 0  570 902 0  256  10071 
220  2 3  463  7 8 3  1 1225  311  506 887 
12 1 2 8  336  806  9 0 8  1 3201  302  382 
827  91  976  14336  723  15016  227 
3 0 2  86 521 16401  36  607 755  914 
1 7 2 1 8  £1  3 3 3  1 3776  1 9163  539
2 0 2 7 8  437  929  2 1 0 5 2  519  842 79 
9 6 7  2 2 2 2 8  3 3 2  46  4 6 4  500  23163  
5 3 9  815  2 4 4 3 4  2 5040  739 26217  954 
2 7 3 9 1  2 8 1 1 7  503  88 2 9 9 6 3  32591  
3 3 5 5 3  865  3 4 0 7 4  283  3 5136  258 
4 0 4  639 S 6053  727  37116  75.

3S344 667 39036 130 658 4fl212 888 
'4U 6 46 81 501 679 969 42614 438:3 
4 '1 4 8  8*8 45478 45016 51 638 879 84 
47077 7s0 48829 77 4910* 791 50023 
165 377 95 S i l  51516 937 52007 441 
53288 410 877 543?8 989 55083 4o7 
913 53119 5fi843 57828 58465 590)4 
271 307 6 0 151 242 354 413 63202
64866 65346 66940 67140 304 68186 
592 692C'J 42- 633 50

70293 489 550 Po 72754 872 930 
73176 71025 32 334 49 614 75042 541 
76135 321 692 77469 78151 359 621 
79724 81158 82249 700 83168 996
84200 406 749 85328 86206 417 87054 
9*73 88914 89034 90048 319 421 712 
800 91504 873 944 92019 380 . 583 
712 30 93002 203 94442 068 801 954C5 
900 96242 363 97572 607 723 98550 
90144 100305 942 102129 606 919
103051 314 677 84 844 104053 
105155 519 106555 976 107822 108560 
960 110718 814 111673 765 113348 
955 115156 321 614 11604 333 440 
836 117026 339 782 828 118426 858 
121486 698 721 85 124414 125024 o5 
126218 414 127286 123210 704 130450 
131051 715 74 905 132150 372 519
133205 340 559 134293 629

136410 83 137115 318  737 138450 
760  L39651 985 110914 14161 , 974 
1 1216  * 144921 146058 325 11 (jj 
417 507 147305 877 14814" 338 
495  721 971 15002* 334 505 .-28 
794 1 5 ,6 1 2  1527,50 151057 330  607

757 155215 15G302 55 158709
159355 420

Wygrane po t?  59 zł.
91 147  2 1 4  81 568 644  893  0 4 8  

111 7  21 9 8  251  517  68  388 2230 
546  7 4 4  8 1 2  98  30 2 7  180 4 2 8  66 
573  640 711  64 80  40 0 3  68 78 351
5 6 3  511 3  4 1 3  673  78  6068  340 58
816 910  94  7 4 5 3  63  572  662  879 
8101  4 2 2  37  567 610  61 7 0 6  65 
909 1  129 222  73 4 4 4  94  637 751 
821 1 0049  75  146 7 4  214  443 535 80 
810  17 13  211  81 1 1067  73 106 76 
4 9 9  5 8 4  808  943  12461  574  621 99 
7 9 2  54  9 1 4  13006  18 251  520  772
857  54  1 4 0 7 2  2 2 8  39  774  707  528
62 91 15014  17 2 3 5  378 415  19 793 
83  731 50 91 16116  330  40t> 591  645 
7 0 4  969  17497  87 514 659  793  838 
940  48 1 8 1 3 7  283  532 602  710  877 
19019  29  83 239  517  627  870  2 0249  
518 890  2 1 1 0 2  67 315  7 6  89 544  99 
621 885  2 2161  300  451  68 92  536 
881 952  2 3027  36 64  150  81  88  202
49 88 303 44  4 9 5  740  2 4 7 2 1  69 887 
922 2 5 0 0 3  42 483 844  60 912  2 6 0 5 5  
133 59 634  489  2 7 0 5 9  47  90 156 
291 381  412  646 90 9 2 0  2 8 2 9 8  333  
19 8 4  661  63 860  2 9 2 8 4  4 8 4  5b4  
3 0 1 5 7  330  691 53  3 1 0 1 9  400  283  
425 76  638  9 1 3  35 79 3 2 0 5 6  4 5 3  519
50 92  738  9 0 4  3 3 0 7 3  165 2 6 6  465 
588 642  972  3 4 0 3 6  2 8 2  354 404 35 
572 728  839  53 3 5 1 4 3  387 530 690 
14 7180  90  3 6229  73  319  874  924 
3 7058  268  396 412 13 506.

38005 366 89 520 652 723 951 39002 
119 308 5yy 790 943 4U063 145 57 508 
660 882 940 71 41318 655 934 42256 
385 437 535 632 785 43055 91 117 388 
Ml 769 .44012 80 356 41 1561 735 71 
30SU 45303 583 893 46159 80 94 262 
432 604 715 47057 85 98 211 71 324 
449 541 y01 52 48600 912 49129 636 
85 50083 372 511 764 59181 320 589 
645 79 52181 240 354 536 664 928
53230 79 656 54455 982 55176 92 261 
56210 52 342 407 552 62 920 78 57006 
167 311 454 526 4 1 727 817 2 8 32 
98 58067 14 6227 92 59033 461 87
667 779 805 978 60334 4 8 1 551 611 
722 824 62 61093 113 236 441 727 860 
89 62162 424 671 63012 85 250 85 
741 64044 238 303 598 625 14 65 |3S  
4 305 21 477 642 851 910 66359 531 
3737 0 402 57 73 734 68327 53 487
728 79 832 5 45 971 82 69172 263 311 
53 423 693 9S6

70240 371 444 71022 89 237 859 
905 7208G 137 99 224 420 777 73125 
373 451 500 982 74109 44 376 456 
73 733 974 75370 823 936 76206 678 
813 90 953 77140 344 79 631 70 768 
816 77 78104 377 402 521 639 745 
827 79023 8.4 199 2 /4  P4 500 88 9 . 
655 80062 92 190 310 468 517 67:-’ 
700 81332 66 589 694 731 895 82255 
382 727 Ol 865 9J5 83065 2(i9 312 
582 772 865 917 83 84001 37 224
'3 4  53 554 848 95 96 85188 394 523 
97 6-53 86 770 807 94939 81 86061 
114 34 212 444 93 541 45 787 81S 
940 91 87205 44 541 69 u34 /76 872 
939 88187 279 331 93 437 78 85 9,34 
89129 90493 890 986 91130 222 450 
592 623 38 712 825 82 92222 587 644 
844 901 03094 570 787 47 885 029
91146 230 394 553 623 25 806 95002

117 433 95009 122 418 807 98 008 
97011 45 277 439 81 519 58 010
98334 78 411 516 24 604 20 49 736 
54 85 840 50 943 70 99001 34 83 94 
186 241 43 347 553 60092 1100uu5
615 949 101054 287 345 494 674 861 
102073 872 103074 84 589 661 104126 
41 249 328 34 91 568 997

105025 97 126 93 474 535 629 76 
106047 188 244 345 628 89 10704? 264 
855 108140 64 749 109249 896 110596 
491 881 111041 423 577 664 825 960
85 112421 728 847 62 979 113284 564 
93 892 114668 916 115042 123 276 834 
58 913 116044 146 267 69 439 894 963 
117018 229 416 562 630 780 819 52 
985 118002 123 87 265 91 355 477 552
616 963 89 119020 134 48 418 69 
663 946 120040 155 331 575 121008 90 
117 483 557 635 51 775 122053 59 178 
278 329 98 123004 48 175 97 239 69
86 98 317 475 8b9 946 124210 56 770 
946 124210 56 770 919 125067 98 210 
57 534 708 126134 412 50 7661 774 
83 829 127137 289 128239 457 129064 
129 517 504 83 835 922 70 71 94
130327 410 553 774 Sol 63 962 91 
131352 505 722 132202 520 87 604 857 
133033 136 411 134068 131 91 243 301 
409 78 742 905

135648 136382 580 650 885
1 3 7 3 /2  480 633 780 924 188235 06 
361 9  63? 53 80 798 83t> 139499 
604 795 ?40181 141191 203 541 89 
814 27 922 142084 i4 5  255  378 717 
*30 91 938 1 43876 312  9  *27 30 
736 14434 711 811 145814 307 82 
695 1 . 0264 82  331 610 809 61
117156 47  5" 65 513  673 148156 
” 89 799 958 149149 54 266 640 857 
902

150026 59 31 152 426 79 653 931 
66 11)1204 408 909 152 238 "5  386 
433 79 595(1 91 153139 455 67 573 
646 701 054002 66 138 865 550 
652 94 822 49 930 7 155157 296 
334 63 5 1 ’ 608 11 968 1560u4 5 
814 340 719 42 1.’17.394 «50 158062 
2 7 ° 96  312 7 48f» 540 9 723 11 75 
159018 145 206 723

IM ciągnienie
Główna wygrane

S ta ła  ozienna w y g ran a  20.000 zł. 
pad*a n a  N r. 135032.

15.000 z l.:  265-81.
1U.O0O z ł.: 52482.
5.0r)0 z ł.: 22196 68146 89678
1.0U0 z ł.:  48705 42110 59244

67396 69267 142059,
5u0 zł • 22351 58546 72188

119624 130797 143579.
250 z ł.:  10759 11448 16051 19816 

312u7 47064 68f)39 72.388 74033
83817 91658 96027 985*4 98729
103019 107401 117332 122566 126092 
127878 130876 130134 137515 143958 
144667 145534 145716 145444 148860 
150491.

Wygrane po 125 zł.
1211 472 2602 796 3404 786 343 

47G5 5061 966 6,)94 71,30 8090 321
9104 10601 969 11190 r 16 757 13783 
14015 960 15726 53 16852 19335 64 
20138 81 21362 22733 24460 27262 
=22 49 23623 712 29220 406 782 914 
30112 675 32034 484 851 33146 548 
34801 36270 520 37959 40550 42776
44640 45327 687 46514 89 607 67 60 
4743 1 *8464 49689 50526 51761 84666 
»52 53565 81 65711 57144 58127
612 60321 61137 62061 326 578 63164 
24019 66001 67476 68384 69073 425 
74)862 71668 72683 73p?4 7403? 187 
658 854 75066 78886 79226 8016.1

81129 83342 667 892 84165 7<fl 861.13 
328 430 979 8"S02 663 93 88552 8932: 
90312 93655 95911 96219 83 100256
7? 462 101574 1v2373 104119 491
794 106012 255 440 731 107550
109160 772 110463 113880 95

114838 U 5595 981 116026 117803
119264 120Ei9 123604 126373 127080 
411 &60 128C94 385 130027 131460
133500 853 135005 136072 431 1Ł3352 
956 1404:4 14291:-) 144191 570 636 781 
145372 147123 14800C 378 432 152923 
153101 391 154392 988 157470 7l4 
158444

Y^Ygrane per 62,53 zł.
393 421 520 626 961 79 1738 62 

955 2227 554 714 825 J710  4617 79 
955 59 5029 30 53 114 581 609 831 
6471 797 7231 28 607 830 977 8308 
424 28 519 35 54 9340 U i  868 10426 
644 61 11C59 645 12004 189 13338 
791 935 14380 534 840 15886 16869 
17105 952 67 18056 235 83 363 435 
845 936 19006 367 487 20147 21044 
94 477 670 744 75 810 40 2226” 311 
678 975 23062 130 307 685 713 24060 
247 431 806 985 25005 300 26692
27191 348 725 89 993 28357 547 681 
30206 32071 33459 540 718 800 34169 
206 87 35151 484 651 864 36064 725 
37062 282 389 533 38058 316 419 736 
61 39147 444 64 40199 362 74 541 
696 709 4109? 496 732 984 42016
622 27 71° 43659 44U38 289 528 30 
791 92 923 4501.6 497 605 60 741
805 48510 47060 498 620 715 71
48240 887 49250 71 50441 47 591
808 51070 250 899 52955 53050 654 
54003 137 81 347 536 787 55806 56022 
57031 38 833 53288 860 59172 325
532 68 970 60324 446 831 61017 837 
62480 546 63092 933 64025 29 749
65274 337 66044 621 766 6721C 18029 
8S1 69015 20 456 79 70016 322 4"5 
545 661 71196 406 540 86.3 7216? 667 
73 .15  802 74191 258 320 29 525 7506° 
146 596 637 976 76071 114 34 492 
559 77950 78556 79229 91 32? 58 61Q 
309 80001 580 81068 416 82069 196 
572 98 784 83025 28 303 654 725
P410O 383 697 739 85013 ?16 670
86149 75 87407 627 801 83 88125
881 89.344 5 7 667 743 90239 925 91055 
157 377 528 93 729 55 66 988 92; .6 
308 93414 615 94182 277 489 193 754 
58 95399 480 96654 790 97586 7*4
873 98425 607 99071 273 4”4 1001K6 
96 412 503 60 697 101386 885 102798 
103049 775 899 912 104351 668 98
868 912 105274 307 415 741 65 83”
106305 636 710 13 m  107006 16 158 
■*08120 944 109534 046 851 110470
666 721 111217 899 562 617 737 871
112653 113551 637

114031 69,7 974 115504 51 863
11/.443 684 805 7 t 117038 "62 773
993 118339 120879 121124 82 993
122551 123159 345 91 723 *25062 3.35 
400 572 858 ^27 123345 .56 540 127?87 
98 337 128422 593 129027 47 893 3"6 
*30221 647 893 131339 549 937 132105 
*5 133344 597 134490 3 515 858 954 
78 135818 936 134222 99 367 576 603 
66 137006 394 541 138430 139277 649 
727 875 - - i

140448 141064 138 434 142843
14300P 634 425 144754 5555 049
962 144909 93 164 574 821 147404 12 
149103 35 398 150013 5 1.5" 43C 94
688 ]51470 582 152702 99? 153460
553 154318 568 155.597 821 978 156754 
157430 *3 158217 56 159256

IV ciągnienie 
Wygrane po T25 zł.

1071 979 2101 572 .3630 899 4C92 444

692 5088 90 395 7587 8278 814 9177 
10527 693 11809 13083 15074 231 57 
4 \2  16392 17971 18777 19169 956
20523 21193 25 i6 3  688 8s7 26151
27132 766 28120 32880 33o?4 722
36164 37150 695 831 47 38106

«0360 919 4 i3 3 0  42140 753 970 970 
43131 471 44078 54C 47276 938 48439 
49029 261 98 50338 63 478 52599
972 54417 306 563o3 57677 60023 

61644 62002 63044 H 6  248 86 779 
(4610 125 65722 43 67694 3 ^ 4 9
70200 934 73470 78647 79352 

82712 84394 86125 87753 89588 
90832 926 91439 729 93518 97499 

512 98246 720 952 61 99084 817 
jl004u9 766 102806 103157 105233 

10&610 108212 I0y364 667 110188
112751 851 113190 115706 118273 620 
931 119i23 70 120075 121515 122575 
859 123575 1 25778 127562 129914 

130558 994 131973 134442 186986 
139t>; 4 140192 141014 142559 86
143474 700 145455 146165 74* 148735 
150165 152231 *24 154790 155063 93 
158376 159974

Wygrane po 62,50 zł.
1 :4  222 310 724 2046 164 523 703 

3243 1 401 599 4374 5l> 5069 732 579 
6021 875 7068 745 89C 8007 124 8 l8  
61 9153 3*6 680 918 10631 11177 876 
12052 259 540 13349 61 575 975 14079 
98 257 15209 983 65I 862 I6 0 i3  31 
90 105 865 908 17557 71 18144 63 631 
19642 38 722 809 945 
20164 431 516 21359 22394 23533 
24575 610 863 8 91c- 2:386 970 26310 
347 ’70 27036 144 265 503 96 *4 a 
724 905 28015 5 s6  457 30231 526 741 
31389 910 3202 C 284 33029 520 632 
894 34231 35020 234 440 533 618 
36192 -504 791 37279 556 731 

38177 743 60 39054 180 *0057 314 
4 l'4 &  405 4 18 42053 120 502 603
43100 197 858 44065 34u 525 45027 
4539? 578 881 47120 1 50 48239 61 
535 703 49548 50 879 51050 488 520 
767 52198 .429 53372 947 54699 55110 
366 488 535 799 829 J80 56029 678 
58385 59273 963 

fO l3* 68'/ 772 61454 964 82 62286 
570 63?33 979 64129 75 705 65023 
2 11 0611C 31 364 6700» 523 69’ 19
55'/ 77 70273 318 71173 667 72308 54 
96 73074 7 203 16 74000 241 -i 2” 
75( 60 7653? 77442 73 875 78595
790” 4 220 739 932 79 

80037 8 .203  772 950 82618 821 928 
8312r, ,94096 335 86001 48 160 4 2 j
880)6 285 608 89f94 

5081-8 91259 402 2±  566 93190 94173 
577 725 95565 96315 57 i 683 97302 

835 9810? 507 22 662 829 100537 
686 7”2 101083 232 43 821 98 102040 
2*5 732 103973 105798 106069 469 
512 108930 109333 110438 901 42 
111* 18 305 112517 76 113332 153
■*14859 115247 116606 43 761 838
111308 80 410 73? 11880® 119188 808 
120353 122085 -.23448 623 124” 38
125813 948 126083 7 316 30 542 91? 
12714? 245 395 598 798 822 128541 
995 129010 370 754 

130.390 457 884 13)902 99 132212 
8 77 85 66,6 926 133025 134233 303 
444 135195 308 662 954 136898 137C58 
261 138072 83 76= 139497 140889
141247 55,1 142555 873 143133 19
144591 876 958 145163 739 846 955 
146716 26 888 147M 6 44 ”2 471
148341 637 149500 150285 687 9 4 t 
151054 135 76 882 15221* 462 534 77 
667 921 153008 72 8 3174 412 574 
154119 40 385 98 523 759 996 155355 
451 764 9 i5  156189 430 159313 71
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Wiadomości radiowe
Z WĘDRÓWKI PO C  o. P ie

W  p to g ram ie  l e t n .n  Pol­
skiego  Kadia zw rócona ,esł 
specjalna uwagŁ na p ro p a ­
g a n d ę  go sp od arczy ,  na jak 
najściślejsze zwiyzanie s łu ­
chaczy radia z przemianami 
gospodarczym i,  które o b e c ­
nie o d bv w a;ą  się w naszym 
kraju. Rzecz prorta ,  że sp e c ­
jalny akcent p o ło żo n y  tutaj 
zos tan ie  na Centralny 0 < r ę g  
Przemysłowy. Na ten  temat 
n a d aw a n e  b ę d ą  repor taże , 
transrmsje itp.

W  najbliższym czasie na­
dany  zostanie  cykl reportaży  
w op racow an iu  Stanisławy 
Kuszelewskiej-Raysl.iej zaty­
tu łowany „Z w ędró w ek  p o  
C. C  P .-ie '1. A ud yc je  t e  u- 
m ieszczone zostały  w p rogra  
mie o go dz .  16,45, 23, 24 
25 bm N as tęp ny  cykl repor  
łażv 7 C O P w opracow aniu  
Je rzeg o  M ichałow skiego roz 
po czn ie  się w cłn. 21 npca,

WIANKI PRZY MIKROFONIE
Tradycyjny o b e n ó d  „w ian­

ków " na Wiśle  w wigilię św. 
Jana w  roku b ieżącym  znaj­
dz ie  sw? ba-wny ilustrację w 
audycji radiowej.  Będzie to 
transmisja ze  statku na W iś­
le, w której p rzy g o to w an e  
zosta ły  różne  atrakcje, n 'es-  
podzianki i koncert  przy u- 
dziale  orkiestry dę ie j  P, P. 
W. oraz solistów. Towarzys- 
ky p rze jażd żkę  statkiem p o  
Wiśle p. t. „Wianki przy mi 
krofonie" o rgan izu je  O d d z 'a ł  
I i XV P P. W . —  p olskieqo 
Radia.

l o n d y n  N a d a j e  m u z y k ę
ROZRYWKOWĄ

Muzyka lekka n ad aw ana  
przez  ro zg ło śn ię  B. C. d o s ł e p  
na by ła  do tychczas  je a y n  e  
dla pos ,ad ?czy  silnych apar* 
tów radiowych. O b e c n ie  rów 
nież i po s iad acz e  apa ra tów  
de tek to row ycb  słuchać mogy 
Anglii dzięki transmisjom Pol 
sk iego  Radia.

W  p ią tek  24 bm. c  go dz .
19.0C, ’ transmituje Polskie Ra 
d io  z Londynu ko nce r t  rdz 
rywkowy w w ykonaniu  Tria 
N ew  G eo rg ian .  Trio to siwo 
rzone zosta ło  p rzed  pięciu la 
ty, jako rozrywkow y ze sp ó ł  
radiowy. Składe się on z 3 
w ybitnych  a rtystów : harfisty 
Jonna Cockerilla, p ie rw szego  
flecisty orkiestry B. B, C., z? 
tura G le g h o /n a  oraz p ie rw ­
szego  wiolonczelisty Królew­
skiej Orkiestry Filharmon'cz- 
nej, A n thony  Pini. Trio to  wy 
kona utwory taneczn e ,  m elo  
di® ir landzkie, ce ' tyck ie  tg. 
oraz P ad e rew sk :e g o  M enueL

r  O J  W  Ś W I E C Z K A C H
.2 f a w i e i n S a  I f l  r o l t c j

Przyczynek do historii roku 1863
„O jcow ie nasi, jak o  żo łn ierze  1868 r. 
p o zo sta ją  n iedoścign ionym  ideałem ".

J. Piłsudsk i.

(Ciąg dalszy)

Z a o p a t r z e n ie  i u z b r o je n ie  o d d z i a ­
łu  by ło  n ie je d n o l i te  i d o ść  r ó ż n o r o d  
ne, n ie z b ę d n e  p o t r z e b y  z a s p a k a ja n o  
d r o g ą  k u p n a  i p r z y p u s z c z a ln i e  r e k w i  
7yeji n a  t r a s i e  m a r s z u ,  u n m n d u r o w a  
a*e w łasn e ,  n ie je d n o l i te ,  b r o ń  m y ś l iw  
ska :  p o je d y n k i ,  d u b e l tó w k i  i p is to le  
ly. noże  m y ś l iw s k ie  i szab le ,  ł a d o w n i  
ce i to rb y  m y ś l iw sk ie .  Z a p o w ie d z ia n e  
p o łą c z e n ie  z  j a k im ś  in n y m  o d d z ia ­
ł e m  w  C hołchJe  n ie  dosz ło  do  s k u t ­
ku,  p r a w d o p o d o b n ie  by ła  to  zapo-  
yv'edź d o w ó d c y  d a n a  B o k s z a ń s k ie m u  
g d ? 'e ś  w p o c z ą t k a c h  m a rs z u ,  ob liczo  
na  n a  p o z y s k a n ie  K o w a le w s k ie g o  z 
iego lu d ź m i.  O d d z ia ł  p o s ia d a ł  sw o ją  
cho rą tr iew . S k ła d  o d d z ia łu  85 p ro c  
żo łn ie rz y  s ta n o w il i  o c h o tn ic y ,  s z la r h  
ta o s ia d ła ,  n ie o s ia d ła  i m ie sz c z a n ie  
id ą c y  n a  w o jn ę  z p o b u d e k  id e o w y c h ,  
15 p ro c .  n ie o c l io tn ic y ,  w ło śc ian ie ,  służ 
b a  d w o rs k a .  P re z e n c ja  o d d z ia łu  n a ­
su w a  S o te ro w i  D t-derce  n a s tę p u j ą c e  
u w a g i :  „...20 m a r c a  (st. st.). P a m ię t a m  
tego  d n ia .  le d w o  m ia łe m  czas  się u 
b ra ć ,  w id z ę  po  d r o d z e  do  O b ó rk a  
id / i e  j a k a ś  k o m p a n . . / ,  w  k o ń c u  w idzę  
po ły sk  b r o n i ,  z a d r ż a łe m  ca ły  i po  kil 
ku  m in u t a c h  u j r z a ł e m  p rz e d  so b ą  22

p o w s ta ń c ó w ,  u z b r o jo n y c h  w  d u b e l ­
towi/ i i p o j e d y n l ,, p o w ią z a n e  s z n u r  
k a m i  i j a k ie ś  p r z e d p o to p o w e  p is to le  
ty, w noże itp ...  Aż p ió ro  w y p a d a  z 
rę k i ,  s k o r o  się  w s p o m n i  ter. b e z ­
ła d  a  z a r a z e m  r y z y k o  p r o w a d z e n ia  
ty lu  g łów  n a  śm ie r ć  n i e c h y b n ą 1*. 
P rz y p u s z c z a ln e  z a d a n ia  d o w ó d c y  od 
d z ia łu :  z o r g a n iz o w a ć  się, z a d e m o n ­
s t r o w a ć  w  t rze ch  p o w ia t a c h  r u c h  
z b r o jn y  (O szm ia n a ,  W i le jk a ,  S w ięc ia  
r y ) ,  p r z e r w a ć  i zn iszc zy ć  k o m u n i k a ­
cje  o ra z  o p a n o w a ć  m  W i le jk ę .  Z nale  
z io n ą  po  b  tw ie  m a p a  na  k tó r e j  spe 
r i a l n i e  o z n a c z o n o  s ta c je  i p o cz ty ,  0 - 
r az  z e z n a n ie  K u ro w sk ie g o ,  ś w ia d k a  
r o z m ó w  p o w s ta ń c ó w ,  p r z e m a w ia j ą  za 
tym . P rz y p u s z c z a ln ie  po  w s ia c h  i 
m ia s te c z k a c h  o d c z y ty w a n o  lu d n o śc i  
o d ez w ę  T y m c z a s o w e g o  R z ą d u  N a ro d o  
wego z d n ia  22 s ty c z n ia  186,3 r  , w zy- 
w a ją c ą  d o  p o w s ta n i a  o ra z  d e k r e t  o 
z n le s ie n .u  p o d d a ń s tw a  i u w ła s z c z e ­
n iu  w ło śc ian ,  gdyż  po  b i tw ie  zna le-  
z m n o  je p o m ię d z y  r ó ż n y m i  p a p i e r a ­
mi

J a k k o lw ie k  p o  w y ru s z e n iu  spod  
S m o rg o ń  o d d z ia ł  s t a n ą ł  n a  s top ie  wo 
je n n e j ,  z a c h o w a n ie  się iego n ie  by ło

n y c h  z w ia d o w c ó w ,  w y sy ła  do  Ś w ie ­
czek  k o n n o  w ó j ta  i s o ł ty só w  n a  zw ia  
dy,  k tó r z y  w ró c i l i  s z y bko ,  p o tw ie rd z i  
li p o p r z e d n ie  in f o r m a c je  i u p e w n i ł . ,  
że p o w s ta ń c y  je d z ą  o b .ad .

Z S o r o c z y n a  do  Ś w ieczek  je s t  o k o ­
ło 10 k m  d ro g i  p o ln e j ,  t r u d n e j  do  
p r z e b y c ia  w c z e sn ą  w iosną .  Nie w d ro  
żen i  do  m a rs z ó w ,  zm ę c z e n i  i  g łodn i  
p rz y b y l i  p o w s ta ń c y  do  Ś w ieczek .  T u  
r o z k w a te r o w a l i  się, z jed li  ob iad  1  po  
łoży li  się spać ,  u b e z p ie c z a ją c  się ty l 
ko  p o d w ó jn y m  p o s t e r u n k i e m  a l a r m o  
w j i p ,  n a  k tó r y m  s ta n ę l i  C h o d ź k o  i 
k a r n i c k i .

J a k  w id a ć  ze szk icu ,  d w ó r  "w ie c z k i  
le ża ł  w  ty m  czas ie  j a k  g d . b y  n a  n ie  
w ie lk ie j  p o la n ie ,  w  te re n ie  f a b s ty m ,  
o to c z o n y  z e w sz ą d  g ę s ty m  la sem .  P o d  
tą  o s ło n ą  la su  d o ta r ł a  w y p r a w a  K oło  
kolcew*a n a  o d leg łość  300 k r o k ó w  do  
u w o r u  bez  p rz e s z k ó d ,  1 p lu to n  o d ­
d z ia łu  u k r y t y  za  p a g ó r k i e m  r o z s y p a ł  
•>!/’ w  ty r a l i e r ę  i  r u s z y ł  w  k i e r u n k u  
d w o ru ,  d ru g i  p lu to n  m ia ł  o b e jść  d w ó r  
o to c zy ć  z d r u g ie j  s t r o n y  i z a m k n ą ć  
w sz y s tk ie  w y jśc ia .  G o s p o d a rz  R a jn o ld  
K u ro w sk i  w ied z ia ł  o p o śc ig u  R o s ja n  
i o s t rz e g a ł  d o w ó d c ę  p r z e d  g r o ż ą c y m  
n ebezpieczeństw cm ", lecz te n  z lekce 
w a ż y ł  o s trze że n ie ,  n ie  z a rz ą d z i ł  o s t re  
go p o g o to w ia ,  n ie  p r z e d s ię w z ią ł  n ic  
b v  w y ja ś n ić  p o ło ż en ie  w ła s n e  i z e b r a ć  
w ia d o m o ś c i  o n ie p rz y ja c ie lu .  O g ra n i  
czy ł  się  do  p o w ie d z e n ia  „ m y  n a  to  
c z e k a m y "  i p o zw o l i ł  ż o łn ie rz o m  po  
ło ż y ć  się  spać .  U snęl i  w szy scy  w  m ie  
Mzkariu, za w y ją t k ie m  D e d e rk i  i czu 
w a ją c y c h  p o s t e r u n k ó w

(D, c. n.)
P o r . rcz .

j a s k r a w o  w y s tę p u je  w B e re z o w c a c h ,  
S :e m ie r n ik a c h ,  G ró d k u ,  w ok o lic y  
Ś w ieczek  i M o ło deczna .  S zczegó ln ie  
w ó j to w ie  i so łty s i  w y ró ż n i l i  s ię  gorli  
w o śc ią  w o b ec  R o s jan ,  d o s ta r c z a ją c  
p e d w ó d  i w ia d o m o śc i ,  czy  też j a k o  
szp iedzy .  1

P o  s t ro n ie  ro s y j s k ie j  w id z im y  
w ie lk ą  o s t ro ż n o ś ć  i c z u jn o ś ć  w d z i a ­
łan iu .  z k o r e s p o n d e n c j i  p o m ię d z y  gu 
b c r n n f o re m  w i le ń s k im  a g e n e r a ł g n -  
br I nn lo ro m  w id a ć  o b a w ę  z p o w o d u  
nyslej l iczebnośc i  w o js k a  w  g a r n iz o ­
n a c h  O s z m ia n y  i WLleJki. 31 m a r c a  
w y r t tszy ł  już  p u łk o w n ik  P a c h o m o w  z 
O s z m ia n y  d o  S m o rg o ń  z k o m p a n ią  
p ie c h o ty  z z a m ia r e m  d z ia ła n ia  w  spo  
sób  e n e r g ic z n y  i b e z w z g lę d n y ,  zależ 
nie od p o trze l j  i ok o l iczn o śc i .  2 k w io t  
n ia .  g d y  p o w s ta ń c y  d o ch o d z i l i  do  

^Świeczek, k o m n n n ia  p ie c h o ty  r o s y j ­
sk ie j  je s t  ju ż  w  B ien icy ,  j e j  p a t ro l e  do 
c i e r a ją  do  O b ó rk a .  W  W ile jc e  p o d ­
p u łk o w n ik  K o ło k o lcew , a l a r m o w a n y  
r a n o r t a m i  a s se so ra  r e jo n o w e g o  z Mo 
ł: d ec zn a ,  m a ją c  t a k  s a m o  d o k ła d n e  
w  a d o m o śc i  o p o w s ta ń c a c h ,  w sa d z a  
p h i to n  p ie c h o tv  na  f u r m a n k i  i 1 k w ie t  
n :n d o c ie r a  do  M o ło d e cz n a ,  lecz  w sk u  

( trV d o n ie s ie ń  w ó j ta  i so ł ty só w  o w ięk  
szei sile p o w s ta ń c ó w ,  s p r o w a d z a  poś  

Jp ioszm e z W i le fk i  je szcze  j e d e n  p l u ­
li 1 1 p i e e b o ty  f u r m a n k a m i  i wczes-  
rn-m r a n k i e m  2 k w ie tn ia  ru sz a  ,lo 
r h n łc h łn ,  T u c z v n a  i S in m ie rn ik .  W  

'T u c z y n i e  o t r z y m a ł  K o ło k o lc ew  od 
w ó d a  i so ł ty só w  w ia d o m o ść ,  że now - 

'  s t a n c y  zna idu ia się w  Ś w ie c z k a c h ,  za 
m  w n e  je d z ą  te ra z  o b ia d  i rad z i l i  m u  
ru szy ć  ł a m  tra 1 r s J n n iń s t  z w o isk io m  
Rv sie u p e w n ić  co do  te j  oko liczno*  
ci i b c z b y  p o w s ta ń c ó w ,  n ie  m a ia c  k o n

b o jo w e ,  m a s z e r o w a ł  b a r d z o  n ie o s tro ż  
nie, z w r a c a ją c  n a  siebie  n ie p o t r z e b ­
nie  u w a g ę  lu d n o śc i  w ie jsk ie j ,  po lic j i  
i w ła d z  ro s y js k ic h ,  le k c e w a ż ą c  ubez  
p ie cz en ie  i ro z p o z n a n ie .  Od p ie rw sz e j  
chw il i  w y s tą p ie n ia  ta k  O s z m ia n a  ja k  
i W i le jk a  w ied z ia ły  o k a ż d y m  r u c h u  
1 m ie js c u  p o b y tu  o d d z ia łu .  P o t r z e b ­
n y c h  w ia d o m o śc i ,  za z w y c z a j  n a t y c h ­
m ia s t  p o  u k a z a n i u  się odd  d a łu ,  d o ­
sta rcza li  c h ło p i  w ile jsk icg o  p o w ia tu ,  
k ló r y c h  s to s u n e k  do  p o w s ta ń c ó w  był 
/(U-t'vdo\vnnie w rogi,  co szczegó ln ie

SOTEIt DI T ERKO 
a u to r  p am ię tn ik a , uczestn ik  boj’u w Św iecz­
kach , wedtng podobizny  w dni.i 10 m i j i  

1864 r. z M orszańska na w ygnaniu.
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W e r r f e r  S p o r t u  g

Zv'ycięstuvo lekkoatletów polskich nsd 5ranruskiml

Czworo ludzi uratowała łódź policyjna 
na jeziorze Narocz

W  W a rs z a w ę  o d b y ły  się d w ud n iow e  zaw o dy  lekkoat le tyczne  pom iędzy  d rużyna­
mi francuską i poiską, zakończone  z w y e ę s 'w e m  Polski w  stosunku p o l n y m  
119,5 91,5 Na zdjęciu —  finisz b ie g u  na 100 mrr, z a k o ń c zo n e g o  zwycięstwem

Zasłony (Polska)

Propaganda pływ ania
Na rozpoczęty  już miesięczny okres 

p ro p a g a n d y  pływania  zarząd P Z. P. rzu 
cił nas tępu jące  hasło:

„Nauczmy pływać jak najwięcej i jak 
najwcześniej. W p ro w a d ź m y  przymus nau 
czania dla 5 i 6 klaiy szkól pow szechnych. 
Niech każdy zastanów s.ę, czy zrobił 
wszystko, ażeby  d o p o m ó c  akcji naucza 
łua".

Noiujemy poniżej n a s tępu jące  f iag- 
menty akcji p ro p a g a n d o w e j .

Lublin uczy o b e cn ie  p ływ ać  22^0 dzie 
ci z 5 klasy szkót pow szechnych . Nauka 
o d b y w a  się p o d  op ieką  wychowaw ców  
szkolnych i od b y w ać  się b ęd z ie  podczas  
wakacji . W  tych dn iach  rozpoczn  e  s ę 
n a u c z a n e  p ływ ania  1000 dzieci szkół 
średnich oraz m łodzieży  pozaszkolnej

W  Łucku zo rganizow ał się pływacki 
jSodokręg wołyński. W  tych dniach roz 
po czn ie  się działalność p ro p a g a n d o w a  I 
nauka p tyw an a.

Aiscja p ro p a g a n d o w a  na Śląsku w sp ’e 
lana jest wybitnie p rzez w ła d z e  samorzą

d o w e ,  rad io  i prasę. P oszczegó lne  o rg a ­
nizacje zakupują  odznaki p ływ ackie  dla 
m łodzieży, która p rze jdz ie  nauczan ie  i 
zda  w ym agany  statu*em odznaki —  eg za  
min.

W y b u d o w a n ie  w Wilnie 2 now ych pły 
walni na rzece Wilii pozw oliło  na rozsze 
rżeń a akcji pływackiej Należy przew idy­
wać że  na je s :eni Lczba zw olenm ków  pły  
w anij  na terer.ie  Wilna tak  wzrośnie, że  
o d k ła d a n a  z ronu na rok |uż o d  lat 10 bu  
dow a pływalni krytej słanie się wreszcie 
aktualna.

W arto  nadmienić ,  że Państwow y U- 
rząd WF i PW  zalecił w swym osta tn im  
komunikacie p o p a rc ie  akcji PZB wszyst­
kim sekcjom pływackim, zrzeszonym w 
związku.

G łow ni k om endanc i Policji i Związku 
Strze leck iego  polecili *woim p o d w ład n y m  
energ iczn e  p o p arc ie  akcji Polskiego Zw. 
P ływ ackiego  zarówno w kierunku p ron a  
g an d y  nauk. pływania, jak i w  kierunku 
z jednoczen ia  wszystkich sekcyj p ływ ac­
kich w PZB. (Pat).

i
M  r>: P rze d  meczem  Ł K S

W  najbliższą n iedz ie lę  o d b ę d z .e  s 'ę  
w Wilnie mecz ligowy między piłkarzam 
WKS Śmigły a drużyną Ł ó d zk iego  Klubu 
S p o r to w ego .  Pierwsry mecz jak wiemy, 
zakończył eię wynikiem remisowym 1:1. 
N iedzie lny mecz z a p o w a d a  się wyjątko 
w o interesująco Będzie on jak g d y b y  dal 
*zyni c iąg iem  walki, k tóra  rozp oczę ła  s 'ę  
w  Ł o d z : w  n iedziele  19 czerwca.

M ecz  n iedzielny ro zegrany  zostanie  na 
i f a d io n ia  reprezen tacy jnym  przy ul. W e r  
kowsklej. P oczą tek  o godz .  17 m 45 Bi 
leły wcześniej d o  n a b v c :a w nas ępuja- 
cych f.rmach' Biuro Podróży  „Orbis" ,  Cu 
kiem .a  „Jugos ław ia"  i Dom H andlow y

„Lech".
Ceny biletów b ę d ą  n as tępu jące :  try­

bu na  1 zł 50 gr., akadem ickie  i członitow 
skie 1 zł. 25 gr., s to jące  1 zł. u czn io w ­
skie i dz iec inne  50 gr. W  dniu  zaw odów  
bilety b ę d ą  droższe.

M ecz n iedzielny z ŁKS pow inien za­
kończyć się zwycięstwem wilnian, którzy 
wystąpią w następującym fk ł a d r ie :  —
Czarski, Zawieja, Paszkiewicz, Grządziel , 
Bukowski, Ha.jdul, Marzec, Wilczek, Ta­
tuś, Ballos-sek —  w zg lędn ie  Pawłowsk 
Biok

Na se d z .e g o  wyznaczony został Berd 
tahl z W arszawy. '

H K S  zlikw id o w a n y
W czoraj z a p a d ła  decyzja  z l ikw do w a  

nią Haircerskiego Klubu S po r to w eg o ,  kló 
ry p r z e j a w i ł  b a rd z o  wiele inicjatywy spo* 
tow ej Prezes Harc Klubu Sporł Mieczys 
ław  Nowicki, nie  m ogąc  p o radz ić  z trud  
nośc  ami oraanizacyjnym i i z p o w o d u  
b raku  za in teresowania  się sportem  Ko­
m en dy  Wileńskiej C h o rą g w  Harcerzy p o ­
stanowił wycofać się całkowicie  z harcerst 

B m tm s a a a E m

wa.
Harcerski Klub S p o d o w y  miał silną sek 

cję sp o r tó w  w odnych .  H arcerze  o o b rze 
Jeździli na nartach. P o nad to  HKS miał 
sze reg  innych sekcyj. S portow cy harcerze  
pos*anowiłi zasilić kluby wileńskie. W io ś ­
larze zapiszą się dc WKS Śmigły, lekko- 
atleci d o  A7S., gry sp o r to w e  przejść ma 
ją d o  O gniska.

Robotnik przygnieciony murem
W czoraj rano wydarzyła się wstrząsa 

Jąca katastrofa budow lara przy ul. Po- 
narskie), gdzie przeprowadzane są prace 
przy budowle domu. Otóż w pewnej chwl 
Ił pięciometrowa ściana domu runęła, 
grzebiąc p o J gruzami robotnika lgnące 
go Nolbo. Znajdujący się w pobliżu drugi 
robotnik zdołał w ostatnim ułamku sekun 
dy uchylić się od walacej się masy cemen 
tu I cegieł

Koledzy w szczęli natychmiast akcję 
nlun kow ą I w ydobyli robotnika ze  zm łai 
dzoną czaszką spod  gn izów . P ogo tow ie  
przew iozło  g o  d o  szpitala, jednak nie ma 
żadnej nadziel, by udało  się g o  urato­
wać.

W związku i  łym wypadkiem  w szczę­
to |sk  najsurowsze d och od zen ie  celem  us 
falenia z  czy jego  niedopatrzenia w yda­
rzyła się katastrofa (c).

Taipmnirze na ścis na bursą litewską
Nieznani osobnicy w rolC wywiadowców policji śledczej
W czo raj w nocy litew ska  b u rsa  żeńska 

,.liiru le“  n a  Z w ierzyńcu by ła  teren em  ta jem  
niczego w ypadku .

W  pew nym  m om encie  pod  lo k al bu rsy  
podjec-lialo au to , z k tó reg o  w ysiadło  czte­
rech  m ężczyzn i pew nym  krokiem  sk ierow ało  
się do bursy . Z an iepoko jonem u k ie ro w n i­
kow i ośw iadczyli ze sw adą , żc są agen tam i 
policji śledczej 1 pokaza li jak ie ś  znaczk i na
l.iap ic  m ary n a rk i. „W yw iadow cy" p rz y stą ­
pili do rew izji ksiąg. Po p rzep row adzen iu  
h o n lro li ośw iadczyli, że m uszą z ab rać  ze 
Sobą jed n ą  z w ychow anek b ursy , k tń ra  gdy 
nsłvszala  o tym , d o sla la  spazm ów .

K i-row nikow i bursy  w ydało  się to w szyst­
ko po d e jrzan y m . W  zw iązku  z tym  za te le ­

fonow ał do polic ji. R zekom i w yw iadow cy 
zorien tow aw szy  się, że zostali zdekor.sp lro- 
w ani. szybko opuśc ili b u rsę , w siedli do au ta  
I od jechali.

P rzybyłe  n a  m iejsce w ypadku  w iauze 
śledcze w szczęły dochodzen ie , k tó re  zm ierza  
w k ie ru n k u  w ykrycia  spraw ców  o raz  pod 
loża tajem niczego  n a jśc ia . fCl

!lolti EUROPEJSKI
w W I L N I E

Pierw szorzędny -  Ceny p rzystępne 
Telefony w pokojach . W inda osobow a

Komendant posterunku w Kobylnlku, 
patrolujący wraz z posterunkowym łod zią  
motorową jezioro Narocz, sp ostrzeg ł nu 
w odzie w ywróconą przez wichurę łódź  
żaglow ą a d ook oła  trzymających się kur 
czow o burty ludzi.

G d y motorówka zblizyla się do wyw 
róconej żagfówki, okazało się, że wzrok

kom endanta nie zaw iód ł. Faktycznie, do  
okoła  żagiów kl trzymając się  /esztuam . 
sił na powierzchni w ałczy ło  z falami 
czw oro ludzi. Tonących u d ało  się urato 
w ać. Okazali się  nimi mjr. Tadeusz Zieliń 
skl z Postaw, Inż. Brodziński, w łaściciel 
fermy lisów nad Naroczem, Amelia G u­
mowska oraz freblanka przedszkola w Ko 
bylniku Lila Suplanka. (CK

K R O N I K A
W I l E k S K A

—  P rzew idyw any  przebieg  pogody wg 
P 'M ‘ i  do w ieczora  dn. 23 bm .:

P ogoda słoneczna  o niew ielk im  zachm u­
rz tn iu .

Licpło, Temperatuia w ciągu ć n .a  około 
25 st.

W ia try  słabp lub  um iark o w an e  z k ie ru n ­
ków  zachodnich .

L ekka sk łoność  do burz, zw łaszcza na 
północy  k ra ju .

I

DYŻURY APTEK:
Dziś w nocy dyżurują na tępu jące  

apteki:
Cho-miczewskiego (W. Pohulanka (25); 

Miejska (Wileńska 23); Turgiela (Niemiec­
ka 15); S ok o łow sk iego  fy z e n h a u z o w s k s  
1) i W y so ck 'e g o  (Wielka 3).

P o nad to  sfale dyżurują n as tę p u ,ące  
ap tek i :  Paka (A n 'okolska 42): Szantyra
(Legionów 10) i Zajączkowskiego 'WHol- 
d ow a  22).

KOŚCIELNA
— R ekolekcje Z am knięte  w D om u R eko­

lekcy jnym  w K alw arii W ileńsk iej odbędą 
się w 1938 r.:

W  czerw cu —  22— 26 Dla P ań  z in te li­
gencji u rzędn iczek  i in .1.

26—29 Dla Sodalic ji M ariańsk ie j P an ien

W  llp eu  — 4 - 8  D la Kongr. żeńsk ie j III 
zsk św. F ran c iszk a  i P o m o c n i c  Dom ow ych.

11— 15 Dla kap łanów ,
18—22 Dla K apłanów .
25—29 Dla K apłanów
W  sie rp n iu  —  1—5 Dla K apłanów
8 —12 Dla K apłanów  dążących do życia 

w spólnego. ,
15— 19 Dla cz łonków ; Kół A bstynenci ich.
22— 26 Dla członkiń  Kół A bstynenckich .
29— 2 w rześn ia  Dla P ań  , i  ■ in teligencji 

( rp rn z y c id e k , u rzędn iczek  i m.).
W e w rześn iu  — 5— 6. D la K apłanów .
12— 16 Dla Kai. Stow. M łodzieży M ęskiej
19—23 Dla K ai. Stow. M łodzieży Żeńskiej.
26—30 Dla Kongr. żeńsk ie j III  Zakł. 

św. F ran c iszk a  i Pom ocnic  Dom ow ych.
R ekolekcje zac zy n a j!  się  1 dn a o godz 

20 k ończą  się  ostatn iego o godz. 8 .
Z głaszać się do D yrekcji D R (W ilno 12. 

K alw aria) o k a r tę  p rzy jęcia  n a jp ó źn ie j na 
5 dni przed  r o z p o c z ę c i e m  reko lekcy j. D o­
jazd  au to b u sam i: W ilnc —  K a lw a d a  —  Je- 
m zo lim k a  4 ką  z pi. O rzeszkow ej.

M I E J S K A
  w W ilnie bawił d elegat fraiKus

k i e g o  B a n k u  R o l n e g o .  W  W iln ie  baw ił  d e  
leg a t  francuskiego Banku R olnego ,  p. Cra 
mois

P- Cramęłs zwiedził O d d z ia ł  Państw. 
Barnku R o lnego  i o dby ł rozm owy z p rzed  
stawicielaimi sfer gospodarczych .

P Cramois z Wilna u d a je  się dc- Kow 
na przez Łotwę.

—  Zasieki k ok raste  na górze Trzy 
krzysklej I B ekleszow ej. W o b e c  systema­
ty cznego  osypywania się zbocza  G ó r  Trzy 
krzyskich o d  strony  o g ro d u  po-B ernardyń  
skiego Magisrrał p os tan ow ił  o g ro d ź  c 
zbocza  G óry Trzykrzysl ej i B ekieszow ti 
trzyrzędowymi zasiekam, ochronnym ' z 
drutu ko lczastego .

—  T ym czasow y Z arząd  W it. O doziału 
Polsk. T -w a Statystycznego. Z in ic jatyw y 
prof. G utkow skiego oraz p, R utskiego odbi­
ło się o n e i j a j  w lokalu  M ag istra tu  zebranie  
o rg an izacy jn e  W ileńskiego O ddziału  Polskie  
go T ow arzystw a Statystycznego. Z ostał wy­
b ran y  zarząd  tym czasow y pod przew odnief 
wem w iceprezyden ta  N agurskiego w sk ła ­
dzie: dyr. T ańsk i — w iceprezes: radca  Mły­
n arsk i —  s k a r b n i k ;  i p. R utski —  sekretarz .

Z arząd  tym czasow y m a p rzygotow ać  plan 
pracy  na rok 1938-39 i p rzed staw ić  go na 
ry slępne  p lan a rn e  zeb ran ie  we w rześniu , rb

ZEBRANIA I O PrZ Y T Y
—  Klub W io ez ę g o w . Dnia 24 bm. o 

go dz .  70 przy u!. Portowej 5— 14 o d b ę  
d z ie  się zamknięte  z eb ran ie  w ew nętrzne  
klubu. O b e c n o ść  cz łonków  i kand yd a­
tów  obow iązkow a.

SPRAW Y S Z U O L \E
—  ECzaminy dla eksternów. Kurato­

rium O k ręgu  Szkolnego  W ileńsk e g o  po  
d a je  d o  w iadomości,  ż e  egzam in  ekster­
nów  z kursu sześciu klas gimnazjum oś­
m iok lasow ego  (d aw n eg o  usU o:u) od b y  
wać się b ę d z ie  jeszcze w ciągu 1938— 39 
roku szko ln ego  w P ańdw ow ym  G im naz­
jum im. kr Z ygm unta A ugusta  w Wil-ve

NajbOższy egzam in  odbedzifc się w e

wrześniu 193b roku. Zg łoszen ia  najeży k:e 
row ać b ez p o ś re d n io  d o  Dyrekc,' wytrre  
n io n eg o  Gimnazjum.

—  KtMimja W ycieczkow a Kuratorium 
Okr. Szkoln. Wił. w W ilnie organ izu je  
wycieczki: 1) w  czaiiie o d  3 d o  23 lipca 
r. b. i 2) w czasie o d  3 sierpnia  d o  23 
s ierpn,:a r. b.

Program zw iedzania  o b e jm u je :  Wtfno, 
Zułów , Narocz, B radaw , Troki, Druskien' 
ki, G rodrto , Augustów, Serwy, Suwałki; 
W igry , N ow o g ró d ek .  Szlakiem Mickie­
wiczowskim, C zom biów , W oro ńcza ,  Tu- 
hanow icze ,  H orodyszcze  d o  Św itez :, a na 
s t ę p n ie  Mir i Nieśwież.

Kosz! wycieczki —  60 zł. o d  osoby  
Zg łoszen ia  w raz z d o w o d e m  w p lacem a  
w p iso w eg o  (odcinek PKO) należy przesy 
łać  b e z p o ś r e d n io  d o  KoWtsji W ycieczko  
we, KOS Wił. w  Wilnie, ul. W oJana 10, 
w  terminie d o  25 c z e p c a  rb.

R O Ż N F
—  Pu l i n a  W o jsk o w a  w W iln ie  sk łada  

p a n u  Leo-nowi R om anow skiego, d y rek to ro  
wi F a b ry k i K onserw  K aw ow ych n a jse rd e cz ­
n iejsze  p o dziękow an ie  za of a ro w an ie  20 kg 
c u k ru  o iaz  15 k ę  m ieszanki kaw o w ej na 
dożyw ian ie  n a jb ied n ie jszy ch  dzieci w Sw>et- 
Rcach R odziny W ojskow ej.

—  Zarząd K oła P eow iaków  w  W iln ie  
wzywa członków  Peow iaków , do zgłaszan a 
wolnych k w a te r d la gości de legatów  p rz y ­
jeżdżających  na w alny  z jazd  delegatów  Zw. 
Peow iaków  w dn 27—28 bm.

Z głoszenia należy k ie ro w ać  do Z arządu  
Kota —  plac  O rzeszkow ej 11 lu b  lei 26-57 
do soboty , lj. 25 bm . w łącznie w  godzinach 
od 9 do 13,30.

Mi s t
zostanie otwarty w sierpniu

W  bież. tygodniu ukończone b ęo ą  ro 
boty p rzy układaniu gładkiej nawierzchni 
jezdni na m oście Zwierzynieckim. Ze 
w zględu  jednak na k orieczność  zacho­
wania trzytygod n iow ego  okresu dla 
skrzepnięcia spojeń  bet.'now ych oraz ze  
w zględu  na bu dow ę trwałej nawierzchni 
na ul. M ickiewicza na odcinku od  mosfu  
d o  ul. Tartaki, normalny ruch kołow y  
PFzez m oft Zwierzyniecki otwarły zosta­
nie w początkach sierpnia.

Przez czas dłuższy p rzy g ląd aliśm y  się 
o  bo tom  p rzy  regu lacji p lacu  K atedralnego . 
C odziennie p rzy jeżd ża ło  k 'Ik a  wozów, k / ' r e  
zab iera ły  ziem ie z garbu , u sypanego  oinsiś 
pod pom n ik  cary cy  K a tarzyny . W  dmeń 
w e irzny  tu m a n y  k u rz u  hu la ły  n ad  ro zk o ­
panym  placem , O g. 3 p o  poł., w raz z koń- 
c 'm  zajęć  b iu ro w y -h , i wozy rów nież  z ni 
k a ły  P la c  pustosza ł. Z daw ało  się, że robo ta  
będzie trw a ła  w ieki.

A je d n a k  —  „kużda  rzecz m a sw ój ku- 
n icc“  ja k  p o w iada  pew na p iosenka

W y sta jąc a  p o n ad  poziom  część p 'a cu  
usun ię to , d la  publ.czności p iesze j u łożono 
chodn ik i w now ym  m iejscu.

I ro b o ta  s tan ęła .
* * *

D ow iadujem y się, iż w przyszłym  m iesią ­
cu ro zpoczną  się p n g e  oko ło  pogłęb ian ia  
ru r  kan alizacy jn o -w o d o c iąg o w y ch  i u k ład a ­
nia pon iże j obecnego poziom u podziem nych  
:abli elek trycznych- R oboty te  są  n iezbędne 
wobec przew idzianego  w  p ro jek c ie  B iura 
(Jrbai.'stycznego  obniżen ia  poziom u placu. 
Sam o zaś obn iżan ie  te re n u  rozpoczn ie  się 
dop iero  na jesien i, w czasie odpow iednim  
d la p rzesad zan ia  po zo sta ły ch  nn placu  
drzew . ^  I y .

N A  L E T N I S K A  
k siążk a  t

Bib,rofeki Nowości
W ilno, ul. Ś vr Je rzeg o  3.

OSTAI NIT NOW OŚCI — klasyczne 
literatura szko'na - -  naukow a.

‘ C zynna od 11 do 19 godz. 
A bonam ent m iesięczny — 1 zl 50 gr. 

h a u c j  . 3 rl.
W ysyłka na prow inc ję .

S a m o b ó js t w o
brzrebotnei urzędniczki
Wczoraj w godzinach w ieczorow ych  

w le $ i*  przy ui. Borowe] znaleziono z 
przestrzeloną skronią dw udziestokilkulet 
nią maszynistkę biurową od  d łu ższego  
czasu bezrobotną Zofię Kublnowska (II 
Polowa 15]. O bok niej leża ł rewolwer.

Jak ustalono Kubmcwska targnęłz się 
na życie z pow odu krytycznej sytuacji 
materialnej i zaw iedzenej m iłości. (ej.

Akcja rb c K w a  Służby 
Młndych 0ZN

Ccl-ern p rzyg o to w an ia  kao r  d o  pras 
id eo w o  -  w ychowaw czych w y izk olania  
przodow ników  organizacyjnych, oraz p o d  
niesienia sprawności orgar . izac / jne j ,  Służ 
ba  M ło ay ch  OZN uruchomiła o o o z y  l«sf 
nie dla cz łon kó w  organiza-cyj zrzeszo­
nych i w spó łp racu jących  ze SJuzbą M ło­
dych. N ł  o b o z y  m o gą  w yjeżdżać  kandy 
daci przynależni d o  jedn e j  z o rgan iza ty j  
w spółpracu jących  ze  Służbą M łodych  luB 
biorący udział w  p lacach  StuŻD y _  M ło ­
dych.

W yjeżdża jący  korzystają z 75 p roc  
zniżki kole jowej

Z g łoszen ia  na wyjazd d o  o b o z ó w  n ad  
morskich i na P odk arpac ie  przyjmuje Sa 
krefariat Służby M łodych  OZN w WiJi e, 
ul. Mickiewicza 22— 5 w  g o d ’ o d  18 do 
19 codz ien n ie  p -ócz  so b ó t  j świąt.

R A M I O
CZW ARTEK, dn ia  23 czerw ca 1938 roku .

6.45 G im nastyka; 7.00 D zienn ik ; 7.15 Kon- 
re rt; 8.00 M uzyka; 8.55 P ro g ra m ; 9 00 P rzc r 
wa: 11.00 A udycja dla poborow ych ; 11 3C 
K oncert; 11.57 Czas 1 h e jn a ł; 12.03 A udycja 
połudn. 13.90 K oncert- 13.30 O rk iestra  . Ro­
berta  R en ard a ; 14.00 M uzyka; 14 15 P rze rw a; 
15,15 Główna w ygrana  — opo w iad ań ,e  dla 
d r.ec i; 15.30 M ała sk rzy n eczk a  — C ioc'a  
H ela; 15.45 W iad  gospod. 16 00 ,Na batH c- 
k :m sz lak u "  — m uzyka; 16.45 C. O. P  —1 
r-i-uortaż S tan isław y  K uszelew si ie j-R aysk '? ;; 
17 00 Z przem ysłu  leśnego" — pog- T ad eu ­
sza D ąbrow skiego; 17.10 U tw ory fo rtep ian o ­
we w wyk. W łodzim ierza  Z ana; 17.30 „ i ;t- 
nie im prezy  dla s łuchaczy" — pog ad an k a ; 
17 35 C hw ilka m uzyki jap o ń sk ie j; 17 *0 
S port; 17.15 „W iln ian ie  na rew ii lo tn icze j w 
T o ru n iu "  —  p o g ad an k a  Józefa  Lewoti a; 
15.55 P ro g ram  na p ią tek ; 18.00 Przeg ląd  wj 
daw nictw ; 18 10 R ecital S y lw estra  Czosnow- 
s l ;?go (klarne*); 18.30 „Sobótkow e ognie"— 
prem iera  słuchow iska  obrzędow ego; 19 05 
R ecital śpiew aczy H aliny  L osk iej: 19 25 Po­
gadanka  a k tu a ln a ; 19.35 K onoert ro z ry w k o ­
w y  W  p rzerw ie : Skecz p. t. „H u m o r dla 
g łupców "; 20.45 D zienik wiecz. 20 55 Paga 
dynka a k tu a ln a ; 2 i 00 „U ży tkow an ie  zielo­
nek na paszę" — p o g ad an k a  Rudolfe Nlresz- 
rzy k a ; 21.10 „W iank i p rzy  m ik ro fo n ie "  —1 
tia n sm is ja  ze s ta tk u  na W iśle; 21 5 0  W ią- 
di m ości sp o rto w e; 22 00 K oncert k am ' raln  
23 00 O sta tn ie  w iadom ości i k o m n n ik e ty ; 
23.05 Z akończenie p ro g ram u .

PIĄ TEK, d n ia  24 czerw ca 1938 r.
6.45 G im nastyka. 7.00 D ziennik. 7.15 Kon- 

ce-rt 8.00 M uzyka w ak acy jna. 8.55 P ro g ram  
9.C0— 11.00 P rzerw a. 11.00 A udycja d la po­
k erow ych  11.20 Z nakom ite  w irtuozk i. 11.57 
Czas i h e jn a ł. 12 03 A udycja po łudniow a 
13 00 K oncert. 13 30 A udycja życzeń dla dzie 
ci, 14.00 M uzyka. 14.12 K o m unikat Zw. KKO.
11.15— 15.15 P rze rw a. 15.15 N ieznani sprzy  
n /e rz e ń c y  i w rogow ie —- p o g ad an k a  dla 
dzieci s ta rszy ch  15.30 Rozm ow a z chorym i 
ks. k ap e lan a  M ichała R ękasa. 15.45 W iad o ­
m ości gospodarcze, )6.00 O rk iestra  ro z ry w ­
kow a. 16.45 „C O P" —  rep o rtaż . 17.00 „Zie 
I m e p rzed m ieśc ia" —  p o g ad an k a  prof. Z 
Jaw o rsk ieg o . 17.10 P o p u la rn y  k o n c ert ze 
społów . 17.50 Sport. 17.55 P ro g ram  na so 
Łt tę. 18,00 Rzeczy ciekaw e z  tech n ik i i przy  
n  dy  —  p o g ad an k a . 18.10 R ecital fo rtep ian o  
wy Zbigniew a G rzybow skiego. 18 40 N ow oś­
ci lite rack ie . 18.55— 19.00 P rze rw a. 1900 
K oncert rozryw kow y. T ran sm is ja  z Londy 
ru .  19 30 P o g ad an k a  a k tu a ln a . 19 40 W 
czór św ię to jań sk i"  — k o n cert rozryw kow y. 
W  p rzerw ie : skecz. 20.45 D ziennik . 20.55 Po 
g ad an k a . 21.00 „L a ta  szko lne  Ja n a  D eboro- 
ga“ opo w iad an ie  W ład y sław a  Syrokom li.
21 10 M uzyka 21.50 Sport. 22.00 K oncert.
22 00 O sta tn ie  w iadom ości. 23.05 Zakończę, 
nie

\

Podczas zw iedzania  m iędzynarodow ej 
w ystaw y lotniczej w Belgradzie, młody 
król Pjołr ll, in ie iesow ał się specja 'n io  
dzia łem  polskim wystawy. Na zdjęc iu  —  
król PioU II na b o m b o w cu  produkcji d o I -  
H r i e !  ł o ś " .  7 n k "  ■ ■ “  '.4. U™



8 „KURJEP" (<4881

T E A T R  I M U Z Y K A
T E A T R  M lL J S K f  HA P O J I U L A N C E

—  G ościnne w ystępy M iry Z im lósk io j i 
M ieczysław a Fogga. Uziś, 23 bm o goJz. 
20,30, w ieczór h u m o ru , p a rod ii, p ieśn i i pio 
atrnki, w k tó r jm  gościnnie  w y stąp ią : zn ak o ­
m ita  p io sen k ark a  — gw iazda tea tró w  w ar- 
z :\v sk ich  p. M ira Z im ińska, i zn any  p io sen ­
karz, lau re a t k o n k u rsu  polskiego rad ia  p. 
M ieczysław  Fogg. Przy fo rtep ian ie  T adeusz 
Sygietyński. Ceny spec ja lne . Zniżki a k ad e ­
m ickie, 25 proc., ważne.

—  O bjazd T ea tru  M iejskiego z W ilna. 
T ea tr  M iejski z W ilna w yrusza w kró tce  w 
ob jazd  do w ojew . w leńskiego i now ogródz 
k>ego z do sk o n a lą  kom ed ią  Bus F ek e te ‘go 
„ Jan  cieszącą s i ę '‘w ielk im  pow odzeń ,-m 
w WTilnie.

T EA TU  MUZYCZNY „L U T N IA "
—  O statn ie  p rzed staw ien ia  zespołu z wy­

stępam i J . K ulczyckiej. Dziś o godz. 20.15 
ogólnie łub iana  op ere tk a  A braham a ..W ik­
to ria  i je j  h u z a r“  z i. K ulczycką i K. D em ­
bow skim  w ro lach  głów nych. W  roli Japon  
ki — Xenia Grey. Będzie to jed n o  z ostat- 
n ch p rzed staw ień  T ea tru , k tó re  u d a je  się 
n i  sezon letni na w ystępy do K rynicy.

— P rzed staw ien ia  operow e w T eatrze  
„L u tn ia" . Zespół w ybitnych so listów  opery 
w arszaw sk iej z J. Ilu p ertó w n ą , F. P la tó w n ą, 
E. M ossakow skim  A. G ołębiow skim  i R. 
W ragą na czele w ystąpi w W ilnie w środę 
2 J bm. w operze Bizeta ,.C arn icn“ oraz  w 
czw artek  30 bm. w operze G ounoda „ F a u H “. 
Zwiększony zespół o rk ies try  i chó ru  pod dy ­
rek c ją  Itafa la  R ubinsz te jna. B ilety już  są  Jo  
m b y c ia  w kasie T ea tru  „L u tn ia" .
f f U T - w m r r -!'•' ' — —r — , • J  ■

C u i f T f t z - f c m r y  w  ^ j e r e

Jak wynika z ostafnich danych, o p ra ­
cowanych przez G łów ny  Urząd Statysf /- 
czny, w I kwartale r. b p rzyby ło  d o  Pol 
ski o g ó łe m  17.349 cudzoz.e inców. vV W ar 
szawie zaftofowano przyjazd 6 241 gości 
zagranicznych, w Katowicach 1.962, w 
Krakowie 1.534, w Łodzi 1.135, w Poz- 
nan u 1.053, we Lwowie 953, w Bydgcsz 
czy 954 itp  Jeśli chodzi o uzdrowiska, 
największą frekwencję  cu dzoz iem ców  za 
n o to w an o  w Z ako pan em , m.anowicie 569 
asób W  R abce  baw iło  41 gości zagrani 
cznych, w innych uzdrowiskach p rz e b y ­
w ało  w I kwartale r. b. ty lko niew etkie l! 
czby cudzoziem ców .

Najw ęcej gości zagranicznych przy­
b y ło  d o  Polski z Niemiec, mianowicie 
5.220 os&b. Z Austrii p rzy jecha ło  1 843 
osoby ,  z C zechosłow acji  1.258, z w m 
G d ańska  1.035, z Francjv895 z A rg ' i i  748 
ze S 'anów  Z jedno czon ych  A. P. 654, z 
W e n ie r  601, z Łotw y 517, z Holandii 443 
z W łoch  366, ze Szwecji 354, z Rumuni1 
477 ze Szwajcarii 312 z Belgii 262, z Pa 
lestyny 261, z D*nii 207 :tp.

W tym samym okres ie  w yiechało  z 
Polski o q ó te m  17.704 cudzoziem ców , w 
fym 2 602 o so by  p o  p o b y c ie  krótszym n ;ż 
1 dzień. 7.509 po  pobyci.e od  2 d o  4 dni, 
2.497 — od  5 d o  9 dni, 1.711 osób  —  po' 
p o b y c ie  od  10 d o  19 dni,  957 —  o d  20 
d o  30 dni, 1.048 o d  1 do  2 miesięcy, 478 
—  od  3 d o  5 m ies :ęcy, 289 o d  6 d o  11 
miesięcy, wreszc e 437 cu dzoz iem ców  po  
p o b y c ie  dłuższym.

W  p o ró w n arru  z I kwartałem ub r. 
ł.czba cudzoz  rców, którzy o rz /by li  do  
Polski, zmniejszyła się w I kwartale r, b. 
c  6 o sób ,  zmniejszeniu również u leg ła  
liczba gości zagranicznych, którzy  opuści 
ii nasz kraj, n mianowicie  o 2.249 osó b

raz w ęcel 
umysłowo chorych
d wiat lekarski jest coraz bardziej 

zan iepokojony wzrostem liczby c h o ­
rych umysłowo. Na os ta tn im  kon­
gresie m  ędzvnarodow ym  psychiatrów, 
który się oabył w Paryżu, prof. Eber- 
ł n a r t  z N orthw estern  (Jniyersity (U. 
S. fl ) oświadczył, iż 61 °/0 chorych 
zna jdu ja :ych  się w szpitalach w f lm e-  
yce należałoby  właściwie zaliczyć do  

kategerii chorych um ysłowo W d e ­
p a r tam en c ie  Sekw any  (Paryż i okoli­
ce) zna jdu je  się z górę 20.000 c h o ­
rych umysłowo w zak ładach  zam k n ię ­
tych i szpitalach. W d ep a r tam en c ie  
R odanu  liczba tych chorych wzrosła 
w jed n y m  tylko cen tra lnym  zakładzie 
z 1.70C w 1924 r. do 2 7 0 0  w 1937 
roku. W edług  danych  statystycznych 
opracow anych  przez dra H ard inga  
(U- 5. n .)  liczba um ysłow o chorych 
na  całym świecie wzrosła o 3 0 J/o w 
ciągu osta tn ich  kilku lat.

Popierajcie Przem ysł Kralow yl

Dat Pomorza dla Armii

Karabiny m aszynow e i inny sprzęt w ojenny ,  ofiarowany armii na ręce  N acze lnego  
W od za  przez spo łeczeńs tw o  pomorsióe.

Na froncie wojny cnińsko-japoriskiel

Kawalerią japońska  na szlaku zwycięsk e g o  m arszu  d o  Chin Południowych 
czasie u p ra g n io n e g o  w y p o c ry n k u  w upałny dzień.

—  w

Ś m ie c h  i t r o s k a  w  D a r k u
Gąszcz zieleni i lan  k w ia tów  o d u rza ł or 

gią a ro m ató w . L ustro  staw u  usianego nv 
n ia lu row ym i w ysepkam i m arszczy ł m ajesta­
tycznym  żeglow aniem  w sp an ia ły  cza rn y  ła ­
będź.

—  P rzy jem n ą  ma pan lu p racę  — rze ­
kłem  do dozorcy  parkow ego, k u r y  coś m aj­
s tro w a! przy koszu na śmieci.

—  K ażda p raca  ma sw oje p rzy jem ności i 
u trap ien ia . P raw dziw ym  u trap ien iem  w p a r 
ku są c ;, dla k tó ry ch  przecież p a rk  istn ie je : 
pub liczność! Nie m ogłoby tu  być czyściu t­
ko, p rzy jem n ie?  Cóż, k iedy zaw sze się zn a j 
da tacy, k tó rzy  rzucą  na traw n ik  bu te lkę  
od lem óniady, pudełko  po sa rd y n k ach , ga 
zelę. Innym  znów  tak  się podoba gałąź ja ś ­
m inu że choć cząstkę  to  m usi z łam ać i ża­
bi ać. M unsztuki pap ie ro só w  rzu ca ją  lam  
gdzie s to ją . N ajgorsi to są ci, co scyzory ­
kiem  r \ j ą ,  w ycinają  litery , d a ty  na ław kach  
i ko rze  drzew a.

—  T ak  to są  p rz y k re  spraw y, ale co pan* 
robi jeszcze w p a rk u  poza przestrzegan iem  
p o rząd k u ?

— A zwożę ze stacji lub ze szkółek r , l  
n y th  now e sadzonki, rep eru ję  sp rzęt ogrod­
niczy  i u rząd zen ia  parkow e! polew am  tra w ­
niki, a leje.

—  Ile godzin p racu je  pan  w p a rk u ?
—  Co tam  godzirfy! Niby od o tw arcia  d i  

zam knięcia  p a rk u , ale człow iek tak  już  pojjł 
b ił (ę robo tę, że w łaściw ie to n ie p racu je  tu 
ty lko w tedy, gdv śPi. R ośtina w ym aga sp e­
c ja ln e j upieki Je st nas tu  trzech  sta ły  ab, 
m am y p rzydzielone  re jony , a ogólną k o n tro  
lę m a m iejski ogrodnik .

—  Ile też pan za rab ia?
—  M iesięcznie 110 zł, ale odchodzą  ad 

tego po trącen ia . No i m am  tu  m ieszkanie. 
N tfźle byłoby  żeby nie ta wilgoć. C órka jesz 
M  IVJ| — *” — '-------- — - .....     IJ " -----

cze dziecko, a już  ipa reum atyzm . N adom iar 
złrgo  żona też zapada  na zd row iu . W oda 
robi się je j  w boku. Szczęście, że choć ja 
jrs lem  zdrow y i m ogę zap raco w ać  na u trzy  
m anie. . .. .. .

— No i na leczenie ro dziny?
—  No, aż łak  dobrze to przecież  n ie  za 

rr.biam  Koszt leczenia p o kryw a ubezpieczał 
n ia

—  Czy duże z a ra b ia ją  te kob iety , k tó re  
p ie c u ją  tam  na g rząd k ach ?

—  Z atru d n ił je m ag istra t. D niów ka jest 
p ła tn a  zł 3. Są też po trącen ia , ale  to im  się 
op łaca, bo b io rą  potem  zapom ogi. A nie j e ­
dna z nieb  m usi w yżyw ić k ilk a  gęb Część 
z n ich  zaczęła p raco w ać  w kw ie tn iu , reszta  
później. P rz e s tan ą  jesionią. T ak  na d o b rą  
spraw ę, to m ogłyby w cześniej p rzes tać  p -a - 
cować, ale  robo tę  tak  m ają  rozłożoną, żeby 
choć tyle p racow ać, ażeby m iały  p raw o  do 
zasiłków

— Z tego w ynika, że zim a jest tu  dla' 
was w y jątkow o ciężka do p rze trw an ia?

—  T ak. Dwa la ta  tem u odm roziłem  przy  
w yrębyw an iu  p rzeręb li w staw ie  palce u le 
w ej ręk i. Ale jak o ś  lam  m nie uoczp ieczaln ia  
p ed rep e ro w a ła , bo m ogło być  źle T eraz  m a­
ją  p a rk  pow iększyć, p rzy łączyć  now y teren  
b a id z ie j suchy. I m ieszkania  tam  m a ją  nam  
przen ieść, z a tru d n ić  w ięcej dozorców  i sezo 
n-swych robo tn ic . Żeby ty lko  sta ło  się to 
jak n a jp rę d z e j, a dla p raco w n ik ó w  i publłcz 
nc-ści będzie to  korzyść.

W  pobliżu  nas p rzechodziły  p a ram i szkol 
ne dzieci, gw arząc  bez tro sk o  jak  p tak i w li­
stow iu  og rom nych  drzew .

Pogody dziecięcych serc na szczęście nie 
zatruw a jeszcze św iadom ość, że p a rk , m isj 
sce ich zabaw  i radości, jest rów nież tere- 
nrm  w alki o byt, o życie , A. S.

——-----—  iim i pi)

Ś W IE T N E  P A R C E L E  B U D O W L A N E
sprzedają sią w piękne] dzielnicy przy reprezentacyjne] i uregulowanej u! Rossa. Je s t  ze­
zwolenie władz na  zabuduwę. Woda I kanalizacja Informacje y- 4 —6 Mickiewicza 22a m. 2

I
Chrześcijańskie kino Epopea milnścl, bohaterstwa 1 poświecenia w noleżnym film'e

światowid] „ P O R T  A R T U R A ”
W rolach głównych: Sławna O an leile  Dar>eux i niezrównany A dolf W ohlbrU ck

Początk i sean só w : 5, 7 1 9. W n ied z ie le  1 św ięta  od  3-e] ;

A  I Dziś. Przepiękny melodyjny film w eoeńsk i

-  1 D z i e w c z ę  z  p n t e r u
(Narzeczona z Wiednia) w roii giow. M a r i a  F . f t t g e r t h
N ad p ro g ram : UROZMAICONE DODATKI. Pocz. seansów  o  G-ej, w nłetdz. i św . o  4-rJ

le i Ile ant turauje
Rozwój m ołoryzacjt na przestrzeni 11 

la ł, o d  1926 d o  1937 roku, posun ą ł  s ą  
w stum ilowych butach. Swiaaczą o tym 
cyfry o d n o sz ą c e  się d o  krajów, g d z ie  Dro 
d-ukcja i użycie au t  wysunęły  się  na przo 
du jące  miejsce .

W  Siamach Z jednoczonych  liczba znaj 
dujących się w użyciu w o z ó w  wynosiła 
w 1926 r. —  22.137.0u0 sztuk, w  1937 r. 
—  28.221.000, czyli ze  wzrost wyniósł 
28 proc.; w  Anglii o d n o śn e  cyfry p rzed  
stawiają się 1.024.000 i 2.242.000 czyli 
wzrost więc,:) niż d w ukro tny ; w e Fran­
cji —  891 000 2.167.000, a więc wzrost
2 i p ó ł  razy; w  Niemczech —  319.000 i 
4ą / .000 , czyli wzrost 4 i p ó ł  razy; w Kana 
dc ie  —  829.000 i 1 234 ,000, cz /l i  wzrost 
49 pro c . ,  w  Italii —  138.000 i 341.000 czyli 
wzrósł trzykrotny: w  Unii Pol. Afrykań­
skie; —  7/.000  i 282.000, czyli wzrost 
cz te rokro tny ; w Belgii —  97.000 i 202.000, 
czyli wzrósł dwukro-tny

G O ?  iH * |l »!l *!S.b(|_wII.bI! i 11 »tt «jf «łl aj

ODYŁ 5Ą JUŻ NAŚLADOWNICTWA. 
Ż Ą D A J C I E  P R O S Z K Ó W  „ M I G R E N O  * H E R V O S I N * 

T Y L K O  W  N O W E M  O P A K O W A N I U

TO REBKACH H I G J S N I C Z M Y C M ,

P r z e t a r g
W ileńsk i U rząd W ojew ódzki, W ydział 

K cm um kacyjm o-B udow lany ogłasza p iśm ien  
ny  p rze ta rg  o fertow y na dostaw ę cegły b u ­
dow lanej.

500.000 szt. loko p lac  budow y w Swię 
e tanach . <■

500.000 szt. loko p lac  budow y w W ilejce.
P rz e ta rg  odbędzie się w dn iu  14 lipca

1938 r. o godz. 12 w U rzędzie W ojew ódzkim  
w W ilnie, p rzy  ul. M agdaleny 2, po k ó j 95.

P iśm ienne  oferty  w inne być złożone w 
tym  że d liu  do godz. 1J w k an ce la rii Od- 
d ó a łu  B udow lanego po k ó j Nr. 116 łącznie  
z pokw i ow aniem  K asy S karb o w ej na w p ła ­
cone w ad ium  p rzetarg o w e  w w ysokości 3°/o 
zao fia ro w an e j sum y.

W aru n k i dostaw y są  do p rze jrzen ia  w 
te im in , w  k tó ry m  firm a  p o d e jm u je  się wy­
l i ?  w godzinach urzędow ych . -

W  ofercie  w in ien  być podany  m in im alny  
term in , w k tó ry m  fo rm a p o d e jm u je  się w y­
k o n ać  całkow ite  zam ów ienie.

Urząd W ojew ódzki zastrzega sobie pra- 
v o w yboru  o feren ta , u za leżn ia jąc  to oó fa ­
chow ych i finansow ych  zdolności p rzed się ­
b io rstw a , o raz  p raw o  z red u k o w an ia  ilość' 
zam ów ionej dostaw y, lub  naw et zupełnego 
je j zan iechan ia .

Za W ojew odę 
Inż. A. Zubelew icz

N aczeln ik  W ydziału  
K om unikacy jno  - B udow lanego

• f r a M

Obw ieszczeni*
O LICYTACJI

W  m ys 1 § 83 ro zp o rząd zen ia  Rady Mir., 
s tró w  z dn ia  25 czerw ca 1932 r. o postępow a 
’.,iu egzekucyjnym  w ładz ska rb o w y ch  (Dz. 
URP Nr. 62 poz. 580), p o d a je  do ogólnej 
w iadom ości, że d n ia  28 czerw ca 1938 r. o 
gedz. 12 w lokalu  Z arządu  gm iny w W ereno  
w 'e, celem  u reg u low an ia  należności PZUW, 
i Gm m y W erenów  odbędzie  się sp rzedaż  z 
licy tac j' .n iż e j  w ym ien ionych  ruchom ości 
(pułharo-w skiego B olesław a:

12 szt. k ró w  ró żn ej m aści — cena szacun  
k cw a  1800 zl.

2 ja łów ki 2 le tn ie  p s tre  — cena szacu n ­
kow a 250 zł.

1 b u h a j p s try  — cena-szacunkow a 2JO zł.
Z uw agi na to, że licy tac ja , w yznaczona 

w p ierw szym  term in ie  na  dzień  21 kw ietrJe 
1938 r. n ie doszła do sk u tk u , w ym ienione 
v y ż e j p rzed m io ty  w m yśl § 92, pow ołanego 
aa  w stęp ie  ro zp o rząd zen ia  m ogą być sp rze ­
dane za cenę n iższą  od oszacow ania.

Z aję te  p rzed m io ty  m ożna og iadać w da. 
licy tac ji od godz. 10 do godz, 12 w lokalu  
Z arządu  G m iny w W crenow ie.

N aczeln ik  U rzędu Skarbow ego

AAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAĄImlAill.....!

L E K A R Z E ....
DOKTÓR

J a r  i n a 
P io tro w ic z  J u t r z e n k o w a

o rd y n a to r  szp ita la  Sawicz.
C horoby sk ó rn e , w eneryczne  i kobiece 

p rzep ro w ad z iła  sie  
na ul. Jag ie llo ń sk ą  18 m. 6 te1. 18-66.

P rzy jm u je  od 5 do 7 wiecz

A K U S Z E R K I
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J t E t i S Z E H  K A
■ tarła L a U j t . ^ i  a

przy jm uje  od godz 0 l i i i i ,  do godz. 7 wiecz. 
— ul. Jak u b a  Jasiń sk ieg o  1 a —3, róg  ul. 

3-gc M aja obok Sądu.

A K U S Z E R K A
S m i a ł o w s k a

o ra z  G abinet K osm etyczny, O dm ładzanie 
cery, u su w an ie  zm arszczek , w ągrów , p ie­
gów, b rodaw ek , łup ieżu , u suw an ie  tłuszczu  
i  b io d er 1 b rzu ch a , k rem y  odm L .dzające, 
w snny  elektryczne^ e lek try zae ja . Ceny p rz y ­
stępne. P o rad y  bezp łatne . Z am k jw a  26—6.
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K u p n a  i s p m ń i i Z
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DOM DREW NIANY na w łasnej ziem i f 
ogródkiem  ow ocow ym  i stu d n ią  z pow odu 
w y jazdu  sp rzedam  bez p o śred n ik a  z w olnym  
m ieszkan iem  — ul. C hełm ska 25.
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L E T N I S K A
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W ILLA  „RADOSNA", D rusk ien ik i, ul. 
P o ln iczan k a  8, pod zarządem  M arii Saw ic­
kiej, po leca  k o m fo rto w e  słoneczne p o k o je  z 
w y kw in tną  k u ch n ią , po cenach p rzy stęp ­
nych.

 L O K A L E
M IESZKANIE 3 po*, i a te lie r z w szelkim i 
v ygodam i. Jak u b a  Jasiń sk .eg o  6. In form . 
m 4.
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f  A C I M A  I Dziś —  Poów ojny p ro g ram :ŁftS IM O  j „KADECI m a ryn a rki

2)
I  2  w najnow szym  w esołym  film ie

J r l  1P  I F L A P  Za kulisami sławy
  Dziś. O bycza,ow o-erotyczny d ra m a t poryw ający  p raw d ą  D ulsujący życiem

A
N  - ................................................................................................................... .

ilustru jący  życie k o u i e t  z  z a u ł k a  wg pow. H ago  B e tteu era  .U lica  bez radości*  
W ro lac h  gł.: D lła  P a r ło ,  INK ISZYNIćW , A. P r u j c a n .  PIĘKNY NRD >ROGRflM

R EDAK CJA i A D M IN iSTkA C JA  
K onto P.K .O . 700.312. K unto ruziach. I, W ilno 1 
C e n l i t t s  W ilno, oL Biskupa B in d u rsk irg o  4 
Redakcfa leL 7w. G ndzm y przyjęć 1—3 po  po łudn to  
A dm inistracja: tel. 99—czynna od godz. 9.30— 15.30 
D iukarnia tel. .3—40. R edakcja rękopisAw n lr  tw r i c a .

O d d z i a ł y  N o w o g ró d e k , uL B azy liań sk i 35, tel. tb9; 
L ida, a l. jó r n la ń s  a 8, te l. 166; B a ra n o w lc z e , 
U łańska 11;
P ln sk , D om inikańska 40.

P rz e d s ta w ic ie ls tw a :  Kłeck, N ieśw ież, S łon iu ., S to lpce, 
Szczuczyn, W ołoźyn, W ile |na, G rodno  — 3  Vta)a 0. 
Suw ałki — Em. P .atei 44, Równe — 3-go Ma)a 13. 

: W ołkow ysk — Brzeska 9/2-

CENA PRENUM ERATY m iesięcznie: 
z odn o szen iem  do dom u w kraju — 
3 Zł., n  granicą  6 zł., z odbiorem  »  
adm inistracji zł. 2.50, na wsi, n  miel* 
sco w o ścu ch  gdzie  niem a urzędu po ­

cztow ego ani agencji zł. 2.50.

CENY OG ŁO SZEŃ : Za w iersz m ilim etr, przed tekstem  75 gi , w tekście 60g r, 
za teksiem  30 gr, d robne  10 gr. za w yraz, kronika redakc. i Kom unikaty 60 g i 
za wiersz itd n o szp . Do tych  cen dolicza się  za og łoszen ia  cyfrow e tabelarycz* 
ne 50°/o. Układ ogłoszeń w tekście 5-lam ow y, za tekstem  10-łam owy. Za 
treść  og iuszeń  I rubrykę .n ad esłan e*  reoakcja nie o dpow iada. A am tnisiracj*  
zastrzega sob ie  praw o zm iany term inu  druku o g łoszeń  I nie przy jm uje  zastrze­
żeń miejsca. O głoszenia są p rzy jm ow ane w godz. 9 .3 0 — 16.30 1 17 — 19

Wydawnictwo .Kuijćl WtJeńskr Sp. 2 O. o. Diuk. .Znicz", Wilr.o, ul. Bisk. Bandurskiego 4, tel. 3-40. K e d a k to r  o d n .  J ó z e f  O n u s a j t l s


